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Na rozległych  w odach Pacyfiku.

.Szlorfholm, 21 października. A gencja „U- 
fitiiL Press" podaje z M oskwy treść arty- 
«Młu, który ukazał sie w czasopiśm ie so- 
"••ckiem „W ojna a Rabaczyj K lass“, któ- 
fy to artykuł kieruje sie w sposób bardzo 
*try  przeciwko prasie szw edzkiej.
. Cytowane pism o sow ieckie pisze, że „orę- 
fownicy zagraniczni u siłow a li zawieszeni©  
Woni z F in lan d ia  przedstaw ić .iako zamach  

niezależność Finlandii". Zdaie sie. ja- 
?°by niektóre kola szwedzkie uw ażały to 

rzecz bardzo ponętna, że istn ieją  wi- 
®?ki rew izii nastaw ienia  F in lan d ii w  od- 
Pjosieniu do Sow ietów . R eakcyjne dzienni- 
'I Szwedzkie, m iedzy nimi p ism a^ocjal-de-

m okratyczne „Morgen Tidnlngen" oraz „Ar- 
betet" prześcigają sie w dociekaniach sw ych  
z innemi dziennikam i na tem a t i i  w skutek  
zaw ieszenia broni zagrożona Jest przyszłość 
Fin land ii.

W spom niany dziennik nazyw a to n asta­
w ieniem  nieokiełznanym  i tendencyjnym  
oraz m ówi, że reakcyjne koła szwredzkle Już 
w chw ili rozpoczęcia sie w ojny podszczu- 
w ały Finów, obecnie zaś obstają p n y -  
tem, „że F in land ia  pod żadnym  warunkiem  
nie powinna poddawać rew izji swej lin ii 
politycznej, sk ierow anej przeciwko U nji 
Sowieckiej".

Polityka sowiecka ani w jednym punkcie 
nie uległa zmianie.

Gienewa, 21 października. W ysłan n ik  so­
l e c k i  w Am eryce Krawczenko, który od­
le p i ł  od komunizm u, publikuje dalsze re­
welacje o polityce Sow ietów .

We w rześniow ym  w ydaniu pism a „Cos- 
®topolitan" ośw ietla  on sow iecka politykę  
*&gi aniozna. opisując rozm owę z w ysok i­
mi dygnitarzam i sow ieckim i w czasie pod­
a ży  do W ładyw ostoku. skad w yjechał do 
Ptanów Zjednoczonych .iako członek sow iec­
kiej organizacji zakupów. P isze co nastę­
pu ie:

jeden punkt program u sow ieckiego  
Wi u legł zm ianie.

R ozw iązanie K om internu określono w 
c*Hsie tej rozm owy iako bardzo zręczny pod- 
ftep. S ow iety  potrzebują obecnie pomocy
anitalistów  i d latego nie w olno m ówić o 

^w .ducji św iatow ej. W  rzeczyw istości to, 
•o m ożnaby uważać za odwrót, jest wręcz 
**emś przeciwnem. Obecnie łatw iej będzie 
btożna w stąpić do rządów krajów kapitali; 
'liczn ych  i osiągnąć w ten sposób więcej 
Hi kiedykolw iek  przedtem. Gdy nadejdzie 
Właściwy czas. w ów czas przystąpi sie d o n i-  
ftczacego uderzenia rów nocześnie od góry  
lo d  dołu. Sukces okazał sie już teraz: we 
włoszech, w e Francji, w Polsce I na B ałka­
nach kom uniści tkw ią już siln ie w grupach  
lą d o w y ch . Zniesiono rów nież o ficja ln ie  
^ litru k ów , co w yw oła ło  doskonałe w raże­
nie. W zam ian za to posunięto ich do stop­
ni generałów  i adm irałów . W alkę konku­
rencyjna m iedzy Londynem  i M oskwa o 
j o d u j ą c e  stanow isko w Europie uważa  
ytalirr za centralny punkt pokoju w E uro­
pie i w reszcie św iata. Ta w alka konkuren­
cyjna jest nieunikniona, a Związek Sowiec- 
fi m usi być do niej odpowiednio s iln y  po­
etycznie i gosoodar<‘zo. N a K rem lu żonglu­
je

Tokio, 21 października. Na olbrzymłem  
zgrom adzeniu ludności, które m iało miej* 
sce w piątek w Tokio, prejnjar, gsnerał 
Koiso ośw iadczył że bitwa wyniaaczająoa

ye sie podobnie polityka zagraniczna, a b y . j  p ormC2a jest ty lko  wstępom do dal-
isk nanlepie.i sprostać każdorazowym  u .iaw -, , . , _ ,__, . ____
■pajacem sie  problemem. N igd y jednak nie *zych zm agań w ojskow ych w najw iększym

kom isariatam i dla spraw  zagranicznych, 
a odnośni kom isarze m ogliby ew entualnie  
poruszyć cały szereg n iew ygodnych kwe- 
sty j granicznych.

noosevelt zabiega o konkordat 
między Watykanem a Sowietami.

Berno, 21 października. Agencja am ory- 
kanska „United Press" kom unikuje z M ia­
sta W atykańskiego:

Jak  oznajm ia s ie  z dobrze zazwyczaj 
poinform owanej strony w M ieście W aty- 
kańskiem . kardynał F ilad elfji D ouherty. 
oznajm ił papieżowi, że prezydent Roos(jvelt 
zawiadom i! go podczas konferencji w B ia­
łym  Domu. że uwoaa za bardzo g dne speł­
nienia. aby W atykan zawarł konkordat ze 
Związkiem Sowieckim  ts.k szybko, jak ty l­
ko to jost możliwe. Roo«evrft naszkicow ał 
zarys podobnego konkordatu.

Rejs japońskiego linjowca na wodach Oceanu Spokojnego.

H a  u to c ty U te & ie  b ttw y . p a d  T o u n c -z ą .
W ielką bitwą na wodach na Pacyfiku pod For­

mozą oraz pod Filipinami rozpoczął się nowy 
okres- wojny na Dalekim Wschodzie. Operacjami 
podjętemi na tych obszarach morskich Ameryka­
nie rozpoczęli akcję bezpośredniego zaatakowania 
tak  zwanej japońskiej wewnętrznej linji obron­
nej. Akcie te poprzedziły operacje na archipela­
gach Palau i Mollukach przed 6 tygodniami, któ-

P  rem  j e r  K o is o  s

Bitwa podrormozą wstępem do dalszych zma gań 
na Dalekim Wschodzie.

ttnomina s ie  o polityce ua długa rai 'ę. a 
f s t  nia rozszerzenie rew olucji sow ieckiej 
0̂ ea lv  św iat,
Sztokholm , 21 października. Z in icja tyw y  

"hteligeucji kolum bijskiej" założono — jak

stylu .
Japouja sto i w obliczu n ieprzyjaciela  

zdecydowanego do osiągnięcia ewago eelu  
w najbardziej brutalny apoaób. W ynika to

_ ____       -  z jednej strony z form y jego ataków  t-ero-
^•da.ie radjo m oskiew skie — instytu t w y - 1  ryslyczaiych ua ludność Form oay, a <1 dru­
c ia n y  kulturalnej kolum bijsko-sow ircki ij | ffi o j'stron y  z faktu, że posuw a on się  tak 
*  Bogocie. Prezesem  instytu tu  został ima-1 daleko, iż umiesizcca oznaki japońskie ua 
Jowany prezydent kolum bijskiej 'nkndemji jw yci, M m olntach. D alszy rozwój w ojny  

iNłliejet.nnSci. a jego zatsepca b. m inister — • - ■
^ ch o w a n ia .

Tendencje sowieckie 
na Bliskim Wschodzie.

Sztokholm, 21 października. W rozwa ża­
lili na temat „historycznego zainteresow a­
na Rosji środkowym  wschodem" wyT^tża 
n<i*jno ..Eeonomist" m ożliwość, ie  Dnja S o­
b eck a  użyćby m ogła azjatyoko-sowiec- 
J'eh republik granicznych Armcmji, Aser- 
P hlżan u  republiki K irgisk iej oraz Ka- 
Nk sita nu jako narzędzi celem aktyw nego  
B eszan ia  sie  do problem ów Azji zacho- 
v?'E. f*aństw a te w równy sposób jak też 
k r a in a  i B iałoruś d y sp o n u ją ' w łasnem i

Komuniści hiszpańscy
skazani na śmierć.

MaHryt. 21 października. Prasa madry- 
donosi, że sad w ojenny w Barcelonie 

na karę śm ierci 6-clu em igrantów  
r^W ono-hlszpańsklch . którzy w ykonali 

,ro]ne napady na granicy hlszpańsko- 
Tr»ncuskiej.

okażą — jak podkreślił K oiso — że lopoca 
sfratcgja  japońska oraz duch bojowy całe­
go narodu potrafią rozbić potęgę m ateria­
łowa aljantów  i osiągnąć zw ycięstw a. J a ­
ponia nie powinna bynajm niej sapo minąć, 
że josi/jdze barclzo daleko jest do oodamia 
ostatn iego strzału i trzeba dołożyć wsneil- 
kich starań, aby zw iększyć produkcji? w o­
jenną.

Generał amerykański podkre&la 
ducha bojowego Japończyków.
Sztokholm  21 październik. W  korespon­

dencji w łasnej z Now ego Jorku „Steełc- 
hoim s Ticininózn" pisze, że am erykański 
generał m ajor Sm ith zaznaczył po powro­
cie do W aszyngtonu, iż przypueuccnle. Ja­
koby alianck ie akcje desantowe przeelwko 
Japończykom  były łatw e do przeprowa­
dzania opiera się na w ielkim  błędzie.

Niciina to zmareonia, że w ż e r a n e  są one 
najw iększą flotą w historji św iata ora* ły­
sin-ani i bombowców. J a p o ń c z y c y  ■ B tw lo-  
wnli  nUtł łydl .nt i ie s i l no  s p r y t n i e  skon  
slruow nnę i zna ko m ic i e  z a m a s k o w a n e  sta 
nowiiska,  a w obronie trzym aia s ię  po m i­
strzowsku ułożonego planu. Nawet ogień  
artylerji okrętowej nie jest w stanie odpę­
dzić Japończyków. Dopiero do zażartych  
w a l k a - h  oko w 'oko am erykańskie wojska 
lądowe m ogą odeprzeć Japończyków, k a

wyspach P alau  A m erykanie znaleźli zabi­
tych obserwatorów artyleryjskich p rz y ­
w ią z a n y c h  siln ie SB nuram i do sw ych sta ­
nowisk obserwacyjnych. Należy podzi­
wiać, jak zaznaczył generał-m ajor Sm ith— 
duoh bojow y Japończyków.

Dalszr straty aljan*ćw.
Tokio, 21 października. Główna kw atera  

casara&a podała do wiadom ości, że japoń­
skie e iły  zbrojne zalakow ane 19 paździer­
nika pod Nieobaram i przez form ację 
aliancką osiągnęły w obronie następujące 
sukcesy: zatopiono jeden lotniskow iec je­
den kontrtorpedowiec, uszkodzono ciężko 
jeden okręt limjowy i jeden dalszy kontr- 
torpedowiec.

Straty japońskie.
Tokio, 21 października. Rzecznik rządu o- 

św iadezył dodatkowo do b ilansow ego sr rą- 
wozdania głów nej kw atery cesarskiej o bi­
tw ie powietrznej nod Form oza wobee ko­
respondentów 'agrauicznych, że Japonia  
straciła  w toku walk w przybliżeniu 40 o- 
kretów. w czem szereg m niejszych jednd- 
stek oraz jeden ścigaoz łodzi podwodnych.

Premjsr Austrsłji 
o sytuacji na Pacyfiku.

Sztokholm . 21 października. Jak podaje  
brytyjska służba inform acyjna z Perth, 
prem ier auetralijiski John Curtiin ośw iad­
czył we czwartek, iż żaden A ustralijczyk  
nie łudti eię, jakoby „pokonanie Japonji"  
dało sie  szybko mskutecmić.

A ustralia  obserwuje ze wzmagającym  
się 7.ainłcp cvlw ap w n  ohiaw iaincg ^ię nie­
mal eod^ioiinic dowody kolosalnych w ysił­
ków niec.ltefia vch poucz as walk «ia placu  
bojn Occ-anu Spokojnego.

*

Cesarz Mandżurii przestał cesarzowi japońskie­
mu drocn teleprnficzną życzenia 7 okazji odniesie­
nia wicikietfo zwycięstwa pod Formozą.

re, jak  wiadomo, mimo dużych wysiłków a m ery. 
kańskich nie powiodły się, gdyż opanowani# 
tych terenów dotychczas jeszcze n.e zostało o- 
siagnięte. Japończycy wciąż utrzym ują się na 
tych wyspach.

Nie bacząc, czy mają naprawdę całkiem zabez­
pieczone tyły, albowiem Japończycy jeszcze nie 
są wyparei z Rabaul, z wysp Salomona i zdaje 
się nie całkowicie z Nowej Gwineą Ameryka­
nie wyruszyli ku zachodowi z potężną flotą mor. 
ską, zaopatrzoną w silne eskadry lotnictwa, 1 
tym razem zastosowali tak tykę japońską, mia­
nowicie uderzenia w dwóch miejscach, aby w ten  
sposób zmylić pizeciwnika. Japończycy w opera­
cjach morskich posłużyli się po raz pierwi zy 
tego rodzaju tak tyką  podczas atakow ania A tu ­
tów, gdy swego czasu równocześnie przystąpili 
do ataku na am erykańską twderdzę morską w po­
staci w^ppy Wake. Amerykanie więc obecnie u« 
planowali atak  równocześnie na Formozę i na 
Filipiny. R ezultat bitwry pod Formozą wwkazuje, 
że punkt ciężkości akcji am erykańskiej wymie­
rzony był raczej na ten teren, niż na Filipiny. 
Pod Formozą skoncentrowani? były znacznie 
większe siłv niż tam. Mimo tego można przyjąć 
jako pewnik, że właśeiw-ie cała operacja poświę­
cona bvła wyłącznie Filipinom. Silne uderzenie 
na Formozę nie miało innego celu. jak  ty lko za- 
szachowanip Janonii z zachodu. Japonji miano z 
jednei strońw odciąć połączenia macierzy ku n<V 
wozdohvtvm terenom ua południu a z drugiej 
nrzesakodzić jei w skutecznei obronie F ilin iŁ  
Dopiero po załatw ieniir sie z Formozą wogVby 
Amerwkanip rozwinąć w eałpi nerni swe operacje 
przeciw Filipinom. Zdaiąc sobie sprawę z trud ­
ności. z jakiem! związane iest opanowanie Fot. 
mozv i w związku z tem wreliminowanio znacz, 
nei alk- okrfmuei iarmujskipi. Amerykanie now ai- 
n r  odsptek V w rch sił zbrojnych przeznaczyli n# 
akcie pod Formoza.

Przebieg walk wykazał, te  Amerykanie ponie­
śli poważną klęskę, która nie ujaw nia się tyle 
w odniesionych stratach okrętów, jak  w k m .  
plefnem niepowodzeniu całej akcji. W ynik bit­
wy morskiej pod Formozą zadokumentował, że. 
am erykański plan operacyjny załamał s i^  Rezul­
tatu  tego w niczem nie zmienia fakt wylądoww 
nia Amerykanów na Filipinach. Niezależnie od 
tego. czy akcja  filipińska w am erykańskiej kon- 
cepoii operacyjnej figurowała na pierwszym ezy 
na drugim planie, w każdym  bądź razie niepo­
wodzenie akcii .pod Formozą zaciąży bardzo sil­
nie na jej przeprowadzeniu.

P atrząc z tej perspektyw y na obecne operaejs 
am erykańskie na Pacyfiku stwierdzić należy, że 
Japończycy bitwą pod Formozą hez zastrzeżenia 
osiągnęli poważny sukces. Primo: wyeliminowali 
przez zatopienia lub uszkodzenia am erykańskich 
okrętów wojennych poważny odsetek nieprzyj*. 
sielskiego potencjału sił zbrojnych: socundo: po­
krzyżowali amerykańską koncepcję operacyjną. 
N aiistotPiejszrm  faktem ic«? że uniemożliwili 
desant pa rdzenny terpn iapoński. do którego 
zalicap-c r f h n a  For:n«i’p. Po raz pierwszy nnd- 
C7.nę* dnf r ftk' " ' , ,. V nli-n-kin i Da-
lefcim Wschodzie n'nt-.-lko. że nie powiodła 'ię  
akcH  djócintowh. ale zakuńc/vłn sie poważną 
Mcsb.-a. D ile nl-cia pr.piiw  Formozie stanowi 
me-hedna cześć onpracii na-micz-nnei przeciw 
1‘iiipinum, to będzie musiała być przez A m eiy.
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Jeanów na nowo podjętą. W tedy Amerykanie I 
Ptjdą musieli wysiać nową flotę i nie wiadomo, j 
Czy pędzie ona miała więcej szczęścia, niż je j * 
Poprzedniczka. Jeżeli akcja  pod Formozą była . 
przedsięwzięciem odręfmem, nie stojącem  w żad- I 
pym związku z akcją  pod Filipinami, to wobec 
p ieudania się je j, akcja  filipińska będzie dla 
Amerykanów skomplikowaną.

Bitwa pod Formozą w ykazała istn iejącą je- 
Izcze siłę Jąponji. Okazało się, że Jap o n ja  nie 
Stoi i| kresu swych sił, na co w skazywała ciągła 
ustępliwość wobec am erykańskich ofeńsyw. J a ­
pońskie siły zbrojne, tak jak  na początku woj­
ny na Pacyfiku, ze znaną braw urą przepędziły 
am erykańską flotę. Lotnictwo torpedowe, broń 
japońska, która według tw ierdzeń amerykań- 
fkłeh miała być od dawna sparaliżowaną, oka­
la ła  się w świetnym stanie. Lotnicy japońscy z 
tą samą odwagą co pod Pearl Harbour, atakow ali 
am erykańskie olbrzymy okrętowe. Na placu bo­
ju pojaw iła się również japońska flota morska, 
przystępująca do pościgu w ucieczce znajdują­
cej się pobitej floty am erykańskiej. Tym razem 
nie doszło na Pacyfiku do oczekiwanej już z 
napięciem wielkiej bitwy morskiej, gdyż i tym 
razem flota japońska tylko sekundowała w wal­
ce rozgryw ającej się wyłącznie pomiędzy skom- 
binowaną am erykańską flotą morską i powietrzną 
a japońskiem i eskadram i lotniezemi. Świat zo­
stał pozbawiony obecnie wielkiej sensacji, jaką 
niewątpliwie będzie zmaganie eię flot morskich 
obu mocarstw na  Pacyfiku. Ale czy wogóle ona 
się rozegra?

W  tych dniach jeden z najlepszych znawców 
stosunków w Japon ji, a to niem iecka korespon­
dentka Lilii Abegg, pracująca na placówce w 
Tokio, w korespondencji swej, poświęconej o- 
becnemu strategicznem u położeniu Japonji. nad­
mienia, te do te j wielkiej bitwy morskiej na 
Pacyfiku wogóle nie dojdzie. Pani Lilly Abegg 
twierdzi, te „flota japońska spełnia poprostu 
swe zadania przez fak t samego istnienia".

Na marginesie bitw y pod Formozą nie od rze­
czy hedzie rozw atyó samo położenie Japonji wo- 
gólfc Niewątpliwie sy tuacja  „krain wschodzące­
go słońca" w porównaniu do ostątnich la t znacz­
nie się pogorszyła. Coraz to bliżej pod “hodzi nie­
przyjaciel am erykański ku granicy. Na wyspach 
japońskich, jak donoszą prasowi korespondenci 
z Tokio, całkiem otwarcie mówi się, że bezpo­
średni atak  na  wyspy macierzyste wszedł w za­
kres aktualności. Aczkolwiek am erykańska akcja 
poó Formoza nie udała się, co całemu światu u- 
śwladom ło fk trudna będzie do w ykonania ak- 
ęj* lesantowa ns w yspy japońskie, to ewental- 
notó zaatakow ania należy wziąó pod uwagę. Na­
lały uczynić to tern więcej, gdyż Siany Zjedno- 

i czone. tak samo i Anglja, na to  są zdecydowane. 
Wr.tpltwem jeśt, by Stany Zjednoczone zadowo­
liły się jakim ś kompromisem na  Pacyfiku. Nie 
będą się w ahały przed uczynieniem „skoku” pa 
w yspy japońskie. Ale czy smuszą nim — o i'e  
się uda — Japon ję  do kapitulacji? Wiele wska­
zuje na to, że i zajęcie wysp japońskich nie 
przyniesie Amerykanom upragnionego zwycię- 
ętwą i szczęśliwego zakończenia wojny na Pacy­
fiku. Japończycy będa prowadzić wojnę dalej,
I  to i  kontynentu azjatyckiego. Uważamy, że 
ęą do tego nietyiko zdecydowani, ale i dob'ze 
przygotowani. Urządzili się dobrze w Mandżurji, 
usadowili się mocno w Chinach. Dysponują więc 
pozycjam i nietyiko wygodnemi, ale zdaje się i 
trwałe m i Amerykanie mogą zdobyć jeszcze nie- 
jedną  wyspę, jaszcze niejeden archipelag na P a ­
cyfiku, a  może i cały japoński, nie wyDrą ,ied- 
pak  Japończyków  z kontynentu  azjatyckiego. 
W obec tego ostateczny wynik am erykańskiej 
luunpanjl przeciw Japon ji staje się dla USA bar- 
dzo wątpliwym. Europejscy obserwatorzy wy­
padków wojennych na Pacyfiku nie doceniają 
łystematyczroe prowadzonej polityki japońskiej 
n kontynencie azjatyckim . Nie ocenia się rć „ -  
a i i i  należycie japońskiej kam panji w Chinach, 
Szczególnie o p erac ji w bieżącym roku.

W ojna na Pacyfiku staw ia całkiem inne horo­
skopy niż w ojna w Europie.

Pod Akwizgranem szaleje bitwa materiałowa.
Zamkniętym w mieście wojskom niemieckim idzie odsiecz ze 
wschodu. -  W rejonie Belgradu bolszewicy atakuję z wieiu stron. 
W południowych Węgrzech wojsk-i niemiecko-węgierskie wyparły 
bolszewików z rejonu Szolnok. -  Debreczyn opuszczono. — Na po­

graniczu Prus Wschodnich trwaję ciężkie w«óki.
Ber.in, 21 października. Naczelna Kom en­

da N iem ieckich S ił Zbrojnych kom uniku­
je z Głównej K w atery Fiihrera w dniu  
20 u iździernlka:

W H o i a J j i  nasze w ojska odparły k rw a ­
wo ataki kanadyjsk ie w ścieśn icnym  przy­
czółku m ostow ym  Breskens oraz na prze­
sm yku lądowyi . do południow ego Bever- 
land. Skoncentrow any ogień w szystk ich  
broni, zażarty opar 1 zdecydow ane przeciw- 
ataki udarem niły próbę A nglików  na 
wschód od Helmond zm ierzająca do w gnie­
cenia naszego przyczółka m ostow ego na za­
chód od Mozy. Zniszczono .,zytem  pewna 
liczbę nieprzyjacielskich  czołgów .

Bitw a m ateriałow a o A kw izgran szaleje 
dalej. Dzielna ia lo u a  m iasta zadała w upor­
czyw ych walkach ulicznych cłeżkle straty  
A m erykanom , którzy w łam ali sie. Przeclw - 
atakl od wschodu przyniosły odciążenie o- 
brońcom.

Na zboczach dolin w rejonie Bruyeres za­
łam ały  sie v.' naszym  ogniu ataki b ata lio­
nów nieprzyjacielskich , badź też zosta ły  
odrzucone w przeciwatakach. Również w  
rejonie źródeł M ozelotty spełzły  na nlczem  
po nieznacznym  zysku terenowym  ponow­
ne ataki strzelców  a lg iersk ich  I m arokań­
skich w ojsk  górskich. Pewna n ieprzyjaciel­
ska grupa sił, sdcleta w dniu poprzednim, 
została  zlikw idow ana.

Z punktów oparcia na wybrzeżu atlan- 
tyckiem  nie zaraportowano o żadnych waż­
niejszych w ydarzeniach poza ogniem  arty­
leryjskim  i dLiaialnościa wypndowa-

Ogień nekajacy „V-1“ na Londyn trwa  
dalej.

W  Środkowych W łoszech nasz; w ojska u- 
darem nliy również wczoraj w szy .tk le  pró- 
by północnych A m erykanów  oraz Ich w ojsk  
pom ocniczych, zm ierzających do przebicia 
naszych stanow isk  górskich na południe od 
B olonjl i uzyskania tym  sam ym  w yjścia  
z gór. W alki rozszerzyły sle również na od­
cinek po V ergato. Na wyurzeżu arirjatyc- 
kiem A nglicy  kontynuow ali bezskutecznie  
na szerokim  froncie ataki w spierane llcz- 
nrtni sam olotam i b lisk iego  wsparcia.

Na Bałkanach nasze w olska toczą c h tk łe  
w alki w Belgradzie I na południe od m iasta

przeciwko bolszewikom  napierającym  z k il­
ku stron.

Na fioludniowych W eorzech w ojska nie­
m ieckie wraz z form acjam i w ęglerskiem ! 
odrzuciły przeciwnika na południow y  
wschód od Szolnok i dotarły do Mezutur. 
W rejonie pod D ebrec.ynem  również dzliń  
w czorajszy przyniósł cleżkie w alki. M iasto 
zostało  oddane po uporczywej obronie na­
szych w ojsk. W  dotychczasow ym  przebiegu  
bitw y zniszczono tam  od 8 października br. 
427 czołgów  nieprzyjacielskich .

W  Karpatach L esistych panow ała wczo­
raj ty lk o  nieznaczna działalność bojowa  
podczas ćnlcgu i deszczu, T ylko tir rejonie 
przełęczy D ukielskiej n ieprzyjaciel doko­
n yw ał licznych bezskutecznych ataków .

Na północ od W arszaw y \ na przyczói- 
k. ?h m ostow ych nad N arw ia pod Seroc­
kiem ł Różanam i bolszew icy rozpoczęli zno­
wu sw e ataki. Odparto ich niszcząc 33 czoł­
gi.

Na w schodnlo-pruskim  obszarze pogra­
nicznym  pom iędzy Suw ałkam i a Szyrw in- 
tam i I zw łiszcz~  pom iędzy puszcza Rom ln- 
ter a m iejscow ością Ebenrode trw aja nadal 
cieżkie w alk i. Na odcinku pewnej dyw izji 
grenadierów  ludow ych zniszcz1 ino 42 czoł­
gi Na południow y wschód od Libawy I na 
południe od Zatoki R yskiej wi cka arm ji 
ladbwej oraz oddziały ochotników  form a- 
cyj germ ańskich i łotew skich  H  oFparły  
pow tarzane ataki n ieprzyjacielsk ie i zni­
szczyły 23 czołgów.

A taki b atalionów  sow ieckich nad brzega­
mi Oceanu Lodowatego rozbito. N acisk  nie­
przyjacielski na nasze stanow iska na za­
chód cd P etsam o w zm om ił się.

Póinocno-am erykańskie form acje terory- 
styczne zaatakow ały za dnia obszar połud­
niowo-zachodnich N iem iec i zrzuciły  bom­
by p n sd ew sżystk lem  na m iasta Melnz, 
M annheim, L udw lgshafen, Kai sruhe I 
W iesbaden. A n glicy  dokonali ubiegłej no­
cy ataków  terorystycznych  na S tu ttgart I 
Ntirnberg. A rty leria  przeciw lotnicza lot- 
nictwi oraz m yśliw cy  operujący noca ze­
strzelili 27 anglo-am erykańsklch  sam olo­
tów, w czem 16 czterom otorow ych bom bow­
ców.

Londyn uznaje rząd de Gaulle'a.
Berno. 21 października. Jak  podaje kore­

spondent londyński ..Tribune de Geneve“, 
zastępca premjera b rytyjsk iego A ttlee o- 
znajm ił w u le g ła  '.o d ą  zastępcy dyplo­
m atycznem u de G aulle‘a M asigliem u, że 
rzad brytyjsk i postanow ił w najbliższym  
czasie, a w każdym razie Jeszcze przed 
dniem 10 listopada br. uznać prow izory­
czny rzad francuski jako legalny.

Nieuzgodnfony krok z USA.
Berno, 2J października. A gencja  prasow a  

„United Press" donosi z W aszyngtonu, że 
tam tejsze ezynnik i urzedowe kom entują  
doniesienia londyńskie, w ed ług których  
Angl.ia postanow iła uznać reżim  de G aulle 
jako „prowizoryczny' rzad Francji".

W edług tego doniesienia dobrze poinfor-

P r o g r a m  fisądu w ę g ie rs k ie g o :

Totalne prowadzenie wojny.
Budapeszt, 21 października Na plerwszom

8 osłodzeniu Rady m inistrów  nowego rza- 
u w ęgiersk iego  ośw iadczył prem jer Sza- 

la ssy , że zadaniam i rządu sa: tota ln e pro­
w adzenie w ojny przez W ęgry aż do zwy- 
ęjnsklngo końca u boku m ocarstw  Paktu  
Trzech oraz trw ałe ugruntow anie sytuacji 
W awnetrzno-politycznej na podstaw ie ust„ w 
obow iązujących I konieczności ważnych dla 

.ftycla, eo osiągnąć należy przy pomocy 
Wszelkich środków  m oralnych, duchowych  
I m aterialnych, jak ie ty lko  sa do dyspozy- 
o j L

P lan , który w ykonany m a być do dnia  
1 e ty e m ia  1945 r„ powinien w porozum ieniu  
0  prem ierem. parlam entem , z  m inistrem  
■praw .w ew nętrznych  oraz z  m inistrem  
anraw iedliw ośei usta lić  fundam enty praw- 
no-państw ow e, któreby p ostaw iły  jasno  
tro ić i etospuek ezynników  Drawno-pan- 
Otwowyeh. P rzejściow o rozw iązanie kw estji

Słow y państw a załatw ione być powinno do 
nia 4 listopada.
W spólnie z parlam entem  prowadzić bo- 

dsie rzad soraw y państw ow e i podzielać sie 
bfdzio w  alej pełni w odpow iedzialności za 
tota ln y  sposób prowadzenia w ojny z obu 
izbam i parlam entu. W razie gd yby do dnia  
4 listopada parlam ent n ie ch cia ł lub nie 
ISÓgł uregulow ać kw estji g łow y  państwa,
W tenczas rzad wraz z jednym  z trzech 
Ogjonków Pady R egencyjnej, która ntwo- 
ń o n a  ma być z pośród członków  rządu, prze­
dłóż? k w estie  te parlam entow i no u sta lo ­
nym  wyżej term inie, i to w form ie wniosku.

N ow v w ęgierski m inister spraw  zagrani- 
esnyeb Gabriel Kem eny, udzielił dzienni 
kowi „Oesszetartas" oświadczenia, w któ- 
; tm  zwraca uwpge na to. że w ęgiersk ie m i­
n isterstw o ipraw zagranicznych przestanie 
•poonle być środkiem  ilo upraw iania „dy­
p lom acji salonowej". M inister Dowiedział,
Że zagraniczno-polityeznym  program em  
rządu S za lassy ‘ego je st  „walka d'a zw y­

cięstw a życia narodowego i społecznego".
Z pośród planu pracy rządu, jak i rozw i­

nął szef państw a i saef rządu Franciszek  
S zalassy  na pierwszem  posiedzeniu rad e m i­
nistrów . na_ szczególna u w agę zasługuje  
zakres zadań m inistra spraw iedliw ości. J e ­
mu bowiem  podlega spraw a uregulow ania  
kwestii żydow skiej. Żydzi pozostają na W ę­
grzech a użyje sie ich w  zakresie służby  
pracy. Do zakresu zadań m inistra dla prze­
m ysłu należy gospodarka kopalniana i uży­
cia energji. W ielki przem ysł podany bedzie 
kontroli państw ow ej. W  pierwszej lin ji s łu ­
ży przem ysł potrzebom wojennym .

Churchill i Eden 
studiuję sytuację węgżersltę.

Sztokholm , 21 października. Rozczarowa­
nie, jak ie panuje w kotach angielsk ich  z 
powodu rozwoju wypadków na W ęgrzech, 
w ynika z depeszy agencji Reutera, dato 
wartej z M oskwy. Czytam y w tej depeszy, 
że Udon oraz członkow ie jego sztabu ..za 
jęci byli przez ca ły  wieczór w śrnde i jesz­
cze część czwartku stud iow aniem  dzienni­
ków piszących o sy tu acji na Węgrzech".

Bteżące aresztowani 
w Bukareszcie.

Tztokholm, 21 października. R adło m®" 
sk lei, kie donosi z Bukaresztu, że na żaga­
nie aljancklej kom isji kontrolnej areszto­
w ano w tych  dniach byłego dyrektora ga­
binetu gubernatorstw a Bukow iny, Marl- 
nescu.

Ponadto aresatowauo prefekta policji 
Tem esvar, gen erała  D alieanu oraz korni n- 
danto garnizonu m iasta  Tem eszvar, pułko­
w nika Filipesciu. Zarządzono w reszcie rów ­
nież aresztow anie k ilku  generałów ,

m ownńe koła  am erykańskie ośw iadczyły, iż 
b yłyby w  najw yższym  stopniu  zdumione, 
gdyby W ielka B rytan ia  dnkouała takiego  
krroku zauim  S tan y  Zjednoczone n ie zdecy­
d ow ałyby się na coś podobnego. Po gw ał 
łow nych  atakach D ew ey‘a na p olitykę Roo- 
sevelta  wobec Francji, w w aszyngtońskich  
kolach dyplom atycznych uważa się jakąś  
zm ianę kursu A m eryki wobec F ran cji przed 
w yb oram i’ za zupełnie nieprawdopodobną. 
C hnrchill w obecnej ch w ili n iew ątpliw ie  
ni? podejm ie niczego w dziedzinie p olityk i 
zagranicznej, co nie odpow iadałoby p o lity ­
ce R ooseyelta.

D e Gaulle bez w pływ u  
na kom unistów .

M adryt, 21 października. P rasa h iszpań­
ska ogłasza spraw ozdania sw ych korespon­
dentów z h iszpańskiego m iasta gran iczne­
go Junąuere o postępow aniu elem entów  
kom unistycznych w południowej Francji. 
E lem enty te nagarnęły w szędzie władzę w 
sw oje ręce tak, że rzad de G aulle niem a  
wc góle żadnego w pływ u na departam enty  
południow o-francuskie.

N ieliczn i przedstaw iciele de Gaulle. p ia ­
stuj; ey tam stanow iska, są powoi nem n a­
rzędziem  w rekach kom unistów , wśród k tó­
rych znajdują się m. in. w ydalony z arm ji 
hiszpańskiej b. generał Riciueime i duchow ­
ny nazw iskiem  Y illar. Teu ostatn i nadał 
sobie ty tu ł „szefa kom unistycznych k ato li­
ków". Władize duchowne dawno już odebra­
ły mu prawo w ykonyw ania jego urzędu du­
chow nego. W  południowej F rancji niem a 
nikogo kToby był w stanie położyć konioe 
sam ow olnym  rządom hoiszewików. Obywa­
tele h iszpańscy i południow o-am erykańscy  
sa sta le prześladowani i plondrow ani przez 
bandy sow ieckie. Żadra w ieś i żadne m ia­
sto w południowej F rancji n ie  m oże żyć 
spokojnie. Liczne osoby uciekając przed 
bolszew ikam i, .udały się do H iszpanii. W ie­
lu duchow nych w południowej Francji za  ̂
'rineło i należy przyjąć jako pewnik, że pa­
dli oni ofiara band kom unistycznych.

Komuniści w Grecji 
opanowali kraj.

A resztow ano cały  rząd.
Genewa, 20. października. Wiadomości £ 

A ten oznajm iają, że zaaresztow ano w«Jf*®5 
kich członków  gabinetu greckiego.

M niej w ięcej 100 dalszych Greków wlfe* 
n ie z b; burm istrzom  A ten  umieszczono 
w arasz.;ie, wobec tego, że nie byli oni skł011’ 
ni w spółpracow ać z bandam i komunisty®*’ 
uemi.

Grecja żąda rów nież częaci 
Jugosław ji i Albanji.

Sztokholm , 21 października. Agencja  
nited Prosa" donosi z Aten. że pode*** 
pierwszego sw ego przeirów ienia po 
olo do Grecji pow tórzył prem jer gr*®£ 
Papandreu żądania greckie, odnoszące |}| 
do grupy w ysp  Dodekanezu oraz na*JT 
Epir północny, należący obecnie do AB** 
nji. Jako ..nieodłączną część Grecji". k

D obrze poinform ow ane koła w  Atem*f* 
eą zdania, że Grecja zam ierza podnieść 
dania n iety ik o  w odniesieniu  do p^wnJ® 
obszarów bułgarskich, a ie  także do catp* 
J u g o sła w ji i A lbanji.

Ruch separatystyczny 
na Sycylji.

Sztokholm , 21 października. A gencja BćT 
tera iKidade z Palerm o, że sy cy lijsk i 
seDaratyetycsaiy w ykorzystuje zwaek 
nace sie  trudności gospodarcze W łoch DlP 
agitow aniu  za całkow item  odłączeniem  
s d y  od Ita lii.

Jak  daieoe w yw ar1 w rł^ w  nfbh ęepcJ?" 
tystycjzmy na charakter wczorajszej deanćfr 
etraciL _teg< jeszcze nie m ożna s prawd®** 
N ie  moBna iednak zapom inać o tem. że 
dział Ruchu N arodow ego Wyzwolę®1* 
w Palerm o, jednoczący nrzeidistawicty 
wszynstikich partyj politycznych WloC®* 
okazał e .e  twierdza obronna przeciw^  
akc.n eeparatyetyczncj.

20 mil jonów doi. odszkodowani* 
za kopalnie niklu koło Petsamo*

Sztokholm , 21 października. Agenci* 
Reutera podaje kom unikat urzędowy, 
dlług którego w w yniku  rozm ów pom ięć?  
r a d a m i W ielkiej Bry-tanji. K anady * 
A aitR , w  spraw ie odszkodow ania za kopć* 
nie niklu w  rejonie Petsam o, ode tąp i o** 
Sow ietom  na podstaw ie układu o ■lawi®' 
szemie broni z F inlandją, podpisano protC 
yci, w  m yś. którego rząd sow iecki zap**' 
ci rządowi karadyjiskieimu w  ciągu  nW' 
bliższych 6-ciu la t 20 m iljonćw  dolarć^' 
J est to odsizkodowanie dla dawnych wt®" 
«cacię'i- m ia n o w it „ M o n d n ic k c l  Co&VK  
ujr j „International N ick el Company P 
Canada".

Samolot amerykański spadł 
w Szwecji.

Sztokholm , 21 października, W  nocy  
piątek — jak  podaje „TT“ około godz'*? 
1-ezej spadł am erykański sam olot w poD^ 
au Aliingaas (Szw ecja zachodnia, rejon G , | 
teborgu) i zap alił eię. Ze sto jącego  w I
m ioniach aparatu zdołano dotychczas ■
ciągnąć ty lko  jedincgn ciężko rannego, n i r

przytom nego pasażera. P ism o „Svens^ 
Dagbladet" podaje, że był to w ielk i cz^J 
Tom otorowy eam olok  W ysłano lekarzy ; 
sam ochody san itarn e na m iejsce kalasU^] 
fy. N ależy przyjąć, ze k ilka osób. znajd* 
.męych eię  w eam olocie ame^y:kańslkiI^l, 
zginęło w płom ieniach

Orkan szaleje na Florydzie.
Lichom ■ 21 p a ź d z ie rn ik a . Jak  donosi f j  

b o B oston, orkan w  środkowej Floryd4v 
w yrzadcił szkody, dochodzące do kilku ** 
Ijonów dolarów.

T ysiące  drzew pom arańczow ych uleg^  
zniszczeniu. W e czwartak o godzin ie l(M® 
po południu orkan dosięgną! koło Jacka0*’ 
v ille  szybkość 65 m il na godzinę. Wszy®1; 
kie doki okrętowe m usiano zamkołjj 
150.000 oeób było zm uszonych pozostać f  
domu. nie m ogąc s ię  dnstać do swy®*, 
m iejsc pracy. W ieża jednej ze śtacyj 
djowych została praez orkan przewróceń*

Madryt, 21 października. Jak donosi * 
geneja E F E  z  M eksyku, nad Poludin 
A m eryką przeszedł ponow nie orkan, k^  
ry spow odow ał śm ierć przeszło 500 luw- 
W  Tehuantopec w iększość budynków i 
dociągi u leg ły  zniszczeniu. W śród ]udw. 
ści panuje tyfus, m alarja i grypa. Mi®*tj 
położone nad rzeką Pajialoniinn przed#* 
w iają  podobnie sm utny widok.

ilatolicHe duchowieństwo krajów okupowany^ 
pmez bolszewików prosi Watykan o pomst
MedJoF n 21 października. W edług osta t­

nich w iadom ości duchowni catcticcy, któ­
rzy uciekli z państw  bałtyckich, zw rócili sie  
za  pośrednictwem  kleru hiszpańskiego oo 
W atykanu 1 prosili papieża o pomoc prze­
ciwko w ykroczeniom  bolszew ików .

Jak nodaje się następnie. N uncjusz apo­
sto lsk i w M adrycie przekazał W atykanow i 
lnnter.iał oddany mu do dyspozycji przez 
tych duchownych. M iarodajne koła k atolic­
kie oznajm iają na podstaw ie otrzym anych  
in form acyj. że W atykau porozum ie się z 
rzadam i v L ondynie i  W aszyngtonie na 
skutek tych  próśb o pomoc. Ponadto osob i­
stości bu łgarsk ie i  rum uńskie próbują n a ­

kłonić W atykan do w szczęcia akcji 
uniem ożliw ienia w yw iezien ia  obyw ateli 
garskich  i rum uńskich do Związku So^1 
kiego.

Język rosyjski 
w szkołach francuskich.

Berno. 21 października. Szw ajcarska  
eia  in form acyjna donosi z Paryża: jJ#
rtkle m inisterstw o ośw iaty  kom unlku’iej„o< 
w paryskich  szkołach średnich -*
no jeczyk ro sy jsk i jako przedm iot flaU 
nia.



„GO NIEC KRAKOWSKI** Nr. 248. Niedziela, 22 października 1944 S

KRONIKA
Dziś: U rszuli 
Jutro: K orduli

Dziś obowiązuje zaciem­
nienie od g. 17.50 do 5.50

Ofiary dla uchodźców  
z W arszawy.

K w itu jem y  od b ió r k w o ty  8000 zł. (osiem  ty s ię c y  z ło ty ch ), 
J jo żo n ej w R e d a k c ji „G o ń ca  K rak o w sk ieg o 1' p rzez  Spółkę 
Handlową Krzoptowski, Zakopane, z  p rzezn aczen iem  dla 
Uchodźców z W arszaw y R ów nocześn ie  w ym ien iona  F irm a  za ­
p rasz a  Firm ę R ajską w Zakopanem  do w z ięcia  u d z ia łu  w a k c ji .

P oza tem  na  rze c z  u ch o d źcó w  z W nrszaw y z ło ży li:
P. J. R. (b. n au c zy c ie l) , k w o tę  30 z ł, ( trz y d z ie śc i z ło ty c h ).
Pp. Trąbkowlo (S tró żo s tw o ) Izd eb n ik  k. K rakow a, 100 zł. 

tfo ty c h ).
P. Frnndszek  Leslak, K raków , 1000 z ł. ( ty s ią c  z ło ty ch ).
P. Gnfown z Nowego Targu, o raz  p. Emil Fedew icz z Krn-

Pown, Jad ąc  z Z akopnnego , p rzep ro w ad z ili z b ió rk ę  w  p rze ­
d z ia le  w ag o n u  k o le jo w eg o  i u z y sk an ą  k w o tę  300 zł. ( trz y stn  
f lo ty c h )  w p łac ili n a  F u n d u sz  Pom ocy U chodźcom  z W orszaw y.

W szelk ie  o f ia ry  sk ła d a n e  p rze z  firm y  o raz  nsoby p ry w a tn e  
Redakcja „G ońca Krakow skiego" przy jm uje  codziennie w go­
dzinach od 8— 12 i od 15— 16.

U w aga rzem ieślnicy  
w arszaw scy i krakow scy.

K rak o w sk i K om itet rze m ie ś ln ic z y  d la  n ie s ie n in  pom ocy rz e ­
m ieśln ik o m , uchodźcom  z W arszaw y, je sz c z e  raz  p rzypom ina, 
li pom agn  i p o śred n iczy  w w yszu k iw an iu  p ra c y  rz e m ie ś ln i­
kom  w arszaw sk im  w K rakow ie . B liższych in fo rm acy j u d z ie la  s ię  
W lo k a lu  b iu row ym  przy  u licy  S ław k o w sk ie j 1 3 '1 5 , p o k ó j 21. 

*
K o m ite t R zem ieśln iczy  na  m. K raków  d la  n ie s ie n ia  pom ocy 

rze m ie ś ln ik o m  uchodźcom  w zyw a w sz y s tk ic h  ty ch  cz łonków  
tu t.  Grupy R zem iosła , k tó rz y  d o ty ch c z a s  je sz c z e  n ie  złożyli 
o l in r  w o d z ieży , b ie iiżn ie , p o śc ie l i,  obuw iu , w zg lęd n ie  w  g o ­
tó w c e , aby u czyn ili to bezzw łoczn ie .

P rzew . K o m ite tu : J . .  T ró m b eck l..

Ostatnie czesane cza;ik„ na ulicach Krakowa.

Lampki kieszonkow e  
a zaciem nienie.

(m) Po zapadnięciu zmroku spotęgowanego 
jeszcze obowiązującem powszechnie zaciemnie­
niem, odbijają na mieście jasno białe kręgi kie­
szonkowych lampek, klóremi przechodnie oświe­
cają sobie drogę. Świecący zapom inają o iem, 
ie  nie,.rzysk>nięte latarki, dając jrskraw e świa­
tło, stwarzają ogólne niebezpieczeństwo na wy­
padek ra lo tu  nieprzyjacielskiego.

Odnośne przepisy uregulowały swego czasu 
dokładnie sprawę zaciemniania lampek kieszon­
kowych. Przypominamy więc w tem miejscu, że 
lampki kieszonkowe, używane na ulicy, muszą 
być przysłonięte albo zasłoną "niebieskiego ko­
loru, umieszczoną między żarówką a szkłem — 
alno ąpecjalną blendą wmontowaną, rzadko nie­
stety, w niektóre tylko modele lampek.

Przekroczenie odnośnie zaciemniania lampek 
kieszonkowych używanych na ulicy — będą ka­
rane według odnośnych paragrafów rozporządze­
nia o obowiązku zaciemniania.

Kronika żałobna.
(s l)  K raków , 21 p a ź d z ie rn ik a  W is ta tn lc h  d n iac h  z m a r ł;  

w  K rakow ie  n a s tę p u ją c e  o so b y : Kazim iera Oum ulkow a, la t  6 3 ; 
łó z o la  W aszkiew icz, w d o w a, l a t  6 4 ; Ludw ik Skóra, ku p iec , 
l a t  4 2 ; Ludw ika Stec, w dow a, l a t  4 8 : - Celina Podkowlóska, 
w d o w a , l a t  7 6 ;  Antoni W o lko w ick i, inż. ro ln ., la t  6 8 ; Annn 
Konarska, w dow a, l a t  8 2 ; Or. S tan is ław  Koneczny, b. adw . 
w  K ato w icach , l a t  5 2 ;  Adam  Rzepka, u rzę d n ik , la t  36

(r) K raków  jest jednem  z m iast Euroipy 
a może jedynem  m iastem  na terenie Gen. 
Gub., gdzie w spom nienia la t i w ieków m i­
nionych są żywe, zda się, że m ówią mury 
starożytnych kam ienic i zaduma osiadają­
ca w ulicach, gd y  pokryje je  nastrój przed­
wieczornego smętku.

Oprócz legend i baśni zaklętych w  k a­
m ieniu, ma Kraków również i żywe w spo­
m nienia. S ięgają  one nie tak daleko, sta­
nowią jednak echo okresu, k tóry już od­
szedł, a dziś w ydaje się  nam  najzupełniej 
archaiczny.

Na przełom ie X IX  i X X  w ieku popular­
ną, często spotykaną na ulicach m iasta  po­
stacią  był „posłaniec4*. Jego  odznakę: czer­
woną czapkę, zaopatrzoną w  złotą, m etalo­
wą blaszkę z napisem , w idziało się w szę­
dzie. N a każdym  rogu, przed kawiarniam i, 
przy w ażniejszych urzędach, przy dworcu 
kolejow ym  pełno było posłańców. Żaden 
z nich jednak nie stal długo bezczynnie. 
To jak iś m łodzian zlecił przeniesienie 
kw iatów  pod adres w ybranki serca, to cho­
dziło o doręczenie pilnej w iadom ości, to o 
przesłanie życzeń.

N apiwki b yły  sute, a udzielały ich obie 
strony. ,Nic dziwnego: czerwona czapka 
posłańca znam ionow ała zawsze jakąś no­
winę, a często przyjem ność. W prowadzała  
nastTÓj uroczysty  lub radosny.

A d?iś:
— M inęły już dawno te czasy, proszę pa­

na — skarży się jeden z ostatnich posłań­
ców  krakowskich, którego spotykam y w 
tram waju. — Co tam teraz można zarobić? 
K to się w ysili na jak iś lepszy napiw ekl 
Nie, tt już nie to, co kiedyś...

— N iech nam pan coś opowie o swoim  
zawodzie.

— Co ta i opowiadać — rozm ówca nasz 
jest pełen m elancholji i  rezygnacji.

— Inne są  teraz ozasy, inni ludzie. W szy­
stko leci szybciej, a le  też jakoś inaczej 
niż d twniej, bez tam tej godności.

— Jakże to bez godności?
— A no tak, proszę posłuchać. Gdzieby 

tam  dawniej kaw aler sam  zaniósł pannie 
kw iaty. N ie chciałaby patrzeć na łapser- 
daka. A teraz jeden z drugim  sam gan ia  
■l bukietem  do dziewoi i to jeszcze dobrze, 
bo da choć ogrodnikow i utargówać. A  wo-

W oczekiwaniu na klienta...

gole to i k w iaty  w yszły  z m ody. Chyba, że 
—im ieniny i kroi się zaproszenie na kola­
cję. W tedy kupi za parę złociszów  jeden  
kwiatuszek, kupę zieleni, żeby ładnie i_ du­
żo w jg ląd a ło . A  na posłańca to już za 
drogo.

— W ięc jak sobie panow ie radzicie?
—B idę się klepie i tyle. Już nie w ielu  

nas zostało ze starej gw ardji. N ow i nie 
przychodzą, bo i poco. Żebraniną w ięcej 
zarobi niż w  fachu „posłańca44. J est nas 
tylko paru. I  to już ?a w iele.

— A jakąż k lientelę m acie teraz, pano­
wie?

— Trochę starszych, którzy pam iętają  
dawne, dobre, spokojne czasy. Ci jeszcze 
dadzą zarobić czasam i. A le to już tylko  
jakaś rocznica, jak ieś im ieniny, czyje- zło­
te wesele. Bo m łody jak już uznaje fason, 
to w oli sam  przynieść k w iaty  pod bramę.

Nowoczesne urządzenie maszynowe
zastosowano w kamieniołomach w G. G.

Rzemiosło kam ieniarskie w Gen. Gub. w po­
równaniu z innemi krajam i jest na ogół słabo 
rozwinięte. Poza kilkoma większemi w arsztata­
mi z urządzeniami maszynowemi są tu przew a­
żnie zakłady mniejsze, produkujące nagrobki, 
pomniki i wykonujące mniejsze roboty budo­
wlane. Obecne wojenne stosunki nie pozwalają 
na należyte rozwinięcie się tej gałęzi rzemiosła, 
albowiem wszelka produkcja skierowana jest na 
potrzeby wojenne

Jeżeli chodzi o Kraków, to w ostatnim czasie 
parę zakładów z uwagi na wzrastające zamówie­
nia zdobyło się nareszcie na szereg nowocze­
snych maszyn. Zwiedzając jeden z takich zakła­

dów mieliśmy możność zapoznać się na miejscu 
m. in. z ultranowoczesnemi piłami do cięcia gra 
nitu. O mrwiając te urządzerra w paru słowacb 
należy powiedzieć, iż granit np. rżnie się bezzę­
bną piłą stalową za pomocą piłek stalowych. 
Piła ta w zależności od wielkości bloku i jego 
twardości wrzyna się w ciągu godziny na 2 do 
4 cm wgłąb, a w piaskowcu od 12 do 15 can.

Co się tyczy nowoczesnego szlifowania i pole­
rowania marmuru, to w nowoczesnym zakładzie 
kamieniarskim szlifuje się je segmentami karbo- 
rundowemi, a po należytem wygładzeniu po­
wierzchni, poleruje się ją filcem, podsypując pod 
niego odpowiednie m aterjały polerownicze.

tam da jakiem uś chłopakow i złocisza w  ła ­
pę i ten już w ali z bukietem  na górę, a 
m łody pan zjaw ia się potem  w ażny jakby  
w szystko odbyło się normalnie^ jakby mu 
sam posłaniec te k w iaty  poniósł.

— I  nie m a w yjął ków?
— W yjątków , panie! Są. Raz na m iesiąc, 

dwa razy. A le na to trzeba oryginała , aby  
zdobył się  na taki gest. A lbo m u to po- 
prostu im ponuje. A le panie, dzisiejszym  
ludziom  to już nic nie im ponuje. W apnia­
ki są sam i i tyle. Zwłaszcza ci, co m ają  
forsę. A  biedny to skąd znowu weźm ie na 
posłańca.

M achnął ręką stary  człow iek w czerwo­
nej czapce, na której złoci się  w y iaria , po­
g ięta  blaszka i zapadł w  dumę. wspocuina- 
jąo dawne, lepsze dla posłańców  czasy.

Recital fortepianow y  
w  Błękitnej Sali.

(si) K; uków, 21 października. Jak  tu i dwu­
krotnie zapowiadaliśmy, ju tro  w niedzielę, a r ia  
22 października 1944 roku, w Błękitnej Sali Fil- 
hannonji przy ul. Zwierzynieckiej 1, II piętro, 
odbędzie się oczekiwany koncert fortepianowy, 
w którym wystąpi jako solista prof. Franciszek 
Łukasiewicz, znany, o nieprzeciętnej skali ta­
lentu pianista krakowski.

Prof. Łukasiewicz wystąpi we wspaniałym 
programie złożonym z kompozycji najznakom it­
szych kompozytorów, a mianowicie Bacha, Mo­
zarta, Chopina, Schumanna, W ebera i Liszta. 
W interpretacji artysty usłyszymy po raz pier­
wszy słynne „Chaconne" Bacha w transkrypcji 
fortepianowej Busoniego, Sonatę B-moll Chopi­
na, „Yalse onblće Liszta oraz tegoż kompozyto­
ra przepiękną i uduchowioną Etiudę koncertową 
Des-dur. W Sonacie B-moll opus 35 Chopina, 
którą również po raz pierwszy poda słuchaczom 
prof. Łukasiewicz, składową częścią jest słynny 
marsz pogrzebowy. Publiczność będzie miała 
możliwość wysłuchania na niedzielnym recitalu 
rzadko grywaną „Toccatę" Schumanna. Koncert 
jutrzejszy wzbudził u miłośników muzyki forte­
pianowej wielkie zaintersowanie, tak że Uczyć 
się należy ze szczelnem wypełnieniem całej sali.

Przypominamy, że bilety nabyć można w biu­
rze Filharm onji, II piętro, pokój Nr. 10. Począ­
tek koncertu punktualnie o godzinie 16-ej. Część 
dochodu przeznaczono z inicjatywy koncertanta 
na rzecz uchodźców z Warszawy.

Jutro koncert kościelny  
na rzecz uchodźców .

(si) Kraków, 21 października. Jutro, w nie­
dzielę, dnia 22 października br. o godzinie 15-eJ 
odbędzie się w kościele św. Agnieszki przy n i .  
Dietla 30 koncert kościelny, który zawieia w 
w swym program ie szereg utworów organowych 
i skrzypcowych Boelmanna, Haendla, Bacha, 
Desplanesa, Glucka i Liszta, a między innymi 
przepiękną Suitę gotycką (organy), Sonatę A-dur 
(skrzypce i organy), Intradę (skrzypce i orga­
ny), Preludjum i fugę B-A-C-H (organy) itd.

W koncercie, jako wykonawcy biorą udział: 
Stanisław Klsza (organy) oraz prof. Stanisław 
Mikuszewskt (skrzypce).

Datki i ofiary składane przy wejścln przezna­
czone zostały na rzecz uchodźców z Warszawy.

--------------------------------------------------------------------------------------- 7 S

Z pamiętnika Warszawianina.

W płonącej Warszawie-
i .

Kwadrans przed dwnnastą.
Ostatnie dmie lipca. Wszyscy cieszą się pięknem 

latem, bo lato przynosi wielką ulgę w codziennych 
domowych trosk w okresie wojennym. Na tar­
gowiskach jarzyny i owoce. Będzie można najeść 
się do syta odżywczych wilamin. Trzeba odżywić 
się za minioną zimę i zrobić zapas na przyszłą.

Troski gospodarcze m aleją i chociaż są one 
chwilowo najważniejsze, jakoś wszyscy chodzą 
zafrasowani, podnieceni. Co powoduje tę pod­
niecającą atmosferę?... 1

Wojsko maszeruje... Fale wojska przepływają 
przez miasto lia zachód. Czyż miałyby nadejść 
zmiany?

Na targowiskach rojno.
— Po ile słonina?
Kobieta podejrzliwie rozgląda się wokoło, po- 

czem szepce:
— Pięćset złotych.
— Pięćset ztotych?ll
— Za parę dni będzie tysiąc, albo i wcale pan

nie dostanie. Koleje stają.
Koleje stają... W ojna zbliża się do bram  W ar­

szawy. Czy będzie obrona miasta? Czy wraz 2 
n ią przyjdzie wysiedlenie? A może będziemy 
zamknięci w mieście? Wtedy przyjdzie widmo 
głodu...

Tysiące pytań pozostających bez odpowiedzi 
cisną się na usta. Ludzie bezskutecznie starają 
się odgadnąć przyszłość. Slrach przed nieznanem 
ćhfoyta za serca. Co będzie?

Kolumny wojskowe przerzedzają się. Czyż 
Zmiana naprawdę miałaby nadejść lada chwila?

Czasam* nachodzą wątpliwości.
Dzieją się dziwne rzeczy. Z zachodu czy też 

południa przesuwają się na wschód wojska. Cięż­
kie „Trygrysy“, „Pantery14 i wojsko... Na wschód. 
Jakoś jednak mało z\Vraca się uwagi na ten 
fakt Podniecona atmosfera pcha ludzi w obję­
cia paniki bądź leż optymizmu. A tymczasem..

Z Pragi przenoszą się mieszkańcy do centrum 
W arszawy

W awer już zajęty. W alki toczą się na przed- 
taieściach Pragi. Plotka króluje. Plotka szaleje.

Lada chwila tramwaje nie będą jeździły przez 
mosty. Konne platform y cieszą się olbrzymiem 
powodzeniem. Za parę „górali14 można jeszcze 
przewieźć meble do Warszawy.

Syreny wyją.
Alarm!
Baterje przeciwlotnicze biją bez przerwy. Czar­

ne obłoczki w ykwitają na bezchm umem niebie. 
Na peryferjach nie wszyscy chowają się do pi­
wnic. W górze toczy się walka lotnicza W arkot 
motorów myśliwców. Suchy trzask karabinów 
maszynowych. Gdzieś na Wolę jakoby sipadł sa­
molot.

Front przesunąć się już m iał pod samą W ar­

szawę. W ojska cofały się na zachód. Dlaczego 
jednak w mieście znajduje się tyle artylerji 
przeciwlotniczej?

Znów cisną się na usta pytania. Pytania bez 
odpowiedzi.

Bez odpowiedzi?!
Nie!

.Jedna pani powiedzłała że za pięć dni najda­
lej skończy się wojna dla Warszawy. Dlaczego?!

Bo dano ultimatum..
Kto?
Komu?
I kiedy?!
Dokładnie nie wiadomo, ale jeden pan, zazwy-

Z ostatnich dni pow stania w W arszaw ie.

ter.i.yi

Przed przekroczeniem linij niemieckich, parlameniarjuszom powstańczym zawiązuje się oczy.

ozaj dobrze poinformowany, powiedział o tem 
tej pani. I znów plotka szaleje.

Czy wszyscy wierzą we wszędobylską plotkę?
Nie. Są i ludzie trzeźwi, dobrze zdający sobie 

sprawę z sytuacji. Ci nie są optymistami i z nie­
dowierzaniem kręcą głowami.

— Nie ulegać panicznym nastrojom.
— Nie poddawać się zbytniemu opłymizmowŁ 

Sam czas wskaże wytyczne postępąwania.
„Dwieście tysięcy mężczyzn potrzebnych do 

budowy umocnień11 — głoszą plakaty.
A jednak W arszawa została ogłoszona fortecą.
W arszawa będzie broniona.
— Co będzie z nami?!
Hą» jeśli przyjdzie opuścić miasto, pójdziemy 

na zachód.
— Może razem?
— Dobrze, trzym ajm y się rażem.
Znajduję się między nadzieją a troską.
A może jednak nie dojdzie do tych najgor­

szych ewentualności?
Tymczasem w tram w ajach i na ulicy roz­

brzmiewa piosnka:
Stara, a jednak mało dotąd znana piosenka. 

Melodja jej wypełniała ulice, a potem... potem 
rozbrzmiewała na szańcach i ruinach miasta. 
Rozrzewniała, dodawała otuchy... Potem przy­
szły inne. I treść ich była jędrniejsza, a jednak 
ta jedna piosenka o serduszku kochanej dziew­
czyny i plecaku żołnierskim była nam  najwięcej 
bliska.

Bo przyszły chwile rozłąki, czasem tragicznej 
w skutkach i wtedy tyleż kochających serc zna­
lazło się w rozterce.

Z biednej piersi się wyrwało...
*

Przed bram ami domów grupki ludzi. Wszyscy 
rozprawiają, snują domysły. Co też będzie?

Jakież komplikacje przynosi nieraz sam o ży­
cie! Najprostsze zagadnienia codziennego byto­
wania urastają do problemów, tworząc jakiś nie­
rozerwalny węzeł gordyjski.

Oto kobieta... Kobieta w ciąży. Ósmy miesiąc. 
W jakich warunkach nastąpi rozwiązanie? A 
lam ktoś inny zastanawia się. czy lepiej prze- 
czekać zawieruchę wojenną na wsi, czy też W 
mieście.

(Ciqq dalszy nastąpi).
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Kącik  szachowy.
NR. 43 C34).

(Dr. K.) K raków , 21 p aź d z ie rn ik a .

K ońcówka Nr. 288.
H. R inck (Barc e lona) .

C zarn o : K a i ,  H h 4 ;  p ion y d6 , h5  (4).

a b c d e f g h

a b c d c f g b
• la lo :  KC3, S e4 , G h8; p io n y  12, * 2 , h3  (S).

B ia lę  z a cz y n a ją  i w y g ry w ają .

P A R TIA  N r. 280 .
B ia tt :  Kurt y  Bantelehen Czarne: Mackonzlo

g ra n a  n a  tu rn ie ju  w B rad fo rd  1388.
1. e2— e4 e 7 — e5 26. b2— b3 Wb8— b7
2. S g l — f3 Sb8— c6 27, ^ i a 5 — d2 Wb7— b5
3. Sb l-^ -c3 Sg8 — f6 26. W c 5 X b 5 C6X b5
4. O f l — b5 Gf8— b4 29 W a 3 — a6 C7— c0
8. 0— 0 0— 0 30. 0 d 2 — b4 Kf T-—efc
6. d 2 — d3 d7— d6 31. Gb4— C5 0 d 7 — e8
7. G b 5 X c 6 b 7 X c 6 32 W a s  X 17 —*W a8Xa7
K. Sc 3— e2 &7— h6 33 Gc5 X a7 Ge8— d7
9. Se2— g3 Gb4— c5 34. K f 2 ~ e 3 Gd7—-C8

10. c 2 — C3 Gc5— b6 35. Ke3— d3 Ke6— d7
t l . d3 — d4 e 5 X d 4 36. Ga7— ba b 5 ~ b 4
12. S f 3 X d 4 Gb6 X d 4 ?7. G56— c5 GcB— a6 +
13. c 3 X d 4 d6 — d5 38. Kd3— c2 Ga6— f 1
14. e4— e s Sf6— e4 39. G c 5 X b 4 Ot l X g 3
15. H d l — c2 S e 4 X g 2 40. G b 4 - ~ e l ! Utf2*— ł l
16. h 2 X g 3 HdB— e8 41. Kc2— c3 G i l — ab
17. G c l —  d2 17— f5 42 . KC3— b4 g7— g6
m . W a l — c l Gc8— d7 43. Kb4— c5 Gao— d3
19. 12— 14 He8— e6 44. Kc5— b6 0 d 3 — ca
20. Gd2— a5 Wf8<— c8 45. 8 2 — «4! Kd7— c8

- 21 . W f l — f3 Si6— h5 <»6. a4— a5 G c 2 X b 3
22 . Wł3— a3 Kg8— f7 47. a5— a6 Kc8—*b8
23. K g l — f2 He6— 67 48. e 5 — e6 c 6 — C5
24. Hc2—‘C5 H e 7 X c 5 49. d 4 X c 5 d 5 — d4
25. WCl X c 5 WC8— D8 50. e e — e 7 l w y g ry w a

P ow y ższa  n a r t , a g ra n a  p rze z  zn ak o m ite g o  m is trz a  n ie m ie c ­
k ieg o  Y<m B a rd e le b e n a , J e s t  p rzy k ład em  w zo ro w eg o  w y k o rzy ­
s ta n ia  w icońców ce sU D oścl p o zv c ji  p rze c iw n ik a .

PART3A NR. 2 90 .
Białe :  B ogdan Ś liw a  Czarne:  M. KucH orzcwakl

ro z e g ra n a  k o re sp o n d e n c y jn ie  w 1944 r.

1. e2— e4 e 7 — e6
2.  d2— d4 d 7 — d5
3. S b l — c3 SgB— [8
4 . G c l — g5 GI8— b4
5. S g l — e2  d 3 x e 4  
e  a 2 — a3 0 0 4 — e7 
7 ,  G g 5 X I 6  g 7 X t 6  
ł  S c 3 X e 4  0 7 — b#
9 H d l — d3 WhB— g 8 ?  *) 

10  Hd3— 13 C7--CP
11. Hf3— h 5 '  Wg8 — h 8 » )
12. h 2 — b 4  *) Sb8 - d 7

13. 0— 0 — 0  Gc6— b7 *)
14. Se2— 14 Sd7— 18
15. G i l— c 4  HdB— d7
16. W t u — e l  (6— .'5

17 Se4— 1 6 - 1  ») 0 e 7 X f #
18. S14 x e 6  016— < 7  •)
19 . S e6 — cS  b 6 X c 5 ł )
20  H h 3 X f7  +  K e8 - -u  8 
21 . d 4 X c 5  H d 7 X d l  +
32 . W e i x d l  Ś18— d7
23. Gc4— e6 Ob7— c8 
2 4  G e 6 X d 7  p o d d a je .

Ut”  m i: >) P o su n iec ie  to  p o c ią g a  za  so b ą  s t r a tą  2  tem p.
] ) N ieco  lo p sze  było  U  W g7.
*) Aby n a  12 .................15 o d p o w isd z ieć  13. Sg5.
4i P ro w ad z i do sz y b k ie j p r ro g ra n e i,  z n a rz n ia  w lą k sze  m o­

ż liw o śc i o b ro n y  d aw a ło  1 3 ................SIS I n a  14 S '4 , 5 g 6 l
0) S iln ie jsz e , n iż 17 . Sc3 co d a w a ło  po  17 ..............C^—0 — O

iz a t ts ą  gry.
• )  N a u w a g ą  z a słu g iw a ło  15 Ss3 19. 0 * 6 .  HC7.

2 0 . H f5 i
' )  Gdyby 19 . . . .  H c7 to  20 . H X I7  +  , K iri. 2 1 . S X b 7 ,

H X 0 7 . 22 . d 5 l ,  Gg5 +  . 2 3 . h x g , H X f7 . 2 4 . d X c  i lek k o  w y­
g ry w a .

O zało ien iii p a tljl.
W t. zw k lasy czn y m  o k re s ie  sz ac h ó w  (w  k ió ty m  d z ia ła li  

sz a c h iśc i  te j  m ia ry , co  M orphy, A n d ersso n , S te ln ltz ,  L a sk e r, 
Ta r r a s c h .  M aroczy . S c h icc h te r , C a p a b lan c a , a w iąc  o k re s  o l  
1851 ao m nie j  w ięce j  1918 r .)  s ta r a n o  s ią  w p o c z ą tk o w e j 
f a z ie p a r t j i  s k o n s t r u o w a ć  ja k iś  s tra te g ic z n y  p lan ,  a lb o  in a ­
czej m ó w iąc ,  p a r t j ę  d o b rze  z a lo fy ć . Z a ło żen ie  p a r t j i  p rz e d ­
s ta w ia ło  s ią  p o c z ą tk o w o  ja k o  k o n c e n try c zn y  t p lan o w y  ro z ­
w ó j i ig u r  w ce lu  b ez p o śre d n ie g o  a ta k u  n a  k ró la  p rze c iw n ik a , 
co sp o ty k a m y  u M o rp h eg o  i A h d e rssen a .

K iedy sz tu k a  i um -eiętaoSC  o b ro n y  p o d n io s ła  s ią  n a  w yż­
szy  po z io m , p ó ź n ie js i m is trz o w ie  id ąc  ś la d a m i S te in i tz a , 
tw ó rc y  n o w o c z e sn e j s t r a te g j i  szac h o w e j, s ta r a l i  s ią  już  
w p o c z ą tk o w e j faz ie  g ry  p rz e z  o d p o w ie d n ie  m an e w ry  s tw a ­
rz a ć  s ła b o ś c i  (p ionów ) w  n ie p rz y ja c ie ls k ie ]  p o zy c ji  w ce lu  
k o rzy s tn e g o  p ro w a d z e n ia  k o ń c ó w k i . .

V  g rże  ś ro d k o w ej w y k o rzy s ty w an o  ta k ty c z n ie  igfąbsze 
1 b a rd z ie j  ce lo w e  za ło ż e n ie  p a r t j i ,  w zg lęd n ie  je ś l i  n ie  o ad lo  
b e z p o ś r e d n ie  ro z s trz y g n ię c ie  (m a t a lb o  p rze w a g a  m a t c j a i n a )  
w y s t ę p o w a ła  n a  p lan , p ie rw sz y  te c h n ik a  p ro w a d z e n ia  k o ń ­
ców ki.

A w ię c  s t r a te g ja  w  b u d o w le  p a r t j i ,  ta k ty k a  w  g rze  ś ro d ­
ko w ej i t e c h n i k a  w .k ońców ce .

^Rozwiązanie nadania Nr. 285.
1. Ogb— e4 d 5 X e 4
2 . Sg4— e3 K— d o w o ln ie
3. H c2— c 3  m a t.

Rozwiązanie końcówki Nr. 21?.
1. K e8— d 8 l O bJ -  4 6
2 . Kdb— d 7 t K e5— d5 
3 .. Kd7— CS Sg6— « 7  +
4 . Kc8— d7 rem is.

P rz ec iw k o  g ro źb ie  5 . b8H n ie  m o żn a  n ic  wymySleĆ, p o ­
n iew a ż  cr.arny  k ró l za d ła w ił sk o czk o w i d ro g ę  n a  bC. O ra 
1. Kd7? , Gd6. 2.  K.c8, S e 7 - r .  3. Kd7, Sd5!  i ew e o t. SfcG p o ­
k a z u je ,  że  c z a r n e  w te d y  w y g r y w a ją ,  gdy s k o c ze k  d o s ta n i e  sią 
n a  po ie  b6.

Zatrzym any pion c.
J a k  p o w szech n ie  w e w sz y s tk ic h  k ra ja c h  w iad o m o , o tw ie ra  

b rem e ń sk l m is trz  C a r li  sw oje p a r t j t  w k tó ry c h  >"a B iałe , ru ­
ch em  c2— c4. Żaden  ś m i e r t e ln i a  nic może  s ię  chełp ić ,  że w i­
d z ia ł, by m is t r z  Car ls  n a  p o c z ą tk u  p a r t j i  zaszczyci!  choć by  
j e d n e m  s p o jrz e n ie m  ja k ą ś  in n ą  t .g u rę . T ak  hyio  te ż  i n a  
tu rn ie ju  w  Oeyr.h ausen 1922 r .  C arls  n a  n a lc p sz e j d ro d ze  
do zd o b y c ia  p ie rw sz e j  n a g ro d y , m la l g rać  w  je d n e j  z o s ta t ­
n ic h  ru n d  z .E c riiń c z y k ie m  S c h iag e . W p o d n io sły m  n a s tro ju  
b e jo w y m  w ch o d zi r a n o  do lo k a lu  tu rn ie jo w e  ;o , sp ie sz y  lek- 
k icm i k ro k am i do  szac h o w n ic y  i c h c e  p o c ią g n ą ć  .u lu b io n eg o  
p io n k a  c, o  dw a p o la  n a p rz ó d . Ale za le d w ie  go z ła p a ł  za  
g łó w k ę , d rg n ął c a ły , a  Jego o b lic z e  s ta ło  s ię  c o śk o lw iek  
b led sz e  Cóż to  s lz  s ta ło ?  P io n ek  c zaw ió d ł go?  T kw lt u p a r ­
c ie  na  sw o iem  m ie jsc u ? ..  J a k iś  d o w c ip n iś  z u c z e s tn ik ó w  
tu rn ie ju  p rzy k le ił  go m ocno  k ie ie m  s to la rs k im .

(O pow iedział A. C rinkm ann).

*
W  K rak o w ie  m am y t e ł  z n an eg o  g r a c z a  D r. Z. K., k tó ry  

t tw le r a  w sz y s tk ie  sw o je  p a r t j e  b ia ły m i ró w n ież  ru ch e m  
* 2 — c4. Ja k  d o tąd , g ry w a  to  o tw a rc ie  z w ięk szy m  od  m l- 
ł t r z a  C a risa  p o w o d zen iem , bo  podo b n y  w y p a d e k  Je sz c z e  mu 

n ie  zd a rzy ł.

La donna mobile...
Arccz z moich oczu !... posłucham  od razu;
Pracz z mego serc o l... I serce posłucha;
Precz z m ej po m ięc i!... N ie —  togo rozkazu  
M oja  I tw a ja  pam ięć  n ie p ts lu ch a i

M ick iew icz  do M ...

P rzet otwarle okno sączy się melodja hejnahi 
z wieży Marjackiej i słychać szum lolek gołębich. 
Ciche igra jesienny wialr między ogotoconeini 
z liści gałęziami drzew, a slaby refleks zachodzą­
cego słońca migoce blado na białej ścianie sepe- 
ralki szpitalnej...

Oczy starego lekarza z Iroską spoczywają na 
chorym. Przjśpieszony oddech i krwiste wypieki 
iia twarzy bratanka hapawają go niepokojem. 
Spojrzenie na zegarek — tak, już można... Do­
któr wyciąga termometr z ust Wiktora.. Ciche 
westchnienie wydobywa się z piersi lekarza... 39 
i 7 kresek! No tak... nieunikniony kryzys nad­
szedł. Ręka staruszka wprawnie odnajduje puls... 
Nierówne uderzenia mówią sanie za siebie... T ru­
dno — n.ic poradzić nie można. Chyba modlić 
się — i czekać... Dr. Wawrzecki poprawia podu­
szkę pod głową W iktora, patrzy bezradnie na pie­
lęgniarkę — a po łem jakiś bolesny skurcz, prze­
biega przez jego twarz. Tak, tak — lu się już mc 
nie da zrobić. Chyba tylko cud...

Cichuteńki szmer zamykanych drzwi dociera do 
świadomości Wiktora. Bo mimo tak wysokiej go­
rączki W iktor jest jtrzytomny... W prawdzie my­
śli tak jakoś dziwnie leniwie przewalają się 
w mózgu, i przed oczyma czerń — ale jednak... 
Kolosalny wysiłek woii _  i udało się otworzyć 
ciążące ołowiem powieki. Spojrzenie zamglonych 
źrenic błądzi po ścianach maleńkiego białego po- 
ko:ku i zatrzymuje się na uchylonem odrobinę 
oknie. RozsłonecZniony ostatniemi promieniami 
zac! odzącego słońca błękit jest jakiś dziwnie wy­
blakły ... Już je9ień — myśli W iktor -— już je­
sień...

W domu, naprzeciw szpitala, ktoś gra... Cza- 
rowne tony „Prrludjum  deszczowego11 Szopena 
• zdają się wypełniać oalą separatkę. Wokół Wik­
tora w irują tony, rozbiegają się w ciasnej prze­
strzeni — aby za chwlę znów złączyć się w jeden 
cudny, jakiś tak dziwnie promienny i przem a­
wiający dr, serca akord.

Dziiwny ból poczyna nagle targać duszą W ikto­
ra Ból fizyczny niemal — opląituje duszę cho­
rego. wkrada się do niej, szarpie ognistemu szpo- 
iói nr;... W iktor przymyka oczy napowrót... Ten 
ból tak dobrze znany od miesięcy __ to tęskno­
ta... W kradła się teraz do duszy razem z me- 
lodją i dręczy, znęca się... jak jakaś b’ada po­
czwara oplątuje serce mackami żalu... żalu za  
tern co było — i przeminęło...

Przed oczyma W iktora jawi się tw arz Iris... 
Zjawisko jest tak silne, tak plastyczne — że 
W iktor opuszcza powieki na oczy. Przymyka 
powieki — i czuje dwie łzy... Łzy toczą się po 
rozpalonej twarzy, wdół, ku ustom. W iktor czu­
je ich słony smak...

W czerni pod zamkmiętemi powiekami poczy­
na wirować jakieś czerwone koło... 00’em dru­
gie... trzecie... dziesiąte... Już jest Ich Sto... ty ­
siąc cały świat zda się składać z czerwonjyśh, 
w irujących kół...

Ręce chorego zaciskają się kurczowo na k ra ­
wędzi łóżka... Zda mu się —  leci w  jakąś prze­
paść bez dna... W iktor chce wzs w9ć pomocy... 
przecież tu, obok —  jest pielęgniarka a  wokół, 
za ścianami — ludzie... lekarze... Ratunku!... 
Rat... Ani jeden tom nie wydobył się z ust cho­
rego chłojłca...

Cofnijmy się parę miesięcy wstecz.
*Nad Wisłą upał. Zda się, że woda chce oddać 

niebu ta r  słoneczny — i szkli się. promieniuje 
rozpalonemi do białości refleksami. Muskularne 
ramiona przecinanją nurt

— Przy galarze odpoczynek! — woła Maciek.
W iktor odpowiada jakimś nieartykułowanym 

bełkolem. Zanurzył głowę zbyt- głęboko — a te ­
raz jak delfin .wypnrskuje wodę z ust. Dopłynęli 
do galam .

-— No! Przynajm niej można odpocząć...
W iktor tłucze niem łnsiernTg piętami w bur­

tę — i rozgląda się leniwie dokoła. Wzrok hłą- 
dizi po brzegach 'pokrytych Zielenią traw, po ga­
larach pobliskich, aż wreszcie W iktor poczvna 
uważnie lustrować powierzchnię drewnianej 
tralwy. na której siedzi. W  najodleglejszym ro­
gu stoi jakiś .rybak z Rożej łaski" — pyka k ró t­

ką fajeczkę, a oczy utkwione w korek — wy­
rażają jedno: „chwyci, czy nic chwyci?"

Bliżej, na burcie siedzą jakieś dwie starsze 
panie. Obojętnie obgryzają jabłka, a ogtyzki — 
do tMody...

— Też kultura! — ironiczne szepce Maciej. 
Byłby powiedział coś więcej — ale W iktor

zaciska nagle palce na jego łokciu.
— Czyś zwarjował, W ik?t
Ucisk jednak potężnieje i ciche „Psst!" wy­

rywa się ż warg W iktora. Macietk patrzy na 
przyjaciela. Nozdrza t olszerzone, wzrok wpa­
trzony w jesion punkt...

— Ohol Zwietrzył „zwierzymy'1... — myślą 
1 nic już nic mówiąc, sztuka Objektu zaintere­
sowania W iktora.

— Rybak chyba nie, te dwie panie po czter­
dziestce leż odpadają... Cóż on tu widzi do 
licha?... Aha, jest...

Tak, rzeczywiście jest. Tuż obok budki sto­
jącej na środku galaru, na wzorzystym pledzie 
leży dziewczyna. Młodziutka: 2ft—21 lat. Opa­
lone ciało, okryte różowym kostjumem pręży 
się pod promieniami słońca. W niebieskiej żyłce 
na skronii daje się widzieć puleowame przyspie­
szonego tętna krwi. Bajecznie długie rzęsy rzu­
cają cień na prosty nosek i ślicznie wykrojone 
wargi...

— Słuchaj, tu niertta diwóoh zdań... — Ja ją 
muszę pozinaćl — mówi W iktor szeptem.

Maciek „robi" wielkie oczy. Ten ma pomysły!
— tłszila łeśl — niecierpliwy ruch ram.om to­

warzyszy słowom Maćka, które równocześn.e 
muca spojrzenie na twarz W iktora.

- Ale też się gapisz! Jak  ciele na malowane 
wrota. Znowu chcesz mieć jedhą ,.spódniczkę" 
więcej w kolek...

Nie dokończył, bo W iktor przerwał mu z roz­
drażnieniem w pół słowa;

— Po pierwsze jest bez spódniczki, tylko w 
kostjuiimie kąpielowym. Po drugie — jesteś moim 
przyjacielem ozy nie? Po trzecie zakochałem tię

jak się to mówi — od pierwszego wejrzenia. 
A po czwarte: ponieważ ja nie umiem zawierać 
znajomości w ten jedyny możliwy sposób jaki 
mamy w tym wypadku, więc ty musisz to zro­
bić Za mnie...

— A bodaj clę!...
— Ciii.,. Nie przerywaj! 0 — widzisz. On* jest 

r  siostrzyczką — masz więc jakąś „odsko­
cznię"... „Przez serce maluozkich" itd... Summa 
sum marum — jeśli chcesz nadial nosić zaszczy­
tne miano mojego przyjaciela — zawrzesz z nią 
Bnajomość. Tylko zaznaczam — w mojem imie­
niu! A więc czekam ju tro  na „skwerku" o 1 I-tej. 
Masz przyjść z nilą — albo... No — czołem! 
„Spłycam* ’ dosłownie — aby ci nie prz stzka- 
dizaćl...

I W iktor plusnął w wodę.
A Maciek zamknąwszy buzię „rozdlzlawioną" 

nieco zdumieniem, m ruknął komio/nie: I miej 
tu człekn przyjaciela. Ciekawym, jak  ja mam 
„zrobić" tą znajomość? Ale swoją drogą — w 
t: kim stanie jeszcze W iktora nie widziałem...

Jak „zrobił" — niewiadomo... Dość, że znajo­
mość doszła do skutku...

*
1 popłynęły Cudne dni szczęścia. W iktor chodzi! 

z „gębą pomalowaną radością" i... Z głową i my. 
ślami w obłokach. W obłokach różowego koloru 
Cudny sen trwał... Ciche, likryle wśród krzewów 
ławki Ogrodu Botanicznego gdyby umiały mówić — 
powiedziałyby wiele o szczęściu-W iktora, o pocu 
iunkach z Iris — i o pierwszem „kocham", któ­
re padło z jego ust...

Wymawiał to słowo już nieraz — ale nie przy­
wiązywał doń wagi. „Ot, tak sobie — przecież 
m ożna 'dać  komuś trochę złudzeń" — pokpiwa! 
zawsze, gdy w gronie kolegów była mowa o tvm 
temacie. Paradoksalnie brzmiące, ale słuszne okre­
ślenie nadali mu koledzy: „Jeżeli chodzi o ko­
biety — pogodnie zrezygnowany cynik".

Jak romantyczne „ja" ukrywało się pod tą po­
wloką -— miało sie dopiero okazać...

— Poczekaj... „W padniesz1 i ty kiedyś.*— od­
powiadał mu Maciej.i

I „wpadł11... Swial nabrał innych barw, Źycte 
nabrało wartości. Choć i teraz przychodziły nań 
jeszcze chwile depresji — to jednak miało to 
miejsce coraź rzadziej i depresja ta miała inne 
podłoże: „Ja nie jestem jej w art" — mówił o 
becnie.

— Odrodził się... szeptali przyjaciele, patrO* 
na W ikiora i— to jest nie len sam człowiek...

A polem, zupełnie nagle — czarowna bańka zlu# 
i nadziei — prysła. Iris poczęła być znudzona —• 
tak się p rzynajm nie j  WiktOTOwi zdaWiło.

Może nie umiał mówić tego, czego tię 
Iris spodziewała, może nie mógł, może nie chr.al 
kłamać. Tak... cudny sen prześni! się — i szczę­
ście, jak nagle uśmiechnęło się do Wiktora — 
tak też i nagle odwróciło się odeń. La donna e mo­
bile...

W iktor chodził jak  błędny...
„Cś> za „psi los" — błąkało się w myślach •“  

„już, już trzymałem w ręku to, co poeci „**9*8“ 
ściem" nazynają  — i znów pustka..."

Ta udręka była ponad jego ziły. Zamknął 
w sobie, jak dawniej — Coraz częściej zamy­
ślał się nad czemś głęboko, a potem niepraj* 
tomnem spojrzeniem wodził po otoczeniu.

„Źle z nim" — mówili kolediZy — i Muktl* 
dlań ratunku swój cmi sposobami, wedBug iś*' 
rej, wypi óbowanej recepty: pić — i roh '6  duł® 
nowych znajomości z  kobietami.

Pił, ale na kobiety nie patrzał, a jeśli, to f* 
to, aby mówić im impertynencje.

Chcieli nawrócić zerwany kontakt z Iris. Za­
oponował. „Po co? Nie rcchce zrozumieć; ni­
gdy sobie nie chciała zadać tego trudu... 
i powie, że jestem rozhi-steryzowany I płaski W 
dodatlku. CHI nudny, słaby ojłowlek" —- i ŚMlłCh 
jakiś dziwny, nieszczery wydostał się wówwa* 
z gardła W iktora. Śmiech, Z ze którego błysz­
czały łzy...

Ale fotografję jej nosił stale 1 zawsze mśał J ł 
przy sobie...

A potem, ni stąd ni zowąd — choroba swa* 
lila go z  nóg,

*

Chłodne ręce zdają się łagodnie tulić rozpa­
loną skroń. W duszy wt*>iera jakieś szczęście, 
jakieś rzewne uczucia kochania — i Chęci po­
święcenia bez granic. Ucho pieści czarowmą me­
lodja jej szeptu —  a  oddech muska zmęczone 
powieki. Fala bezmiernej m!iiłośd wzbiera nr 
sercu — i rozlewa się po oałem Jestestwie. Chło­
dne wargi Iris dotykają ust W .która — ! od* 
biega gda-eś gorączka, rozprążają się napięta 
akutrezem mięśnie — i jest tak jakoś dobrrt. 
Sen to — czy jeszcze gorączkowe majaki snują 
się po skołatanej głowie? Nie... nie trzeba 0* 
twiera ćoczu — aby tylko zjawa nie zamieniła 
się w pustkę rzeczywistości.

W iktor z półomdlenia zapada w zdrowy, po­
krzep a jący sen...

*

Na dworze didiżysto... Drobnemi kropelkami 
bije deazoz w azyby separatki szpitalnej — ale 
w maleńkim pokoiku zda się świecić sto słońc 
naraz...

W iktor, wsparty na ram ieniu Iris pozwala so­
bie podawać przez nią kompot do ust łyżeczką...

O twierają się drzwi i wchodzi dT. W awrzecki.
— Dzień dobry państwu! No, n o 1 Ale pani go 

rozpieszcza, panno Irisl Tak nie można! Prze­
cież pani nie spała całe 48 godizin... — dobro­
tliwie gdera staruszek.

Podchodzi potem do łó ika choreg >, bada ptlls, 
coś tam popukał, dotknął...

— Kryzys mipął, mój paniczu — ale mU-jią 
ci powiedzieć, że było źle — nawet całkiem 
żle! P ióbuj jeszcze powiedzieć, że medycyna 
nić robi cudówl W tym wypadku o tyle, że to 
ja  zawiadomiłem pannę Iris o słanie twego 
zdrówka — i zaręczam oi, że gdyby nie ona, TfiO 
mógłbym gwarantować za wynik kuracji...

Koło siwych oczu starego dokt-nra tw orry *ię 
siateczka zmarszczek w uśmiechu.

— Nol ja tu gndiu — gadu — a tam pacjenci 
c z e k a j ą !  Więc p r o s z ę  pamiętać panno Iris — 
j e s z c z e  j e d e n  całus n a j w y ż e j  — a p o t e m  t n a r s - Z  
s p a ć  — bo g o t o w a  s i ę  p a n i  r o z c h o r o w a ć  z  prze­
m ę c z e n i a  i zikolei W iktor będzie panią musiał 
p i e l ę g n o w a ć . . .

Gdy lekarz wyszedł — nsta Iris 1 W iktora 
spotkały Się w długim pocałunku. We wizroku 
W ikiora jaśniał ogrom szczęsna, a oczy Iris — 
ciemne, nieodgadnione oczy kobiece... Ćót mól* 
na o nich powiedzieć — o nich 1 0 ich właści­
cielce? Nic... Chyba tylko zacytować oklepany 
zwrot: „la donna e mobile"...

—tmit—

M iody m istrz Jungę.
(S t.)  K liu s  Ju n g a  z H am burga  je s t  najm lc-dctym , ba d o p l tr*  

2o -lo tn lm  m lt t r u m  tia c h a w y m  Niem iec.

J e s t  to  m ło d z ien iec  m ąd ry  1 d o b rze  w y ch o w an y , h tń ry  Już 
w  sz k o le , n a  p o d s ta w ie  sw eg o  s z c z e g ó ln ie jsz e g o  u zd o ln ie n ia , 
p rze sk o c z y ! ie d n ą  k la s ą .  N iem ieck ie  k o ta  sz ac h o w e  p o k ła d a ją  
w  nim  w ie lk ie  n a d z ie je  O k re ś le n ie  „m id o w n y  s z a c h is ta " ,  ja ­
k iem  o b d a rz o n o  go  w n ie k tó ry c h  a r ty k u ła c h  p raso w y c h , n ie  
t r a f ia  w  se d n o , a tak ż e  jem u  sam em u  n ie  j e s t  m ile . S ra  Już* 
g rg e  posiada m ą ik lo  cochy I Jo it da leka  od w n o lk le i  „ c ii-  
d o w n o tc l" . Jn n g e  p o ch o d z i z ro d z lo y  o s ta ry c h  tra d y c ja c h  
sz ac h o w y c h . Jut jago Uziadak kył m is trz a m  Chile, a l e i *  
o jc ie c  z a lic z a  s ią  je sz c z e  d z is ia j do n a js iln ie jszych  g rae rd w  
H a m b u rg i .  Dzięki t em u .  J u n g ę  m ńgl już od  n a j w c z t r n i e j s z e j  
n . io d o tc i  z a jm o w a ć  szacU.iini  inl- .-nsywnic i p o . i n a j l e p sze m  
k i c io w n ic tw c m .  W ro d r o r c  uz do ln ien ie ,  pi ln ość  i 2a p a t  z ro ­
biły p o t em  r e s z t ę  i po m ogły  mu do z ro b ien ia  szvbk ic n  p os tę -  
nf.w.

7 /  m o n a c h i j s k im  tu rn ie ju  o m is t r z o s tw o  Europy, ro z c g r i-  
nym  w e w r z e ś n iu  1942 r .,  z a ją ł  Junue  7 m ie j s c e  z 5 p u n k ­
tam i. Na jm łodszy  u c z es tn ik  tu i i h e ju  n ie  s ia ł  tym  razem  fi­
zyczn ie  c a łk o w ic i e  n a  w y so k o śc i  za d an ia .  J a k  wi adomo, m i­
s trz o s tw o  zdobył  A ljcch in  z S 1 'i p u n k tam i. W ,p a ź d z ie rn ik u  
T942 r . s ia n ą t  Jifl ige do tu rn ie ju  o m is trz o s tw o  G en era ln eg o  
G u b e rn a to rs tw a  i z 6'/< p u n k tam i z a ją t  d ru g ie  m ie jsc e  po 
A ljcc h ln le , k tó ry  m ia ł 7V, p u n k tó w . Po tym  tu rn ic lu  w y d a l 
m is trz  ś w ia ta  o m łodym  m is trz u  n a s tę p u ją c ą  o p in ję :  , K iedy 
s ię  jeg o  g rę  d o k ład n ie j śledz i,  doch o d zi s ię  dc  p n tek o n a n la , 
że w d z ied z in ie  ko ń c ó w e k  Już te r a z  n ie  p o trz e b u ję  o b aw iać  
s ią  ż ad n eg o  p rz e c iw n ik a ;  czego  m u je sz c z e  b ra k u je , te  ńai 
szego  z a g łę b ie n ia  s ię  w i s to tę  p o szczeg ó ln y ch  o tw a ró . P rzy  
sW ej p iln o śc i i w ie ik iem  u zd o ln ien iu , zap ew n e  w k ró tc e  p rz e ­
zw y cięży  te n  b -a k " .

W c i t t k lm  t - r n lo ju  w P ra d ze , k tó r r  e t t y t  s ię  w g r  dniu 
1 0 4 1  r , z e k e i j l  « t - t e j  ro czn icy  urodzin w ie lk iego  czeskiego  
m is trz *  tzachow ego O ld rlch a  Durasa, członka Neyontestsky  
S achoyy  Klub, p o d z ie lił s ię  Ju n g ę  p ie rw sz ą  i a ru g ą  n o g ro d ą  
z A ljech in em , m a ja c  ta k  sam o , ja k  i on, 8 f/> n u n k tó w . 
W o s ta tn ie j  ru n d z ie  o d n ió sł A llech in  p ięk n e  zw y c ięs tw u  nad  
Ju n g ie m , w in te r e s u ją c e j ,  p rze b o jo w e j p a r t j i .  D la Ju n g eg o

s t a n o w i ł  t u rn i e j  w  P rad ze  w s p a n ia ły  s u k c es ,  n a w e t  j eśl i  w e ­
źmie s ię  pod  uwagę , że —  Jak sa m  o św iad czy ł  —  cprzv!a lo  
mu t ro c h ę  s rc z ę ś c ie .  Jungę  z ro h d  d a l - z e  po s tę p y ,  w związku 
z czcm, b a rd z i e j ,  niź k i edyko lw iek ,  j e s t  n a  niego  z wrócona  
u w a g a  e u ro p e j s k ie j  op in ji  sz ac h o w e ] .

N a te m a t Ju n g eg o  s to c z o n o  I n te re s u ją c ą  p o lem ik ą , k tó rą  
ro z p ę ta ł  a r ty k u ł  Km ita J . D lem era . zam ieszczo n y  w „ D e u t­
sc h e  S ch e c n Z e ltu n g " . A u to r doszed! do w n io sk u , że Jungę  
n igdy  n ie  z o s ta n ie  m is trz e m  św ln ta . a n i n a w e t k an d y d a te m  
n a  n i s t r z a  ś w ia ta ,  p o n iew aż  jeg o  g ra  w y k a z u je  lic z n e  b ra k i. 
W sz cz e g ó ln o śc i t  up o d o b an iem  ro zp o czy n a  g rę  ru ch em  
1. d2— d 4 , n ie  u z n i j e  g a m b itu  k ró le w sk ie g o , ~  g rze  h isz ­
p a ń s k ie j  s to s u je  z a m k n ię tą  o b ro n ę , a  c a tą  sw ą  m tto ś d ą  
d a rz y  o tw a rc ie  k a ta io ń s k le  I k rd le w sk o -in d y isk i a ta k .  W p ra ­
wdz ie  w t u rn i e ju  p r a s k im  Al jechin z p o w o d zen iem  z a s t o s o ­
w ał p a r t j ę  k e tn lo ń sk ą  w la śn to  p rzec iw  Ju n g em u , k ied y  bez­
w z g lę d n i: c h c ia ł w y g rać , ab y  nie s t r a c i ć  p ier jvszcgo  n r e j s c a ,  a 'c 
wzg lędn ie  c hc ia ł  wygrać ,  aby  n i t  s t r a c ić  p i e rw sz e g o  m ie j sc a .  
. .Quod l i ce t  Jovi.  non l i ce t  h n v i“ . N a jw ię k sz ą  w a d ą  Ju n ; . c ;o  
j e s t  w re s z c i e  b rak  bo jowośc i  w jego grze

P ic m e r  s p o tk a t  s ie  z o s t r ą  o d p r a w ą  w „ D e u - s c h e  Schach-  
h i a t t e r " .  Autor  a rt y k u łu ,  dr.  Dyckhof f,  w y k aza ł  na  l icznych 
p rzy k ła d a ch ,  że  Ju n g ę  p o s ia d a  zd ro w y styl  gry,  k tó ry  nic- 
w:\ tp liw ie  j e s z c z e  rozw in ie ,  by!c t y lk o  p o zo s ta w io n o  go 
w s p oko ju .

W  p o te m lte  w z lę l udz ia ł rdw u lo t k la rs w n tk  W lelkonlom io- 
c k ltg o  Zw iązku  S tac ltow tg o , Post, k t i r y  n a  przyk ladzla  p a rtji 
A ljech in— Jungo udow odnił, łe m iody m istrz  posiada ducha
Bajowogo w w ysakim  stopniu. M istrz  ś w ia ta  i Ju n g ę  sp o tk a li  
s ię  w o s ta tn ie j  ru n d z ie  czesk ie g o  tu rn ie ju  w P ra d ze . A ljech in  
p o s ta w ił  w sz y s tk o  n n  Je d n ą  k a r tę  I z a g ra ł  p rze b o jo w ą  pa r t i ę .  
Ju n g ę  p rzy ją ł o fia ro w a n e g o  mu p lo n a  i tem  sam em  p o d ją ł 
rzu c o n ą  m u rę k a w ic ę , c h o c ia ż  o d rz u c a ją c  tę  o f ia r ę , u n ik ­
ną łb y  n ie b e z p iec z e ń s tw a , u z y sk ałb y  rem is  i tem  sam em  o d ­
n ió słb y  n a |w 'ę k s iy  trlu rn l w sw e j d o ty ch c z a so w e j k am erze  
szac h o w e j. W p ro st w brew  su m ien iu  I rozum ow i, za g ra ł  Jungę 
d o b ro w o ln ie  ty p o w ą  p a r t j ę  b o jo w ą, a  tem  sam em  d a ł n a j ­
o s tr z e js z ą  o d p raw ę  sw ym  k ry ty k o m . A utor a rty k u łu  zazn a  
czy ’ w da lszy ch  w y w odach , że  św ia t  szach o w y  w idzi w Jur.- 
gem  id ea ln ą  p o s ta ć  m ło d eg o  a ie m ie c k ie g o  m is trz a  szach o w eg o  
d z is ie js z e j  d o ćy .

Jok o s ta tn i  zobrat w  polem ice glos przewodniczący kom i­
t e tu  m is tr rd w  n iem iec k ic h , A lfred  B rlnckm anrt. K jm ite t
uzna ł w - w o d y  Diem era  z i  n i ed o p u s z c z a ln e  w fo rm ie  i t r e ś c i  
i z n a c i s k i e m  w z :ąl  w ob ro n ę  p rzed  b e z p o d s t a w n e m i  z a rz u ­
tam i  „ n a j l e p s z e g o  m ło d eg o  m is t r z a  a ie m ie c k ie g o " .

Ryszard Reti.
R yszard  R ot! był n i e ty ik o  Jednym  i  n a j g ł o ę n l e j i t j t h  m i­

s trz ó w  szach o w y ch ,  po s ia d a ł  teź  szczeg ó ln e  r a i a t a r e to w a n i®  
do k o m p o n o w a n ia  koń cówek .  Z a i n te r e s o w a n ie  te  fryfe tak  
wie lk ie ,  źe p rzynos i ło  mu c z ąs to  doźC d u t e  szkod y,  p o d c z a t  
p ewnego  t u rn i e jn  w Ber lini e  w c r a s l e  g r a n i a  p a r t j i ,  wpadł® 
mu n a g ie  do głowy, źe mo źn ab y  z p a r t j i  w i a l n i e  g ran e j ,  po 
w su n ięc iu  n o w e g o  do w c ip n e g o  w a r j a n t u .  s tw o rz y ć  p r z e p i ę k n i  
k o ń c ó w k ę .  Myśl la z a p rz ą t i . e ł a  j eg o  u w a g ę  do  tego 
s to p n ia ,  żc w  s w o je j  p a r t ; i ,  w  k tó re j  s ta l  n a  w y g r a n e j ,  z ro ­
bi? g rube  p rze o c z e n ie  i p-T/Cgr.^. Bez s ł o w a . uda ł
s ię  do h o t r ’11 i o r a r o w a ł  nad  swe.i.i k f ó c ó w M  p r a w ie  P a l l  
noc .  Na d iu g i  dzień.  mcwy:.n*v.y i zmęczony , p i m z e d *  do 
p a r t i i  t u rn i e jo w e j  i p r z e t r ą ? .  Pr /e/ ,  to  z a ś  s t r a c i ł  w ido ki  n® 
uzyskami* j a k i e j ś  nagród*:. A!e s " m i ło w a n ie  do -koń cówek 
s t a ł o  u  niejto n a d  \vs>.ysik;cm. W p r z e c iw ie ń s tw ie  do innych  
k o m p o zy to ró w ,  Re ti  cz e rp a ł  pom ysły głównie  z p r a k t y c i n t j  
p a r t j i  i u m ia ł  j e  p r z e d s t a w ić  w s k o ń c z o n e j  p o s ta c i ,  t a k  eko­
nom iczn ie  i t a k  d o w c ip n ie ,  Jak m ało  k to  Inny Kom po zyc ji  
R e t ie g ó  są  n iek ied y  tak  g łęb o k o  za ło ż o n e  1 t ru d n e ,  źe  n1“ 
d a je  się n iem o ż l iw e m  zna le źć  od p o w ie d n ie  ro zw ią z a n ie .  Pri j^ 
pom nim y ty lko  naszymi Czyte ln ikom  u m ie s z cz o n ą  przed  
wnyra cz ase m  w Kąc iku Sz acho wym  k o ń c ó w k ę  Retiegó.
Kh2; pion t 6 .  Czerne:  Kaff: pion  h6. Czarne n a  p o su n ię c i!  
n ie  m o g ą  wygrać .  Koń ców ki  Re tle go , o He cho dzi o t e c h n ik i '  
c k o ro m j ę .  b o g a c tw o  idei  I g łęb ię  pomysłu ,  n a l e ż ą  do ®a J* 
ce ln i e j sz y c h  dzie ł  w  s z ac h a c h

Wszystkie skrypty I prace nadsyła* 
tse d o .R e d a k c ji muszą być podpisane —  
przesyłki anonimowe wędrują do kosza*
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O b w le e ie w ile  Mrzędewd

Z a r z ą d z e n i e  w ‘f™*1* ™ » ^ K i t r  w ufania-
I  C  m lecklch sklepach w  m iećcie Krokon  

Z dn ia  10 p aździern ika  1P44.

t r / l>y. n ten le m c o m . p ra c u ją c y m  p rzy  s z a ń c a c h , d a t m o żn o ść  z a sp o k o je n ia  po- 
ży c ia  c o d z ien n eg o , n ic n ie m ie c k ie  sk lep y  re jo n o w e , d a le j sk lep y  z obuw iem  

*™ rę, sk le p y  z to w a ra m i d ro b iazg o w y m i, a lbo  g a la n te ry jn y m i, o raz  z p a p ie re m  
otwz być W n ie t ,z ie l^ ' d n ia  2 2  p a ź d z ie rn ik a  1944, od godziny  9 do godziny  12

P rz e c iw d z ia ła ją c y  tem u  z a rz ą d z e n iu  u k a ra n i  z o s ta n ą  w m yśl ro zp . o p o s tę p o w an iu  
•a rn o -a d m in is tra c y jn e m  w G en era ln y m  G u b e rn a to r s tw a  z d n ia  13 w rz e śn ia  1940 

Rozp. GO. I. s . 3 00)  k a rą  p ien ię ż n ą  do ty s ią c a  z ło ty c h , w w y p ad k u  n ie śc lą -  
w lnn  .1 k a rą  w ię z ie n ia  do trz e c h  m ie s ię c y . P o n a d to  z a s trz e g a m  so b ie  e w e n tu a ln e  
• a s n s o w a n le  śro d k ó w  p o lic y jn y ch . Ja k  n p . z a m k n ię c ie  s k le p u .

K rak ó w , d n ia  20  p a ź d z ie rn ik a  1944 .
Starosto M ie js k i m lastn K r o k u  

D y rek c ja  P o lic ji. W  zastępstw ie: H l r i c l t .

Obwieszczenia różnp

OBWIESZCZENIE.
H a u p tg ru p p e  G ew erb lich e  W lr tsc h a f t  u . V erk eb r In d e r  D ls tr lk tsk a m m e r p o d a je  

• e  w lau o m o śc i, iż w c z a s ie  od 2 3  p a ź d z ie rn ik a  do  26 p a ź d z ie rn ik a  194 1  w godz. 
»d 8 do 15 w b iu rz e  D is tr ik ts g ru p p e  V e rh e h r, K raków , p la c  WW. Ś w ię ty ch  10, II. p . 
uędą w y d aw an e  k a r ty  z a p o trz e b o w a n ia  n a  p a szę . Celem  p o d ję c ia  k a r t  n a leży  o k a - 
Jać dow ody to ż sa m o śc i k on i, leg i ty m a c ję  cz ło n k o w sk ą  o raz  z o św lad c z e n ie  l lrm , 
w zględnie u rzęd ó w  z o d ro b io n e j p rac y .

1. 23  p a ź d z ie rn ik a  1944 d la  w sz y s tk ic h  n ad z w y c z a jn y c h  cz ło n k ó w  o ra z  t lrm  
•P ed y cy jn y ch , z a re je s tro w a n y c h  do d n ia  30  w rz e śn ia  1944 .

2. D la p rz e d s ię b io rc ó w  tra n s p o r to w y c h , z a re je s tro w a n y c h  lo d n ia  3 0 . 9 . 1944, 
4 m ia n o w ic ie :

24  p aźd  e rn lk a  194 4  . , . , , .  n r .  3 0 0 — 60 0
25 p a ź d z le rn 'k a  1 944  n r .  6 0 1 — 90 0

- 2 6  p a ź d z ie rn ik a  1944 ........................ n r .  9 0 1 — re s z ta
P o n o w n ie  z w ra c a  s ię  u w a g ę  n a  d o trz y m an ie  p o w y ższy ch  te rm in ó w . S p ó źn ien ia

I l e  b ę d ą  u w zg lę d n ia n e .
Houptgruppe G ew erbliche W lrts c h a ft u . V erkeh r 

D istriktsgruppe V erken r, C r o u t z m a a u

OGŁOSZENIE.
Z a w ia d a m ia  s ię  u c z n ió w (lc e) P u b liczn e l K u p ieck ie ] S zko ły  Z aw o d o w ej, ze  n a u k a  

Już s ię  ro zp o c z ę ła  I o dbyw a s ię  co d z ie n n ie  od  godziny  15 w  budy n k u  p rzy  u licy  
•w J a n a  7, II. p U czn io w ie(ice )  m a ją  s ię  n a ty c h m ia s t  z g ło s ić  n a  n a u k ę .

K ierow n ik  szkoły.

M atrym onialne
Pozuam  i n te l ig e n tn e g o  P o la k a ,  p raw d z i ­
wie uczc iwego  na  p o s a d z i e ,  z d e cy d o w a ­
n e g o .  Mam la t  49.  sy m p a ty c zn a ,  do brze  
U r a b i a m ,  p o s i a d a m  w ię k szą  gotówkę .  
Ty lko  p o w a i n e  zg ło szen ia  ni eanon imo-  
We w celu m a t ry m .  do Biura Ogłoszeń 
K ra jn a ,  K raków ,  Adoi f -H itie r -P la tz  46 
po d  nr.  , , 5 3 “ . Rozwiedz eni wyk luczen i.  
W dow iec  la t  55  n ieza leżny ,  s a m o tn y  
k o n d u k to r  ko l e jo w y  w czynnej  służbie ,  
p o s i a d a j ą c y  sw ó j  w łasn y  dom z p o w o ­
du  b rak u  cz asu  p o s z u k u je  tą d ro g ą  do­
b re j  i p r zy s to jn e j  p a nny  lub  wdowy 
b e z d z i e tn e j  do la t  40 ,  k tó ra b y  s ię  z d e ­
cy d o w a ła  być d o b rą  żoną  1 g o sp o d y n ią  
d o m o w ą .  P i sem n e  z g ło szen ia  z f o to ­
g r a f i ą  lub  o s o b iś c i e  K raków ,  Miechów- 
sk a  12,  m. 4. 217 5
R tz w itd z io n y  n ie  z  w ła s n e j  winy,  la t  
25 ,  p o sz u k u je  t ą  d ro g ą  tych  sam y ch  
z a le t  lub p a n n y  n a  t o w a rz y s z k ę  życia 
do la t  30.  ZgloszeniA w ce lu  inatrym. 
Dod Nr. , ,5 5 “  z fo to g r a f i ą  z w ro tn ą  i 
ż y c io r y s em  do Biura  Ogłoszeń Kra jna ,  
Kraków,  Adol f -H itie r -P la tz  46.  248 5
K a p a lo r i. 39, k a to l ik ,  in te l ig . ,  m u zy ­
ka!. ,  p r zem y s ło w ie c ,  w ła sn e  m ie s z k an ie ,  
ożen i się z p a n n ą  o c h a ra k t e r z e  do- 
b ry m  do la t  33.  Gotów ka dla w s p ó l n e ­
go dob ra  p o t rz e b n a  a le  nie p o ż ą d an a .  
Rzecz  t r a k t u j ę  p ow ażn ie ,  d e c ydu ją co  
l szybko . Cel m a t ry m .  Zg łoazenio  do 
Gońca  Krak. ,  Kraków,  . .Nr.  9 0 9 k “ .

Różnie
Ś niegow ce ,  p e le ry n y  i pł aszcze  gum owe 
do n a p ra w y  p r z y jm u je  Z ak ład  Szewski ,  
Kraków ,  ul. Sz p i ta lna  2 0 / 2 2 .
P i a n in o  lub fo rt ep  an p r z y jm ę  na  p rze ­
c h o w a n ie  lub wyp ożyczę  za o p ł a t ą  m ie ­
się c z n ą  Zg łoszenia  Goniec Krak. .  K r a ­
ków, „N r  1 2 1 “ . 121
W y da li ła  t ł ę  19.  X. 1944 s am ow oln ie ,  
l a t  14. Maria  Irena  Borek. Ktoby w ie­
dz ia ł  o je j  po bycie ,  p roszę  o p o w i a d o ­
mien ie.  Kraków,  ul .  S m ole ńsk  21, m. 15, 
lub na jb l i ż sz y  p o s te r u n e k  polic ji .  
P rzy jm u ję  w s z e lk ą  k raw ie c z y z n ę  do szy ­
c ia  K rabów ,  św. Katarzyny  1, m. 8, III p. 
Kaz imierz .  9667
Pom ec fa c h o w a  w ra c h u n k a c h ,  ob l ic z e ­
n i a c h  wsze lk iego  ro dza ju .  Z a p o t r z e b o w a ­
n ia  k i e ro w a ć  Goniec  Krak .,  Kraków , ,Nr 
9 6 9 5 “ . 9 695
Uw aga P a n ie !  P r z ek ła d a m  s t a r e  buc iki  
s k ó rk o w e  na spod y d i ew n ia n e .  P r a k ty c z ­
n e  na deszcze  i b ło ta  je s ienne .  Cieple 
w o k r e s i e  z im ow ym. Wyg odne  dla k o p i ą ­
c y c h  s z ań c e .  . .P oś piech '* ,  Krakó w, J.  Pił- 
au d s k ie g o  20, s k le p  o tw a r ty  od 9 — 12 i 
3— 7. 9 855
Dg ro d n lk ew l  w y d z ie rż a w ię  mórg  g run tu  
pod  u p r a w ę  ja rzyn  na Grzegórzkach .  Ofer­
t y ;  Goniec  Krak .,  Kraków, „ N r  5 8 “ 
Przerab iam  płaszcze ,  s u k n ie  —  w y k o n u ję  
z a rę k a w k i .  Kraków , Dębnik i,  Powroźni - 
cza 6,  po d w o rz e e .  701
Na p o c re k a n iu  p o d nos im y  oc z k a .  F i rm a  
„ A s t r a "  L u d w ik a  P rzep ió ra ,  Kraków,  
S t a ro w iś l n a  22.  p e j ś c i e  z Dietl a.  Arty­
s ty c z n e  c e ro w a n ie ,  w s t a w ia n ie  stóp ,  
ez y szczen ie  k r a w a tó w ,  ro bo ty  t ry k o ta r -  
sk ie ,  t k a n in y  rąc z p e .  1137
Sa len  mód Marj i  Cz łapińs klej .  Kraków, 
p l ac  WW Ś w ię tych  11. ob ok ap te k i ,  
w y k o n u je  w sz e lk i e  p rze ró b k i  g u s to w n ie .  
P a t t f o n y ,  ro wery ,  m aszyny ,  a p a r a t y  n a ­
p r a w ia  Z ak ład  m ec h a n icz n y ,  Krakó w, 
ul  Szlak 14. 1142
Prz ep u k l in o w e  p a sy ,  b a n d a ż e  —  p r z e r a ­
bi a ,  n a p ra w ia ,  w y k o n u je  w ed ług  mia ry ,  
R. Bogd ano wicz ,  Kraków.  Grodzka  2 , w 
p o d w o r c u  1143
C l ą i e w e  p a s y  b rzuszne ,  oonorodowe ,  po- j 
o p e ra c y jn e ,  na  ob n iżen ie  ż o łą d k a ,  je l i t ,  j 
W y konu je  R. Bogdanow ic z ,  Kraków, ul. 
Grodzka  2, w p o d w o rc u  1144
W a rs z a w i a n k a  p ros i  g o rąc o  o wypraw-  ’

dla n i e m o w l ę c a  Kraków.  J a k u b o w ­
sk a  Boczna św. Ł a za rza  11. ra. 1. 2004 
O d p lu sk w lan la ,  d e z v n te k c | e  mie szkań ,  
bu d y n k ó w  . .G e z o c h e m ia “  Kraków.  Pi- 
J a r s k a  19 739 6
F o t o k e p je  do k u m en tó w ,  w y k o n u je  n a ­
ty c h m ia s t  Dom F o to g ra f i i ,  Bielec,  Kra 
kńw K a rm el ic k a  50.  641 9
g e s p o d y n ia .  M a«arze ł  Maszynki.  m a ­
sz yny  do nvę?a  n a p r a w a  fab ryc zna ,  
ku n n o — s p t r e d a ż  z s m ia n a .  nożvk. kule,  
s i t k a  części* Kraków Dietla 46 Szb- 
fi e rn ia .  8 738
P l łe t e i l i c i f  Serc* Gub ern i;  F u fop y  zh-o 
ry pa r t j e ,  s t a l e  k u p u ję  fna p r n w i n n e  
p r?v ;eżd7am ) .  Gotf ryd  Kraków Kałwa- 
ry j s k a  8 9 2 8
Do w ytw órn i  a r t y k u ł u  s k o n d e n so w a n e g o  
spożywczego ,  m ie s n o -m a c zn e g o  z ttonce 
t j a  i p r zy d z ia ła m i,  u ru ch o m io n eg o  z po- 
*y tvw nym r e z u l t a t e m  d o ty ch c z a s o w e g o  
t b y tu .  wo lnego od z a ję c ia  wfadz ,  s z u ­
ka m  f in a n s i s t ę  c ic hego  lub czynn ego 
( sp ó tn ik a )  z k a p f t a le m  2 0 0 — 300 tys.  
*1. Zg łoszen ia ;  Riuro Ogłos zeń  K ia jn a .  
K r a k ó w  Ad oli-IIi t le r -P la  tz 46  pod 
k 6 3 4 “ 218 3
J a n i ę ,  k tó ra  ml p o w ie rz y ła  sw o ią  tor-  
Oę p o d ró żn ą  w p o c ią g u  na t r a s ie  Z a k o ­
p a n e — K rakau  dn:a ł 2  10 44 p roszę
0 p o dan  e swego  a d re su  sub P en s jo n a t  
P P o r ę b sk ie j  K r a k a u  C /an sk -ch  3 
M l o s i i .  Sn egnwce . upnny  ro werowe  
W u lk an izu je  Kraków. Wotmca  13. m 15
1 W arszaw y  e w a k u o w a n a  i e s t  w b a r ­
dzo c ę ż k i ę j  s y tu a c j i  m a t e r i a ln e j ,  Zwf a

l i ę  t  p r o śb ą  do w s p ó łc zu ją c y ch  set*

Uo.moc Niemą p a l t a  z im owego ,  pan- 
I 38 Z g ło sze n ia :  K raków ,  Brzozo­

w a  2 0 , m. 6 . 2097

P n tp ro w a d z k l oraz w sze lk ie  ro b o ty
końm i w y k o n u ję  s o lid n ie  1 ta n io . Tel. 
1 81-29 , S ta n is ła w a  6, m. 3. 1090
Futro m ęsk ie , w b. dobrym  s ta n ie ,  na 
ś re d n ią  f ig u rę , za m ie n ię  ty lko  n a  d o ­
bre  fu tro  d a m sk ie , w ie lk o ść  4 0 /4 2 . 
Zgł. p o p o łu d n iu  od  godz. 14— 1 7 -te j:  
K rak au , D anzigerstT . 17, 1. p . I .  1288 
Ewakuow any p rzem y sło w iec , k u ltu ra ln y , 
la t  54 , p ro si zam ożne ro d zin y  o u d z ie ­
len ie  g o śc in y . Ł a sk . Z g lo sz .: G oniec 
K rak ., K raków , „Nr.  1 9 8 1 " .
Zginął p i e s e k  m łody, czarn y , „ A l i" ,  
szk o ck i t e r r ie r .  O dprow adzić  za  Wyso­
kiem  w y n ag ro d zen iem . K raków , Adolf- 
H itie r-P la tz  A— B 4 3 , m . 4. 2 3 6 2
P an , k tó ry  zna laz! w tra m w a ju  Nr 2 
przy  Al. S ło w ack ieg o  czarn y  k a p e lu sz , 
p ro szo n y  je s t  o zw ro t za  w y n a g ro d z e ­
n iem . K raków , u l. M iodow a 2 5 , sk lep . 
O biady sm aczn e , dom ow e, św . M ark a  20, 
m. 10, od godz. 12— 15. 2^9
Pani w ja s n e j  su k ie n c e , fctóra dnia
17. X. 1944 o godz. 4 po po i. w t ra m ­
w a ju , l in ia  2, Jad ąceg o  w k ie ru n k u  Ra- 
k owic ,  p rzy  w y s iad an iu  pod p o c z tą  za ­
b ra ła  p a ra s o l  d am sk i z rą c z k ą  b a m b u ­
so w ą n a  s ta lc e ,  c z arn y  w k ra tę ,  p ro ­
szo n a  Jest o zw ro t za  w yso k im  w y n a ­
g ro d ze n ie m : K raków , L . R ydla 4 4 , m. 9.

Nauka I w ychow anie
P ro fe s e r  wyucza  w kró tk im  c z a s i e  Języ­
ka  n iem iec k ie g o ,  f ra n c u s k ie g o ,  a n g ie l ­
sk ie go .  K o n w e rs a c ja ,  k o r e s p o n d e n c j a  —  
tak ż e  in d y w id u aln ie .  Kraków, Syrokoml i 
17,  m. 5. Wpisy  od 8— 11 1 od 15— 18. 
K o n c e s jo n o w a n e  Kursy Kro ju  I Szyc ia 
r o zp o c z y n a ją  s ię  3 l i s to p a d a .  I n fo rm a c je ;  
Kraków,  K o n ar sk ie g o  32. 55-3
P ro fe s o r  w yucza  w k r ó tk im  czas ie  j ę ­
z y k a  n i em iec k ie g o ,  f ra n c u s k ie g o ,  a n ­
g ie l sk ie g o .  k o n w e r s a c j a  t a k ż e  i ndywi­
d u a ln i e .  Zg łoszen ia  w sekre ta ria c ie  od 
godz. 8 — 12 1 od 15— 19. K raków ,  ul. 
św. J a n a  2 m. 17.
Udzielam  l ekcyj w z a t o w l *  s zkó l  poważ, 
n a j c h ę t n i e j  dz iec iom  n a jm ł o d s z y m ,  r o z ­
p o c z y n a ją c y m  n a u k ę .  Z g ło szen ie :  K r a ­
ków, K ro w o d er sk a  62 ,  m. 6, I. p .  9696 
Na uczyc ie lka  p r z y jm ie  l ek c j e ,  z a k re s  
k las  po w szech n y ch  —  n iem ieck i ,  f o r ­
te p i a n .  Zglosz.:  Goniec  Krak .,  Kraków,  
. .Nr.  9 9 3 4 ¥ .
Lekcja  gry na ak o rd e o n ie ,  t e o r j a  h a r ­
m on iz a c ja  m elo d j l .  Dypl. p ro f.  muz. 
Krakó w. L lb ro w szczyzna  8 ra 5 . 980
M ate m aty k !  w z a k re s ie  g im n a z ju m  u- 
dz ic ls ra .  K raków ,  Grob le 3, m. 4. 274
Ew akuaw ana z W arszawy ,  n a u czy c ie lk a  
języków obcych ( an g ie ls k i ) ,  p o c z ą tk i  
fo r tep ia n u ,  p o sz u k u je  p racy ,  e w e n t u a l ­
nie  za p o m ie szczen ie .  Zglosz. :  Ooniec 
K rsk . ,  Kraków.  „Nr .  1 9 9 1 " .
Kto w z a m ia n  za l ek c je  muzyki da ob u ­
wie Nr 36 i 35 n a u c zy c i e lc e  m uzyki,  
e w a k u o w a n e j  z W arszaw y .  S p ra w a  p i l ­
na .  W ia d o m o ś ć ;  K raków ,  Wiśniowa 8. 
m. 9. ’ 2 3 4 5

P o » ! . i M w a n l 6  s i c  w z a l e m n e

Zabielsicl W ik to r,  zam. W a r s z a w a ,  u l .  
Długa 53 , m. 7,  l e s t  p r oszony  o w ia d o ­
m o ść  —  H. Kalimka, K ra b ó w ,  l a b o -  
no w s k lc b  8, m. 5, a lb o  KwiTyna Zablel-  
sk a ,  Linz O D, D u rc h g a n g la g e r  Nr.  39  
am B c n derm l lc b .  2240
O ajeeó w  Jzefy  i Le ona ,  zam .  w W a rs z a ­
wie,  Pl ac  Z a m k o w y  3, p o s z u k u je  Eugen ja  
Wnęk. K raków .  Dębn ik i,  P o ln a  24.
Dr. v  l e w t k a  1-cna.  l ek a rz ,  o k u l i s ta  
kliniki  S z p i ta la  Dz ie c i ą tk a  Jezus  w 
W a rs z a w ie ,  Biała  8. W sze lk ie  w i a d o ­
mośc i o n ie j  g o rąc o  prrrszę k i e ro w a ć  
Kraków ,  św.  S e b a s t i a n a  20,  I  p. m 3, 
yawn.kcwic.  2191
St asi a  .r lc z o w lt: W a cław ,  W ła d y s ł aw a  i 
Kry s ty n a ,  z a m le iz k a l i  w maj .  Z e m o sl a w  
kolo Lidy. K toko lwiek  wie c o ś  o ich 
los:e .  z e c h c e  ł a s k a w ie  p r z e s i a ć  w ia d o ­
m o ść  pod  a d re s e m :  Kraków,  ul .  S ta ro -  
w Sln= 71. II. p. m. 5.  2 9 8 5
S a d k e w s k a  Czes ła w a  ve1 N l e s łu c h ł w s k a .  
zam.  W a rs z a w a ,  Si enna  26 , Jest  p o s z u ­
k iw a n a  przez  m ęża .  W ia d o m o ś c i  o m ie j ­
scu Jej  p o b y tu  p r o sz ę  u p fze jm le  k i e r o ­
w a ć :  Kie lce  N o w o w ie js k a  3, Koje r Józef.  
Poszukuję m atk i  A le k san d ry  Szal i s ió s t r  
Krjcstvnv I A leksandr*  Sza l,  z a m i e s z k a ­
łych w W a r s o w i e ,  Hucu lska  6 K tokol ­
wiek w iedz ia łby  o n r e j s c u  ich po bytu ,  
n -o sz ę  zaw ndoin ić:  W. So w a,  N eum ark t  
n D .  Kras ii i sk-cgo 62. 944 k
Fl llks S i e f a m a  W a rs z a w a .  Górn o ś lą sk a  
17 p o sz u k u je  s io s t ry  A n d rze je w sk ie j  
R e g i ry  P o l ro m o w s k ic j  o r a /  rodz .ny  
MuronHów. J e s i c m  w Kie lcach.  Pr os ia ,  
Koszary .  952k
Bru s z ew s k a ,  W a rs z a w a ,  G ó -n o ś lą s k a  17, 
ro s z u k u j c  có rk i  i s y n a  B ruszew sk ic h .  
I cs tem  w Kie lcach,  ul.  P r o s ta ,  Koszary .  
O r z , s i - i  Maria  p o s z u k u je  b r a t a  Kazi­
mie rz  O rz e ' ; e V ,  zam. W a rs z a w a ,  Bel­
g i j s k a  14 Wiar. .mości p r o sz ę  k : e r " w a ć :  
K 'e lce ,  P r o s ta ,  Kos zary .  9 5 6 k
Jó zefę  S t a ch o w ia k  z dz iećmi.  W a r s z a ­
wa.  S a p ież y ó s k a  9 — 5. pp.  Zwol iń sk ich ,  
pp K arp iń sk ich  p o s z u k u ję .  Ł a s k a w e  

r . s d o r a o ś c . - K elee .  Kinos tc 4 u pp.  
S t im p k o w s k i c h  958k
Kaz imie ra  i Zegmunt  Raszew scy  z N:ną: 
Ania zam c s rk a l i  w W ars zawie .  P a ń ­
sk a  36 s ą  o roszen ;  o p rzy jazd  lub w a -  
-Om ość o sob  -; W ró b le w s k a ,  T a rnów 
E> o d z iń s k . e g o  1 968 k
Dr. Dziadek  ze Sokala  m ec h  s ię  zgtos 
oso b iś c ie  lub p i s e m -  n do 1'heznieczaln 
Spot.  w T a rn o w ie .  S p r a w a  b a rd z o  u - t  
n a .  W e ra  N o w a k .  t d t k

K ru p lń ik ę -W lo d ek  M a rc e lę  1 T ad eu sza  
K ru p iń sk ie g o , W a rsz a w a , P a ń sk a  36 , 
m . 3 p o sz u k u je  s io s t r a  1 p ro s i  o w ia ­
d o m o ść  M arla  Iw a n ic k a , Z ak o p an e ,
G łów na 40 . 969k
Danulls Jó zef z  W arszaw y  z a w iad a m ia  
ro d z in ę , iż z żo n ą  n n a jd u je  się.’  K ie lce , 
G u b ern ia in a  10, m . 6 . 959 k
P ro szę  C zerw ony K rzyż, R 0 . 0 .  lub 
k to  w ie , gdzie  z o s ta ł  p rze n ie s io n y  Z a­
k ład  św . W ład y s ław a  z n l. B elw eder- 
sk ie j  20  w W arszaw ie  i czy  z n a jd u je  
s ię  tam  A n to n in a  H ein , l a t  7 5 , szu k a  
Ją C h m ie lew sk a , K ielce , u l. S ło w ack a  16, 
L e ża jsk  —  T olek  S zegde, z g lo i  s ię  w 
K rynicy  P le b a n ja . 90u 8
C ie c h o ciń sk a  K ry sty n o  t  W arszaw y , u l. 
P aw ia  6 3  m . 125, s z u k a ją  K ow alow ie , 
K raków , P o se lsk a  9, m . 10 . 9 010
B u ja k le w ic t  S ta n is ła w a  z ay n em  B ogda­
nem , zam . W arszaw a , u l. C zack iego  14a 
m . 33 . O Jak ąk o lw ie k  w iad o m o ść  p ro s i  
m ąż  Jó z e !  B u jak iew icz , K rak ó w , u l. 
C z a rn o w ie jsk a  19 m . 9 . 901 2
A nnę, l u l i t t y ,  B a rb a rę  D o liiz e w e k le , 
zam . W arszaw a , G rzybow ska  8 , p o sz u k i­
w a n e ; p o d a ć  w iad o m o ść  n a  a d ro s :  H e­
le n a  G ó rzy ń sk a , R a b k a . 9 2 4 4
F a b isz e w sk i T e o d e r  z W arszaw y , p o sz u ­
k u je  ro d zin y  1 p rz y ja c ió ł .  K raków , D ie­
t la  2 1 , m . 2 8 . 9 2 4 6
P ro t. W e y la s  J a n , o s ta tn io  zam ie sz k a ły  
W arszaw a-Ż o lib o rz , u l. Ś m ia ła  14. Ro­
d z in a  p ro s i  o jak ą k o lw ie k  w .a d o m o ść . 
K tok o lw iek  w ied z ia łb y  co ś  o lu s ie  z a g i­
n io n eg o  p ro sz o n y  o ła s k  iwe p o d an ie  
w ia d o m o śc i: K rak ó w , S ta ro w iś ln a  6 ,
m . 4 , W o y tas . 504 0
M alee K en rad , p o c z to  K a lin a  W ie lk a , 
kolo  M iechuw a, p ro s i  o p o w iad o m ien ie  
o  m ie jsc u  p o b y tu  H eleny  M alec , Dr. ZofJI 
F ra n io , M arjl S zczu ro w sk ie j z m a tk ą , 
zam . w W r s z a y - e ,  F a la ta  6 , m . 34 . 
Kuźm a K ry s ty n a , W a rsz a w a , M okptów , 
ul. L e w ic k a  10 m. 7 , o raz  M arla  Z ie­
liń s k a , W a rsz a w a  M okotów , u l. K ru- 
z a ń sk a  17, m . 2 0  — k to  <y w ie d z ia ł o 
Ich p o b y c ie  p ro sz ę  z a w ia 'o m ić :  G. E b e rt 
R a d io s ta c ja ,  K raków . M alczew sk ieg o  45 . 
M led z le jew sk leg o  Z d z is ław a  z c ó rk ą , 
W arszaw a , Z o lib ó rz , P o g o n o w sk ieg o , p o ­
sz u k u ję . Bryl B ., K raków , F ilip a  11. 
J ę d rz e jo w s k a  C e lin a , zam . W arszaw a , 
u l. P a ń sk a  46, u p . S t ru b iń s k lc b , p o sz u ­
k iw a n a . K toby w ied z ia ł o j e j  lo s ie ,  p ro ­
szony  je s t  g o rąc o  o w iad o m o ść . A d res: 
J. M ak o to w a, K raków , D ajw ór 19, m . 4 . 
I n t.  M achle) A rtu r p o sz u k u je  ro d z in y . 
W iad o m o ść: F-m a F re e g e . K rak ó w , Lu- 
b !cz  36 , m. 38 . 2 0 3 2
W ła d y ila w  S k o w ren , J ę d rz e je w s k a  Leo- 
k a d ja , Dr. C zesław  N arikow icz, M arta  
N ark o w icz  z d z ieck iem , zam . C z e rn ia ­
k o w sk a  199 1 G ó rn o ś lą sk a  7 , p o sz u k i­
w an i p r re z  W. S k o w ro n , K rak ó w , u l. 
L o re ta ń s k a  8, m . 12, u  p . O ó reck lch . 
P o sz u k u ję  ro d z in  z W a rsz a w y : W łady­
s ła w a  i A nnę Siudów  1 Ich córkd H elen y , 
zam . u l. Z io ła  rr8. W iad o m o ść  za z w ro ­
tem  k o sz tó w  p rz e s ia ć :  K rak ó w , S o lty k a  
10, i  5 . 836
F ig ie l G enow efa  z a g in io n a  i  d z iećm i I 
m a tk ą , W arezaw a-M o k o td w , S z u s tra  40 , 
m. 22 . K toby w ie d z ia ł o m ie jsc u  p o ­
b y tu , p ro szo n y  j e s t  o w iad o m o ść  K ra­
ków , A riad sk ć  17, ni 13, Z yta S ta n i­
s ław . 2161
R u tk e w ik ą  H an n ę , l a t  21 z W arszaw y , 
K o p ern ik a  12, m . 25 , pozzulnuje J . Zyg­
m unt K raków , R e lc h sb ra sse  6 1 , I n s t i tu t  
Illr F is c b e re l.  2492
P o szu k u je  s ię :  ro d z in y  Sm o czy ń sk ich  
Anny, W ład y sław y , A n ton iny  C zesław a, 
zam . W a rsz a w a , W spó lna  16, m . 41 , n -  
dziny  Z b ie ra je w sk ic h  . F e lik sa , H a lin y , 
Oraźymy 1 W ito ld a , zam  W a rsz a w a —  
B ie la ły , Al. ZJednoczouśa 106, m . 5, 
Z ofię  K a lin o w sk ą  ( la t  6 3 , n iew id o m a) 
zam , W a rs z iw a ,  2 o l!b c rz , G d ań sk a  2, 
s  59 u p. Ju c ew ic z . W iad o m o ści p ro - 
ezę k ie ro w a ć : J a d w ig a  D ąb ro w sk a . Czę­
s to c h o w a , A doll H itle r  Alee 10 r .  1. 
S te rk o w ic z o w i S te fa n ia  z c ó re c z k ą  
A nną, z a m ie sz k a ła  o s ta tn io  w R em b er­
to w ie  —  p o sz u k iw an a  p rzez  synów  w 
R zeezy . W iad o m o ści o id s y la ć :  Z iele-
n iew sk a  Ja n in a . K raków , św . M azka 31 . 
N a z trk le w lc z e w t  W an d a, W arszLw n, 
U " l n rz, u l. K ra s iń sk ieg o  4B, sz u k a  s y ­

nu  A n d rze ja . U p rasza  u s iln ie  o w sz e l­
k ie  w iad o m o śc i do K rak o w n , ul- D ługa 
31 , Dr. R o siek . 4 9 8
M atew lczow a W in d a  z K rzysiem  1 W i­
śn ie w sk a  B a s ia , z n a jd u ją  s ię  w Czę­
s to c h o w ie  L A le ja  1, eęd z lo e tw o  B rze­
z iń scy . * 15
S i i f n ń t k a  M arla  p o sz u k u je  m a tk i tw e j ,  
Z o lji S z a fra ń s k ie j  1 s ió s t r  A lek san d ry  
S z a fra ń sk ie ]  I Ja n in y  J a rz y n o w el za 
S try ja  o raz  S ta n is ła w y  D ąb ro w ieck leJ  
z B rzozow a. Ł a sk a w e  in fo rm a c je  p ro sz ę  
k ie ro w a ć :  K raków , S ta ro w iś ln a  63 , m. 
28 , K rzy w d a. 1781
M ik e w sk le g o  B o le s ła w a  1 H e le n ę , zam . 
W a rsz a w a , W spó lna  33 , p o sz u k u je  N ie­
w ęg ło w sk a  W ., K raków , R ę k a w k a  6 10. 
K a rw a c k ą  I re n e . W arszaw a . O grodow a 
18, m . 2 3 ; M an k iew iczo w ą J o a n n ę , B ie­
lan y , K a sp ro w ic za  6 3 ;  A z en to w icza  
G rzeg o rza , F ilt ro w a  61 , m . 11; P o p ie la  
M arian a , Ba<uUela 13, a lbo  15 — p o ­
sz u k u je  Ł u k a s le w ic z  M ichał, K raków , 
pi .  Z gody 16, m . 10 , u K a ta rz y n y  Dro- 
b n m k o w e i. 2 6 2 8
U p rasza  c lę  o p o d a n ie  w iad o m o śc i o 
A polonji sa w a n -D ą b ro w sk ie j,  zam . W ar- 
s z aw a , u l. W spó lna  7 5 . lub  L eg jo n o w o  
pod W a rsz a w ą , o raz  o H en ry k u  D ąb ro w ­
sk im  z Z a ję c z e j,  n a  a d re s :  C órka Ina 
S EPidal, D ąb ro w a T a rn o w sk a . 1060k 
M edzo lew sk i H e i m  z O grodow ej, p ro si 
ro d ź  n ę  i p rz y ja c ió ł  o w ia d o m o śc i. K ra ­
ków , u l. Z agrody  22 , m  2. S k o d a . 
M a ssa lsk a  H a l in i  z K ró lew sk ie j, p ro si 
ro d z in ę  o w ia d o m o śc i. K rak ó w  Szpi­
ta ln a  7 . M a ssa lsk a : 323
K ozłow ski T ad eu sz , d y t. tra m w a jó w  
m !e jsh :c h  w W a rsz a w ie , p o szu k iw an y  
p rzez  żonę 1 c ó rk ę  Ire n ę  P ia se c k ą . Ma­
ją te k  P y to w ice . p o c z ta  K em ień sk , kolo 
P io trk o w a . 327
P re t, u n iw e ra y łe tu  R om ana  P o ila k a  z a ­
m ie sz k a łe g o  w W arszaw ie  u l. K az im ie­
rzo w sk a  6 0 , p o sz u k u je  M aria  C ieśla l.o - 
w a. W szy s tk ie  o s o ty ,  k tó re  w ie d z ą  c o ś . 
o Jego lo s ie  od  d n ia  25 w rz e śn ia , u p ra ­
sza  s ię  o p o d a n ie  w ia d o m o śc i do R. 0 . 
O. W olbrom . 1173
M undala  M aria . zam . w W arszaw ie , u l. 
G ró jeck a  27 , p o sz u k iw an a . K toby w ie ­
d z ia ł o Jej lo s ie ,  proszroay Jest g o rąc o  
o w iad o m o ść .' A dres J. N aw ro ck i, K ra ­
ków , u l. Kącik 1, o b o k  p i. Zgody ,^b  
U ry k alsk a , S zczekoc iny,  pow . J ę d r z e ­
jów. “  3 1 1
K ustro  Zygmunt .  W a rsz a w a , Hoża 27, 
zn a jd z ie  a d re s  żony i córP Bochnia ,  
P ro s zo w s k a  10, p. S to la rczyk  Michał.  
G alecM i Józefy : L eo n a , zam . w W ar­
s z a w ę .  p lac  Zam kow y 3, p o sz u k u je  Eu­
g en ia  W nęk. Kraków.  Dęb n :ki,  Polna 24 
W a silew sk ic h  K o m u a ld o stw a , Ile jtryko- 
s lw a .  l adw ig e .  W a rs z a w a ,  M okoto w ska  
57 , H a r a ź n y ih  M iec z y s la w o s tw a , J e rz e ­
go M och n ack ieg o  17, D o w ia tto w q Ire n ę , 
P iask ó w  .ą  J a n in ę , H o la  7 2 , B udzyńską  
H a lin ę  T a rg o w a  15 , O ie ld p n o w sl ch Ed- 
w in o s lw a . L w ow ska 1( S z c z ec iń sk ą  M a­
rlę  M a rsz a łk o w sk a  3 1 , K o w alsk ieg o  Au- 
to n ie g ' Z w ycięzców  3, p o sz u k u je  Mi- 
s te l s k a  M aria . K raków , Z y b lik e w l-  
cza  10. 510
L tw m d o w s k lę J  M arii. W arszi wa Z órs- 
w ia 18: G alo l sycndy . L udw ika, S te fa ­
na M a rsz a łk o w sk a  4. p o sz u k u je  i p ro ­
szę  g o rąco  o p o d a n ie  Jak le jk o lw .e k  
w -ad o m o ści. S te fa r .a  D ąb ro w sk a  V • 
ków , P .lsu d sk .e g o  30  -  3. o91
St o y n p s ic y  R u th  t Ju liu sz  p o sz u k u ją  
m atk i I s io s try  A licji, o s ta tn io  gam. 
W arszaw a , S ien k iew iczu  4 , W iadom ości 
p ro sz ę  f e r o w a ć :  S tro y ę o w sk l,  K rak ó w , 
s tr a d o m  2 7 , m . 2 . 4 1 0

le m lt łk e w s k l Józef zam . w  W a rs z a w r ,  nl. 
S ko ru p k i 12 , m . 15 i  H en ry k  Je lo n e k , 
zan .. w  W a rsz a w ie , <d. W licza 4 3 , p ro ­
szen i s ą  o p o d a n ie  tw y ch  a d re só w , f -w  
n ież  o so b y , kitóre w ie d z ą  o ich  lo sie  
ob ecn y m  p ro sz e n i s ą  o .  in fo rm a c je  pod 
a d re se m : M arja  i Ja d w ig a  P o la k o w sk ie , 
K az im ierza  W ie lk a  k 'M iech o w a , u l. 
M ick iew icza 17. u pp . lo rm a n o w ic z ó w . 
Oleńsklej H elen y , D ąb ro w sk ich  S ta n is ła ­
w a I Z o ili, z a m ie sz k a ły ch  o s ta tn io  W ar­
sz aw a , T y n ie ck a  9, o raz  Jad w ig i F ry sz ­
ta c k ie j,  W arszaw a , Z ie ln a  3 2 , p o szu k u je  
W ie rzb iań sk i, S tra d o m  2 7 , m. 2 . 441
Inż. B a lińsk i Jan., I re n a  i H a lu s ia ,  zam . 
W arszaw a , u l. Ż e lazn a  64 , m . 23 . K to­
k o lw iek  w ie gdzie  m ie s z k a ją , lub m oże 
im u ła tw ić  p iz e ja z d  do: Leńicze k. K al­
w a r ii .  w ieś  Z a iry c e  M ałe, T rz ęs ie c  Ja n  
p ro s i  H a lin a . 654
K urp ltsz sa la m a n  p o s z u k -J ę . W iad o m o ść: 
Ja n k o w sk a  B ro n is ław a  n p. M icb n ick ie], 
S k a rży sk o -K am ien n a , F a b ry cz u a  2.
]am  i Z lo h tc k itg t  z W arszaw y , S e n a to r ­
sk a  22 , p o sz u k u je , a lbo  w iad o m o śc i 
o n im  p ro s i  S ta o is la w a  Z lo b eck a , K ra­
ków , u l. K o ł łą ta ja  4 , m . 4 . 1797
Wykowscy z W arszaw y , z N ow ogrodz­
kie] 11 p o sz u k u ją  sy n a  S ta n is ła w a , 
ła sk a w ie  p ro sz ą  o w ia d o m o ść : W ykow ­
scy . K rak ó w , n l. S z lak  3 7 /8 . 1878
W szys-y  p rac o w n ic y  fa b ry k i  fcaterji 
..A K A " p ro sz e n i s ą  o p o d a n ie  a d re só w , 
B ogdan K alężny, K raków , H o te l P o lsk i, 
w ce lu  p o d ję c ia  p ra c y . 1897
Szukam  Jo b a n n a  G o tfrie d a  K o s te r  (Ho­
le n d ra )  z a m ie sz k a łeg o  o s ta tn io  w  W ar­
sz aw ie , n l. K a ro lk o w a , la b ry k a  P b ilip p s . 
K toby w ie d z ia ł o Jego  p o b y c ie , p ro szo n y  
je s t  z aw iad o tp ić  H e len ę  L a se k , M ogiła 
Nr. 4 5 . (K o szary ). 205 0
B ille r Z en o n a , zam . W a rsz iT z i L eszno  4 
z 2-g iem  dz iec i A rn a  i A n d rze jem , p o sz u ­
k iw a n a  p rzez  m a tk ę . K raków , R zeszow - 
s k a '5  m . 11 . 2 166
D u d z iA ik t M a rja , W a rsz a w a , P o d c h o rą ­
żych  8 p o sz u k iw an a  p rzez  E rw in a . W ia­
d o m o ść  k ie ro w a ć :  S łu p czy ń sk a  Z., K ra ­
ków  K ra k o w sk a  4 9 , m . 7 . 2167
M a c la llA ik a  W an d a, zam . w a r s z a w a ,  
W areck a  11 , o s ta tn io  w  g ru p ie  d r L a ­
ch o w icza , u l. S ie n n a , p o sz u k iw an a  p rzez 
m a tk ę . W iad o m o ść  k ie ro w a ć  S k aw in a , 
R ynek 141, u p . K ora l. 216 8
Dcm aszswleza A le k san d ra , d r . d o c e n t, 
kitóry w yruszy! z d£m u p l. N ap o leo n a  4, 
we w to rek  1. 8 ., godz. 16 na  P ra g ę  do 
s z p ita la  P rz e m ie n ie n ia  P a d  k iego , i Zy­
g m u n ta  M azu rk iew icza , zam . C hm ielna 
27 , ty n a  a d w o k a ta  ze L w ow a, s z u k a ją  
G a b rje la  i W anda  D om aszew icz . C zęsto- 
ch o w a , K o śc iu sz k i 25 , u pp. K u ch ar­
sk ic h . lu b  d r J a n  L eń k o , K rak ó w , Zie o- 
n a  17, m . 7 236 4
W arszaw a, M oniuszki 11 . M ieszk ań ­
ców  pow yższego  dom u p ro sz ą  o p o ro zu ­
m ien ie  s ic  ze m n ą. K rak ó w , u l. D iuga 27 
m. 12, Pi p la w s k a  2 420
N o w tk  S ta n is ła w  p o sz u k u je  żony H en ry ­
ki N ow ak , c ó rk i H aliny  ż W arszaw y , Al. 
U jazd o w sk ie  2 2 . W iad o m o ść : S tra ż  Po- 
ż i in a ,  K raków , p. Jó z ef W ie rzb a . 
Łspalew skl Ja n u sz  1 S te fa n ja  z dziećm i 
K ry sty n a  i J o la n tą ,  z W arszaw y , u l. Mo­
k o to w sk a  9 , p o sz u k iw an i p rzez  p. Kali- 
to w sk ą  Atmę, K ren au  O/S, R ing  22. 
Claciewska D an u ta , A ndrzej G liński ży­
ją  zd ro w i. W iad o m o ść  u d z ie li Z a jąc z k o w ­
sk a , K raków , O rzeszkow ej 10, m. 5, u 
p. M a zla rsk le g o . 242 6
Z a jąc z k o w sk a  S ta n is ła w a  p o sz u k u je :  
M ag d alen y  P aJew sk ieJ , Z o lji P aJew sk ieJ , 
A dam a Z a jąc z k o w sk ie g o , L eo n ty n y  Swi- 
ry d o w icz , u p rasz a  o w ia d o m o ść . K ra k ó w ( 
G rzescz jtow ej 10, m . 5 , u  p . M azlar- 
sk  ego . 2 427
S w lnarskt S ław o m ir pcsrnL Je ż rn y  Cze­
sław y  z 3 m ie s . sy n k iem  T ad eu szem , 
p rzy b y łe j z W arszaw y , M o k o to w sk a  9. 
Z g ło szen ia  n a  a d re s  K ra k fa r  K i e le c u  35 
j  M a ty sik ó w . 2 428
G tpuer S tan is ław  p c ssttU tf*  łu n y  Na- 
ta l j i  z c ó rk a m i H a lin ą  1 B a s ią , p o w .c- 
do m ić : m a ją te k  O saa, p o c z ta  1 s ta c ja  
w ą sk o to ro w a  R aw a M azo w ieck a  S ta n i­
sław  R o szk o w sk i. 7 4 7 k
K ro tno . P ro szę  o w iad o m o ść  o lo s ie  n o ­
t a r iu s z a  M iąs ik a  i ro d zin y  z K ro sn a  pod 
a d re s e m : R au ch , P ra g a  (P ro te k to ra t) ,  
L a n g e g a sse  5 2 , l lrm a  K ra u se co .
Z td lo r  l e o l l la  za  sy n em  Z dzisław em , 
zam . u l. M lo c iń sk a  6 B o n is ta w a  P lę- 
ta s z e w s k a , u l. B u rak o w sk a  8, S ta n i­
s ła w  i E u g en ia  S ad o w scy , P ra g a , ul. 
Ś ro d k o w a  3, w szy scy  z W arszaw y . K to- 
ko lw iek b y  w ied z ia ł m ie jsc e  p o b y tu  w y­
że j w y m ien io n y ch  o so b , w zg lęd n ie  co 

ę z nim  s ta ło ,  p ro szo n y  j e s t  o m o ­
ż liw ie  J a k n a js z y b s te  p o w ia d o m ie n ie : 
H em y k  Z e d le r , S. A. S tu rm m ab n  bel
0. T. O b e rb a u le itu n g  VI. A b sc h n itt  D. 
R a b k a -Z a ry te . 9 0 3 k
Kolegów I z n a jo m y ch  z L e ż a jsk a  p ro s i  
o p o d a n ie  sw o ic h  a d re só w  Jó zef D o­
b ro w o lsk i. W icn  23  B eztrk , F lscb am - 
end  (bel Ing . P e c o n a ). 905 k
J a n u sz k a  —  l o la l  P ra c u ję  w fab ry c e  
lu ty  E b e n fu rth  b. W len , H a n p ts tr .  85 . 
R ozw adów . P ro szę  o  w ia d o m o ść  o ło sią  
Dr. R a d z iń sk ic h  z R o zw -„o w  pod a d ­
re s e m : R au ch  P ra g  (P ro te k to ra t) ,  L an­
g e g a sse  52 , f irm a  K ra u se co . 925 k  
L a ren z a w a  C e lln k t  z 4 -le tn im  ty n k ie m  
Ju reczk lo m , o s ta tn io  W arszaw a  —  p rz y ­
jed ź  do m n ..  k o n iec z n ie . L orenzow a 
P a u lin a , L im an o w a. 59
H o rb a te w sk l M ichał z a m ie sz k a ły  w S k ie r­
n ie w ic a c h  u l. B ie la ń sk a  4 3 . m . 6 , p o ­
sz u k u je  C yb u lsk ie j S ta n is ła w y  z bl. Do­
b re j  w W arszaw ie . Kto w ie o  j e j  obecnym  
p o b y c ie , p ro szo n y  Je s t o w iad o m o ść . 
Kuczyk O leńka  i Józek z \W a rsz a w y , n l. 
L eszczy ń sk a  9, p o szu k iw an i p rzez  m atk ę . 
W iadom ości p ro sz ę  k ie r /w a ć  pod/1 a d re ­
sem : N ow ick i, K raków , K o p ern ik a  44. 
K a cp e rsk i Z ygm unt, z a m ie sz k a ły  o b ec ­
n ie  Z ak o p an e , p e n s l.  „ S t a s in "  p o szu ­
k u je  m a tk i, K az im ierzy  K a c p e rsk ie j i 
s io s t ry  Z b ro s lń sk ie j M arit. 1890
K opu lska  J a d w ig a , z a m ie sz k a ł-  o b ecn ie  
Z a k o p a n e , p e n s j.  „ S t a s in "  p o sz u k u je  
s io s t ry  S aw n o ro w eJ B a rb a ry , p rze b y w a ­
ją c e j  o s ta tn io  w Jó zefo w ie  u l. W iślan a
10. 1893
B u szk a  W’-,! (S taw a, z a m ie sz k a łe g o  * 
W arszaw ie , W sp ó ln a  10 , lub  go lto ś , k to  
zn a  Jego  m ie jsc e  p o b y tu , p ro s i  o w ia ­
d o m o ść  KoD ulska J a d w ig a , a d re s :  Z ak o ­
p a n e , p e n s j.  „ S t e s ln " ,  u  p . T hom as. 
P o szu k u ję  p . M ieczy sław a K utn ick iego  
w raz  z c ó re c z k ą  3 le tn ią  B as ią , zam ie ­
szk a łeg o  w W a rsz a w ie , u l. Id z ik o w sk ie ­
go 5. a>bo G od eb sk ieg o  u  p Zaleu iueJ.  
0  w i a d o m o jc i  p ro szę  K rakm y, P o to c k ie ­
go 13. ra. 5 2 152
Kio w ied z ia łb y  co k o lw iek  o p obycie  
Wandy z P c c z o n k ó w  Gór skie j  z syn em 
Ja ck ie m  lub o mężu  Ja n ie  Górskim , le- 
k a r / u  (w s z p i t a lu  Dz. J e zu s )  z a m i e s z ­
k a ły c h  w W a rs z a w ie  ul. P olna  23.  
szonv  o p o d an ie  w ia d o m o śc i .  Kraków,  
u l. Em uus 27. 2 165
C hm ielew sk i W ito ld  z żo n ą  W andq z n a j­
d u ją  Się w Kr a k o w ie , u l. R zeźn icza  3, 
m . 1. P ro szę  o w iad o m o ść  o ro d z ic a c h ’ 
H enryku  i H e n ry c e  C h m ie lew sk ich , zam . 
w W 's z a w ie ,  P iu sa  XI, n r .  6 8 a . 2 183
Dr. A nten l H t lo w c ia k ,  n o ta r ju s z  z W ar­
sz aw y  B ro d riń sk leg u  6 , m. 10, p o szu ­
k u je  rodziny  Z g ło szeń ,a  n a  a d re s :  K ra ­
ków , G rodzka 35 (adw . Ja n  Ż u raw sk i) . 
N elll O tta , zam . W i r . . . a .. z Al. N iep o d le­
g ło śc i 129, b iu ro  W idok 12. F irm a Chro- 
s to w sk i,  k to k o iw ie k b y  w ied z ia ł o nim  
o ro szo n y  o zaw iadom  e n ie : Kraczk o w sk a ,  
K 'ak ń w . G a rb a rsk a  6. m. 4 9441
Lew icki Zbigniew  D r., żo n a  H a lin a , s y ­
no w ie  Zhysiek  I p le t r ,  - a m ie s tk a ll :  
W arszaw a , L w ow ska  5. p o szu k iw an i. 
L a rk aw e  in fo rm a c je  p ro sz ę  k ie ro w a ć : 
J a n in a  W asilew sk a , M iechów , R a c ław ic ­
ka  15, w zg- K raków , A dolf-H ltle i " "a tz  
45 , m , 7 ,  L a n k o iŁ  9 170

r
F r t lk l t w lc i  W ó jc lck lo j Ą ą a g  Z t f l l  z Oo-
Ib ch o w sk icb  B la ltk io J  zam , w W arsz a w ie  
p o sz u k u je  S ta n is ła w a  M alk iew icz  z K a­
z im ierzy  W ie lk ie j. A d re so w a ć : K raków , 
Z ie lo n a  9 /6 , M a n a  B aum . 9 635
Szybek H elenę, w a i» z a > a ,  C ze rn iak o w ­
sk a  208. K e llsr  A nnę, M okotow ska  58, 
p o szu k u je  Szybek  B ogusław , K raków . 
P a d w a .e  47 . 9217
S m lsn ie w lc z t  B ro n is ła w a , u rzę d n ik a  S ta ­
ro s tw a  P o w ia to w eg o  n a  At. J e ro z o lim ­
sk ic h , z a m ie sz k a łeg o  u l. 6-go  S ie rp n ia  
28 , m. 9, p ro sz ę  o p o u a n le  d n e is c a  p o ­
b y tu  lu  w iad o m o śc i o n im . H a m e rsk a , 
K rak ó w , S ta ro w iś ln a  l u  ra. 10. 954 0
P e k .e w sk i-K o z ię lł  M arla , M arlą  M ary- 
n o w s k t  p ro sz o n e  s ą  o w iad o m o ść  p rzez  
S ta n is ła w ę  M alk iew icz  z K azim ierzy  
W ie lk ie j. A d re so w a ć : K rak ó w , Z ie lo n a  
0 /6 , M aria  B aum . 9 6 3 6
R llg sr  M ieczysław  z ż o n ą  H t l ln ą ,  s y ­
nem  W laslaw em , zam . W arszaw a , K ró­
le w s k a  1 9 ; R U gtr J a n in a ,  zam . W arsza ­
w a, W ro n ia  5 7 ; L a ro w sk a  A la k san d ra  
(L u ń k a), zam . W arszaw a , S a sk a  K ępa, 
Genew -,ka t  W iśn ie w sk a  z W o jc iech o w ­
sk ic h  H a,"na, ram  W arsz a w a , S ien n a  
4 5 ; S k a rży ń sk a  z W o jc iech o w sk ich  J a d ­
w ig a , zam . W a rsz a w a , K oszykow a 31 . 
Kto m ógłby  u d z ie lić  J a k ie jk o lw ie k  w ia ­
d o m o śc i, p ro rz o n y  j e s t  g u -ęc o  o zg ło ­
szen iu  p o d  a d re s e m : H. R liger, K raków , 
A u g u s tia ń sk a  10, a lbo  G rodzka  55  (F-m» 
S c h e ib le r  i G ro h m an n ). - 9 710
Inż. S zy m an k iew icz  S ta n is ła w , Izy m a n  
k lew lcz  H e len a , zam . M a rsz a łk o w sk a  9 ; 
B oruccy  Z b ign iew  I M aria , zam . ta m ż e ; 
B oruccy  S t i r a n  1 M arla , zam . M a rs-ą l-  
k o w sk a  15 “V W a rsz a w ie , p o sz u k iw an i. 
K to a o lw ie k  w ied z ia łb y  o ich  lo s ie , b a r ­
dzo p ro szo n y  o w ia d o m o ść ; F irm a  Jan  
J a m o , p . D z ia ło szy ce. 9851
D o b ro w o lsk ie j A nieli z K ę d z iersk ic h , z a ­
m ie sz k a łe j W a rsz a w a , A le je  N iep o d le ­
g ło śc i 152  (M okotów ), p o sz u k u ję . W ia­
do m o ść  p ro sz ę  ła s k a w ie  k ie ro w a ć :  K ra­
ków , W ie lo p o le  3 , D z ie lsk a  l irm a  W it­
k o w sk i godz. 9— 4. 1 8 5 9
R ozw adów . P ro szę  z a  y n ag ro d zen iem
0 w iad o m o ść  o lo s ie  d r .  R ad z iń sk ich  
z R ozw adow a p o d  a d re s e m ;  B o sc h d len s t, 
K raków , u l. T a ta r s k a  3 d la  R au ch . J e ­
s te śm y  w P ra d ze  c z e sk le l  fa  K rau se , 
L a n g e g a sse  5 2 . 9 8 6 9
K o n d z le lsk a  Leokadia z d z iećm i p o sz u ­
k u je  m ęża  J ó z ę ta  z W arszaw y , M iodo­
w a 7. Z g ło szen ia  P io trk ó w , P o ln a  4 0 , 
m . 3 . 9 878
Rutkow ska K a rla  1 H an k a , K ozłow scy 
Jan 1 Z o fia , A rg a s lń sc y  Leon 1 W anda  
o d e z w ijc ie  s ię .  J e s te m  K ie lcach  u l. S ło ­
w a c k ieg o  3, u  p . C hodk iew iczow eJ. An­
d rz e j  R u tk o w sk i. 9 8 7 8
F a llen b u cM a Jano, M a rlą  I Zbigniew a, 
D u b an lo w sk ą  O lgę, Teresę, W iesław a  
o ra z  l l la k o w lc ia  T a d z lln , z a m ie sz k a ­
ły ch  W arsz a w a , u l. W ilcza 9a , p o ­
sz u k u je  ro d z in a . Ł a sk a w e  w iad o m o śc i 
K ruków . Kocnnz ja r s k ie g o  30 , I llak o w icz . 
W leczy ń sk l W ło d zim ierz , o s ta tn io  6 
w rz e ś n ia  P ru szk ó w  b a ra k  6 . p o sz u k u ję . 
W i.d o m o ść  o  w y m ien ionym  s k ie ro w a ć  
p ro sz ę :  W leczy ń sk l Ju liu sz . K raków ,
f lo r ia ń s k a  13. 823
K toby w ie d z ia ł o  lo s ie  z a m ie sz k a łre b  
w W a rszaw ie : Jad w id ze  z M or.iczew sk ich  
ZanóW ei. B nrb«’ ze i J a n in ie  P iebańsk-.ch , 
E m ilii W o d iiń sk ie )  z c ó rk ą  i w n u czk ą
1 M acie ju  V o ra c z ew sk /m  p r e r jo n y  ję  t 
o w ia d o m o śc i. S ta n is ła w o w ie  M ora- 
czew scy , K rak ó w , u l. R e to -y k a  1, m. 6. 
P leś iila rew iczow le  L eon  i W an a z a ­
w ia d a m ia ją  ro d z in ę , Ja d w ig ę  i Ju lia n a  
C za rn o ck ich , B o le s ła w a  1 A dam a No­
w a k o w sk ic h , że s ą  zd ro w i, m ie s z k a ją  
pod K rakow em . W ied o m o ‘ ć k ie ro w a ć : 
K raków , K a sp ro w icza  5 , F. N lw ick a  i 
W o jc ie ch o w sk i. 1726
Proszę w iad o m o śc i o L udw iku  1 A ne­
c ie  S o lsk ich , k tó rz y  m a ją  być w sz p i­
ta lu  C zerw onego K rzyża pod W arszaw ą , 
k ie ro w a ć :  K azim ierz  W o jc iech o w sk i,
K rak ó w , św. J a n a  3 . 1727
K ezlerk lew icz  L u dom ir, W a rsz a w a , Opo­
czyńsk i- 1. p o szu k u je  żony I c ó rk i. J a ­
k ą k o lw ie k  w iad o m o ść  p ro sz ę  ła sk a w ie  
k ie ro w a ć :  K raków , S ław k o w sk a  2 6 , m. 
1, n p . K rzy żew sk ie l 2 148
K rajczyńskz M ary la , la t  23 —  W e s ta w , 
10 m ie s ię c y , zam . Je lo n k i, nl W inc. 
Pofa 22 , w y je c h a li z ob o zu  w  P ru sz k o ­
w ie , w k ie ru n k u  K o ń sk ie— P io trk ó w  
W iadom ość  S i lr o w a ć :  K ra jczy ń sk l H en­
ry k , • K raków , P rą d n ic k a  8 0 . M ie jsk ie  
Z a k ład y  S a n ita rn e . 2ł 1
M a y tro w a  A nna, z a m ie sz k a ła  o s ta tn io  
A leje N iep o d leg ło śc i 161 , tn . 8 . Kto 
zna je j  m ie jsc e  z a n r e - r k a n ia ,  sp o tk a )  
s ię  z n ią  lub  w ie c o ś  o Jej lo s ie ,  p ro sz o ­
ny Je s t b a rd zo  o w iad o m o ść  ch o ćb y  n a j ­
d ro b n ie jsz ą :  K o łto ń sk i, K rak ó w , B rzo­
zow a 13, m . 9 , św . T o m asza  11, K raw iec  
sikilep, lub  K rakóW -Ł L giew niki, u l. Olów- 
na  4 1 6 . 987
Paszukuje s ię  J ó z e fa  I H eleny D om ań­
sk ich , W arszaw a , G ro ch o w sk a  2 7 7 ,1 2 , 
W ład y s ław a  i S ta n is ła w y  R zy m sk ich , 
W a rsz a w a , W idok 6 /9 , J a n a  i M a m  Fe- 
d o tczu k u w , W locby pod W arszaw ą , 
P rą d zy ń sk ie g o  6 o raz  inż. T a d e u sza  
C zc in io w sk ieg o  z żo n ą  Jó z e fą , W a rsz a ­
w a, K red y to w a  6 /3 4 . Z g ło sze n ia : Szy­
m ań sk a  Jo a n n a , K raków , R e iseb u ro , 
A d o lf-H itie r-P la tz  41 lub  inż . S ta n is ła w  
F i ja łk o w s k i,’ Nowy Sącz , G łów na 22 . 
Bukow ski M ieczys ław  z B u czacza , p o ­
sz u k u je  ro d z icó w . M ieszka w  B ngum ito- 
w icach  Nr. 2, p o w ia t  T a rn ó w , o raz  p o ­
sz u k u je  zn a jo m y ch . 1741
Kleszc iyńską H alinę , a k tó rą  ro z s ta ła m  
s ię  w T u s k o w ie ,  p ro sz ę  o w iad o m o ść . 
P e la g ja  K icszczy ń sk a  u p . M ich n ick ie j, 
S k a rży sk o -K am ien n a , F a b ry cz n a  2. 
B a r tm l .  E d w ard a , D olęgę S te fa n a , 

.K raw czyka F ra n c isz k a  p o sz u k u je :  P rz e ­
m yśl K on fek cy jn y  „ O d z ie ż " , y ien d o to w - 
sk l, K raków , u,. W rzesiiisk a  11, m 3,

Z g u b y  —  k r a d z i i t o

Zgubiłem  r ę k a w ic ą  b r ą z o w ą  s k ó r z a n ą  
dnia 14 bm. n a  Ado lf -H itie r-P la tz ,  p rzy  
t r a m w a ju  3. P ro szą  oddać  za  n a g ro d ą ;  
K raków ,  J a g i e l lo ń s k a  9. 2 0 5 3
Z gubiono K e n n k a r tą  Nr C. 110 3, K a r tę  
P i a t y  i L e g i ty m a c ją  F i rm o w ą  na  n a z w i ­
sko  Ja n  C hurońsk i  40 ,  gmina  2 'e io n k i .  
Sk ra d z io n o  dn ia  1. X. 194 4  do k u m en ty  
n a  n a z w isk o  Curoro K aro l,  nr .  3D. X. 
1 9 2 0 :  K e n n k a r tą ,  w y d a n ą  w Kra k o w ie ,  
p r a w o  jazdy  Nr 5 01 ,  w y d a n e  w K rakow ie ,  
O b y w a te l s tw o  P o lsk ie  i dyplom s p a w a r s k i .  
Zęu b icn o  2:  X. 194 4  l e g i ty m a c ją  Za ­
rządu  M lf j sk i e g o  W s r z r a w a ,  Nr.  4 9 9 0 ,  
na n a r w l s r u  Padła/ .  WhvJ ' ,s :aw . p ro sz ą  
zwróc ić  za  n a ? r e d ą ,  K raków ,  Rynek 
K icpńrsk: 14.  21
ZQi«£;iana ,,!■•. Nr.
4 i : ’L7 z d n i a  2 9  wr/e^ .u ia  134 1  na na-  
zwl •{;«) HeU ii a  D :ogoś .  !)3.j
ZgujiOno w c T e m * k  z  dok u  merita :n: 
na z w isk o  L u d w ik a  Raszko .  W ia dom ość  
Kra k ó w ,  u l .  F l o r j a ń s k a  3  6  za  w y n a ­
gro d ze n ie m .  343
Sk ra d z io n o  K e n n k a r tą  N r  VI P777  r a  n a ­
zw i s k o  S te fa n i a  Albin i Ks iążką  U bezp ie ­
czało:  na  nazw .  P io t r  Albin.* P io tr  Albin,  
Kraków,  P odgó rze,  u l. W arn e ń c z y k a  10, 
m. 3. 950
Uw ag a!  Kto zgubi! d n i a  17.  IX. o godz.  
17 - te j  w K ra k o w ie  na  d w o rc u  gł. p e r o ­
nie 4, z d ję c i a  p a m i ą tk o w e ,  s ą  do o d e ­
b r a n i a  w godz. w ieczornych .  J a śk o  Bro ­
ni sł aw ,  Krakó w, T r a u g u t t a  15, m. 1 1 . 
S kradz iom o mi K e n n k n r tę  w y s t a w u m ą  
p rzez  S ta d th .au p tm an n a  K r a k a u -S t? d t  
na n azw isk o  Zof ia S a ram a .  Ostrze*’ »m 
przed  na dużyciem .  2 770
Zgubiono  dn ia  17.  IX 1944 r .  Kenn 
Kar tę.  Ausw e ls  od oko pów,  z a ś w ia d ­
czen ie  f ir m ow e .  Ł a s k a w y  z n a la zca  o d ­
da zo w y n a g r o d z o n y m :  S t an is ła w  Du- 
dok, K raków ,  WieJicka  5.  294 2

f  t .  p.

ST A N ISŁ A W  KUC
kupiec

z a sn ą ł w P an u  dn ia  19. X. 1944 po 
d łu g ie j a  c ię ż k ie j c h o ro b ie , z a o p a ­
trz o n y  S n . S a k ra m e n ta m i, p rreży w - 

*zy la t  33.
Ek k r ta c jo  nw łok w n ie d z ie lę  22
p a ź d z ie rn ik a  o godz. 6 \ .ie c z .  do k o ­
śc io ła  0 0 . P i ja ró w  p rzy  u l. P i ja r s k ie j .  
N ab o żeń stw o  p rzy  zw ło k ach  o d p ra ­
w ione z o s ta n ie  w tym że k o śc ie le  w 
p o n ie d z ia łe k  23 . X o godz. 9 , a o d ­
p ro w a d z e n ie  rw to k  od b ram y  o m en -
t a n a  ra )  :w iśtiego o d b ę d z ie  e ię  
o godz. 1 0 .3 0 , o czym  z a w ia d a m ia ją  
w g łębok im  sm utku^  p o g rąż e n i

ł o n a ,  dziec i I r n d ż l i t

K raków , d n ia  19. X .. 1044.

J  S. p .

Dr. W ładysław  
K O R A B - K ARPOW ICZ
lekarz  i  Ostrowa Poznańskiego,
w K ra k o w ie  dn ia  15.  X. 1944Ż 

o s ta tn io  za m ie sz k a ły  w M e ic u . 
zmar!  w Krakowie  dnia 15.  X. 1944.

MSZA SW. 2A Ł C 3N A
o d p raw io n a  z o s ta n ie  w n ied z ie lę  
d n ia  22 X. 1944 o  godz. 8 .1 5  w ko­
śc ie le  B ożego C ia ła  p rzy  o ł ta rz u  
Sw. K rzyża, o czem  i. iw iad am  a j ą

Syn, S iostra  | W nuczka

f  1  P.

ADAM  RZBPK A
urzędnik monopolu ty tcn lew ago

przeżywszy  la t  36,  po d ługie j  a c ię ż ­
k ie j  c horo b ie ,  o p a t r z o n y  św.  S akra  
m en ta m l ,  z a sn ą ł  w Pan u  d n ia  19 

pa ź d z i e rn ik a  19 44 r. 
W ypro w adzen ie  zwtofc z dom u p rze d - 
po g rzeb o w eg o  na  c m e n ta rz u  r a k o ­
wick im  na  m ie j s c e  w ie c zn e g o  s p o ­
czynku  n a s tą p i  w  s o b o tę . -d n i a  21 
b. m. o godz in ie  3 po po łud niu ,  na 
k tó ry - to  s m u tn y  ob rząd  z a p ra s z a ją  

s t r o s k a n i :

toni z Dziećm i, M a tk a  I  Rodzeństwo

' N abożeństwo żałobna
odp aw io n e  z o s ta i  ;e w  c z w - r te k  
d n ia  26  b. m . o  g o d z in ie  7 i auo

w  k o śc ie le  św. B arb a ry

S. p.

Stanisław a K otow lczow a
iirdewa po Ip .  In t.  Dyr. M. Zakł. 

W odociągow ych m. Poznania
omRrła t ra g i cz n ie  w W a rsz a w ie  dnia

24. IX. 1944 r.

Nrbożaństwo żałobna
o dbędzie  s ię  dn . ż ó  tm .  w  k o śc ie le  
la ra f ia ln y m  w  K ro śc ie n k u  n D., 
a czym  z a w ia d a m ia ją  w g łębok im  

sm u tk u  p o g rąż e n i

2091 Córki, Zięć I Rodzina

t  *• P-

z O palińskich  
A N N A  K O N A R SK A

w d e w t p. ip .  em erycie K. M . K. i .
po k r ó t to c h  a d o tk l iw y c h  c ie r p ie ­
n i ac h  z m a r ła  dn ia  18.  X. 1944 r .

w K rakow ie ,  przeżyrwszy la t  8 2 . 
W y p ro w ad zen ie  zwłok * kaplic y na 
c m e n t a rz u  p o d g ó r sk im  od będz ie a ią  
w s o b o tą  dn ia  21.  X. b. r . o godz i ­
n ie  3,30  pop.,  o czym z a w i a d a m ia j ą  

s tro s k a n e

3 0 0 2  D zieci, W nuki ! P raw n u k i

* Za sp o k ó j  dusziy ip .

z S tm bratów  ,

Barbary TuchańskieJ
I  z m a r łe j  22. X. 1943 w W arszaw  t  o raz

- D A N I E L A  SEM BRATA
zm .r łe g o  18 w rz tś n ia  1944 w W ar­
szaw ie  w wieki„ la t  7 6 , o d p raw  c ie

zo s ta n i e

Nabożeństw o żałobna
I w  dn iu  23 . X. b r . o godz 8 ran o  
j w k o śc ie le  GjcOw K a rm el it ó w  przy 

u l. R a k o w ic k ie j, o czem  zaw  uoam ia

R o d z i l i

y  Ja k o  w ó sm ą  ro cz n ic ę  śp .

Józefa  K ozłow skiego
o b y w tto l ł  m. K r ik e w t ,

z o s ta n ie  o d p raw io n a  dn ia  23  bm. 
o g o d z . 7 .3 0  w k o śc ie le  Bożego C iała

Nabożeństwo żałobne
na  k tó re  ra p ra s z a  K rew nych  i Z na­

jo m y ch

Z e n t, Syn, Córki

Ja k o  w trz e c ią  ro cz n ic ę  śp

Sabiny K ozłowskiej
ntju k o c h ań a ze j córki I s iostry ,

| z o s ta n ie  o d p raw io n e  d n ia  24  bm . 
n godz. 7 .3 0  w k o śc ie le  Bożegi Ciała

N rbeżeństw o żałobne
I n a  k tó ro  z a p ra s z a  K rew n y ch  i Zna­

jo m y ch

M a tk a , B rat I S iostry

t  *• P-

MICHAŁ CEHAftCZUK
kup iec

j przoż ywszy  la t  « 0 . ' ? o  d ług ie j  a cięż- 
I k ie j  ch o ro b ie ,  opnk"/or.y sw.  S akra-  
I ni en  t am  i, zur- rą ł  w Pan u  d n i a  2U 

p a ź d r i c rn . k a  191 4  r .

N abcżoństwo żćiiobr.e
i pr zy zw ło k ach  o d p raw io n e  z o s ta n i e  

w  pc n ic d z ;u !e k ,  dn ia  23  bm. o godz. 
j - o; b m ;b s  o o ioyo ij  m ouuj  6
i r a  n a  Zw ie rzy ńcu ,  po  czym n a s t ą p i  
j e k s p p r t a c j a  do g ro b u ,  na  k tó re - to  
j s m u tn e  ob rządy  z a p ra s z a  s t r o s k a n ą

Żona  z ro d z in ą

Zg ub ień*  k w U ar iu sz  RGO, ł a s k a w y  zn
i azca  z e ch c e  zwróc ić :  Kraków. W r2 

sir tska  11, m. 4, za  w y n a g r o d z e n ie i  
Zgubiono K e n n k s r łę  na n azw isk o  T; 
. leusz  Kuda s ,  Kraków,  G n e g ń r z e c k a  13 
Zgubion* dnia  18. X. br. K en n k ar t  
D ie n s ta u sw e i s ,  zwoln ie n ie  z  okopói 
k s iążeczk ą  Ubezpiecza ln i  I Inne doki 
m en ty  na nazwisko  W rona  Witos law, 
K raków . S o lty k a  17. U p rasza  i i ę  
zw ro t  za  w y n ag ro d zen iem . 301
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D R A W & ł ł D E R

d y s p o n o w a n e  w pros t  od swegi .  b iu rk a  
za p o ś re d n ic tw em

Kom unalne Kasy Oszczędności
pow K rak o w sk ieg o  

W K R A K O W I E  ul  P I 3 A R S K A  1
O ddziały :

B ochn ia  — K rynica — M yślen ice  —  
W ieliczka.

Z g ł a s z a j ą c  s ię  
ochotniczo  do 
pracy w Rzeszy
Niemieckiej —  
m a s z  p r a w o  
wyboru miejsca 
pracy.

Z g ło s z e n i a :

Biuro Informacyjne
dia nracownikow fizycznych 
i umysłowych

Krakau, B u rg s tr . 
(G ro d z k a )  L. 6 0

Kit szklarski
różnych  g a tu n k ó w  I In spek tow y 

H U k T - D E T A l

Fabryk? Kitu -  H. DUDZIK
B iuro : KRAKÓW. SŁAWKDWSKA 6.

salon izn „PH8ViiE“
s p r z e d a | e  Kupuje. oc e n ia  darm o:  

ob razy . ’ rzeźby  dy wany,  kry sz ta ły  

antyki .

KRAKÓW UL SŁAWKOWSKA Nr. 6.

I C A t i P C f E
śniegowce, pantofle, drew- 
liaki zimowe artys tyczne — 

poleca f irma:
SZCZEPKO - TOŃKO“

{rakńw. H a l a  Targowa 22.

D A R M O L
>^ _ _ _ _ J ł V o h i e _ £ O s a d ^ _ _ >_ _

Fi rm a  inżyn ier  Biuro H a s e ia u e t ,  Kra 
ków Łobzowska  5 m 5 p o szu k u je  ro* 
b o t i r k ó w  k w a l i f i k o w a n y c h  m ek w a l. -  
f ik o w an y c b  do robót bud o w lan y ch ,  , n a  
wy jazd  do g ó rzy s te j  okolic y w Austrj i  
W y n a g io d z e t r e  n;em eck :e go  ro bo tn  ka 
j a k  r ówn e? idzi eż  wyżyw ienie ,  £>o 
m ie szczen ie  dobre  t r a k t o w a n ie  zapew 
nione  81 ższe n fo rm a c je  w biurze m e 
dzy godzina  lfl 12 przed  połudn iem 
R oln icy  m a ja  m ożność  wy jazdu  do Rze 
szy Niemieck ie j  z rodz inami .  Możność 
w y boru  m i e l c a  t n ą c y .  Z gł os zenia  przyj  
m u j e 1 Biuro In fo r m a c y jn e  dla p raco w  
nikńw f iz v : zn v c h  u tn i,<,Mivvch Kra kau 
B l i r a ^ . a ^ P  f G ^ d r k r '  « 0 .  1163k
E le k tro m o n te ró w , p o m o cn ik ó w  poszu  
ku te  f-rma F i n '  Kwików Kop ern ika  6 
S t c n o ty p i s t k a  po lsko  n em ecka  si ła 
p ie tw s7 0 r7 e d n a  zo s ta ń  e p rzy j ę ta  na 
tychm  as t  Zghiszen  a o so h  s te  wt  l ir  
m e  Knrog oid  Rosnę* Kraków Roma 
no w  cza  7 (bo czna  Za h lo c :a) m ędz t
1 0 - 1  227%*
R od*inv mogą  w y je c h ać  oa roboty  roi  
ne dn oo ludn in w vch  Niemiec  Zgłoszę 
nia p rzy jm u ie  Biuro In fo rm a c y jn e  dla 
p r a c o w n i  ów W v c 7 n v ch  1 um vsłowvc b 
K r a k s o  R n - a « * e  rfUnH-kfO 60 
E k sp e d ie n tk a  m ło d a ,  ru ty n o w a n a  z j ę ­
zy k ie m  m em  e ck im  i ty lko  zam ę ż n a ,  po 
t rz e b n a  ud z a ra z  K raków ,  Szewska  11 
Sklep tv to n  owy.  228 9
P o sz u k u je  'd o ln e j  k w i r c i a r k i  k w ie c ta r ze  
z W arszaw y ,  d o hre  w a ru n k i  Zgłoszeni a  
Goniec  Krak . K raków ,  „ N r  9 6 0 7 “ . 
L e k a rk ę -d e n ty s tk ę  m łodą, ew a k u o w a n ą ,  
p rzy jm ie  do w s p ó łp ra c y  d e n ty s t a .  Zgło­
s z e n ia ;  G oniec Krak. ,  K rak ó w . „Nr .  
9 6 3 0 " .

W ytw órn ia  b loków g ipsow ych  w ok o l i ­
cy Wiednia  p o sz u k u je  r o b o tn ik ó w  Zg ło ­
s z en ia  p r zy jm u je :  Biuro In fo rm a c y jn e
dla p rac o w n ik ó w  fizycznych I umysło  
wych K rakau  B u i g s t r a s s e  (Grodz ka)  60.  
U w aga, u w a g a  1 Wzyw a s ię  c a łą  za ­
ło g ę  f ab ryk i  p rze ró b k i  dnzewa w Iw o ­
n iczu  do z g ła s z a n ia  s ię ,  c e le m  da ls zego  
z a t r u d n ie n i a  w d a w n e j  p l ac ó w ce .  Zgło­
sz en ia :  Goniec Krak.  K raków .  „N r .
1 8 6 0 “ .
P o szu k u je  s ię  in ży n ie ra - m e ta lo w ca ,  z 
p r ak ty k ą ,  j ak o  z a s t ę p c y  k i e r o w n ik a  f a ­
bryki m e ta lo w e j ,  Zgł. o s o b is t e :  Fa
lo rn go łd -R osner ,  R o m a n o w ic za  7  (bocz- 
a Z a b ło c ia )  między  10— 1. 

d o szu k u ję  doc h o d z ąc e j  oso by ,  uc z c iw e ] ,  
po leco n e j ,  in te l ig e n tn e j ,  do z a j ę c i a  s ię  
domem , 2  oso by ,  m ie sz k an ie  m ałe .  Zgł. 
K raków ,  ul .  Z a m o js k ieg o  35, m. 9. 
P o trz e b n a  d z ie w czy n a  lub s t a r s z a  o s o ­
ba  do po m o cy  w dom u, l ub ią ca  dz ieci ,  
m oże  być u c h o d ź cz y m .  Osobny pokó j ,  
u t rz y m an ie .  K raków ,  Odrow ąża  26, m. 7.  
S am o tn ą  d z ie w czynę  n a  d ozors tw o  
p rzy jm ę ,  wiek  o b o ję tn y ,  dam  c a łk o w i ­
te u t rz y m an ie .  Zgł. :  Goniec K r a k o w ­
sk i ,  Kraków,  „ N r .  9 7 0 7 “ .
P o szu k u ję  doc h o d z ąc e j  n a  pół  d n i a  na 
d obrych  w a r u n k a c h .  Z g łoszen ia :  K r a ­
ków, D u n a je w s k ie g o  5 5 ,  m. 5.  23
Do h o te lu  po t rz e b n y  s łu ż ą c y (c a )  z d ro ­
wy, si lny,  uczc iwy .  W a ru n k i  ba rd zo  d o ­
b re.  Zgł. :  Goniec K ra k o w sk i ,  Kraków,  
„ N r .  5 3 4 “ .
S zczo tk a rzy  k ilk u  n a  g rzeb ień  I pendz le  
p rzy jm ie  n a ty c h m ia s t  F a b r y k a  Szczo tek  
i Pendzli  P e rza n o w s k i  i Pyz ik ,  Kraków,  
ul. Tad. K ośc iuszk i  5 4 ,  w p odworcu .  
Dwóch uczni —  uc z en n ic  lub j e d n ą  
s t a r s z ą  p o m o c  p rzy jm ę  z a ra z .  S. Pal-  
cz cw s k i ,  sk ó ry ,  p rzybory ,  K raków ,  Ka­
m ie n n a  l .  65 2
I n ży n ie r -m ech an ik ,  w ł a d a j ą c y  język iem  
n iem iec k im  1 z d łu żs z ą  p r a k t y k ą  z a w o ­
dową, p o sz u k iw an y  od za ra z .  Zg łosze ­
n i a :  K ra k ó w ,  S t a ro w iś l n a  78 ,  II p. ,  m ię ­
dzy 14 a 15.  1056
D ziew czynę do g o s p o d a r s t w a  dom owego  
z go to w a n ie m ,  dwie  oso b y ,  c z y s t ą  i bez ­
względn ie  u c z c iw ą  p o s z u k u je :  Lankosz ,  
Kraków ,  S t r a d o m  18, sk lep .  1083
P rzy jm ę do po m o cy  w gospoda :  stw ie  
dom owym  o so b ę  n a j c h ę t n i e j  W a rs z a ­
w ia n k ę .  W aru n k i  do om ó w ien ia  n a  m ie j ­
scu.  K ra k ó w ,  Zb ro jów 3,  m. 2 (przecz.  
K u ja w s k ie j ) .  189 6
M urarzy  i c ie ś l i  ( p o d m a j s t r z y )  m ożl iw ie  
z  w ła sn e  mi ko lu m n a m i  robotm iczemi do 
ro b ó t  b u d o w la n y c h  w Kra kowie ,  p o s z u ­
k u j ę  n a ty c h m ia s t .  Z g łoszen ia  Goniec 
Kr a k o w s k i ,  Kraków,  „ N r .  2 6 2 7 “ . 
P o d p rzed s lęb lo rcó w  b u d o w la n y c h  z w ł a ­
snymi r o b o tn ik a m i  p o s z u k u ję  n a ty c h ­
m ia s t  do ro b ó t  b u d o w lan y ch  w K ra k o ­
wie.  Zgoł szenia  Goniec  K ra k o w sk i ,  Kra­
ków „N r .  292)6“ .
P o tr lę b n e  do b u fe tu  dwie  po m o cn ice  
k u c h e n n e .  Zg ło szen ia  n a ty c h m ia s t  Bu­
fet  S t a re g o  T e a t ru ,  K raków ,  pl .  Szcze ­
pa ń sk i  1 lub S z c z ep a ń sk a  7 ,  II p.  m ię ­
dzy godz. 2— 4 - tą .  2 7 4 4
p rzy jm ę  ch ło p c a  do p r a k ty k i  P i e k a r n i a  
Ant.  Z asad a ,  K raków ,  R a k o w ic k a  17. 
K raw cow e z m as z y n a m i  p rzy jm ie  P r z e ­
mysł  K o n fekcy jn y  „ O d z ie ż " .  Z g łoszenia  
Kraków,  W rz e s iń sk a  11, m. 3 .  2 924
U prasza  s ię  o zg łoszenie  do p r a c y  per- 
s ó n a lu  bu fe to w e g o  i t e a t r a l n e g o .  Zgło­
s z en ia :  K raków ,  S ta ry  T e a t r ,  pl .  Sz cze­
p a ń s k i  1. 274 5

F o s a d  p o sz u k u ją
Pani k u l tu r a ln a  z W ars zawy,  s z u k a  z a ­
j ęc ia  do p r o w a d z e n ia  g o s p o d a r s t w a  1 
lub 2  os ób , e w e n t .  n a  w y ja z d  do dwo- 
du,  do p e n s jo n a tu .  K raków ,  Dietl a 44,  
mie szk .  25 .  2388
W arszaw iak  p o sz u k u je  j ak i e jk o lw ie k  
p r a c y ,  l a t  43,  u rzędn ik .  Krakó w, Soże- 
go Ciała  7,  mieszk . 8, godz.  13— 15. 
E m ery tk a  sz u k a  l że j sze j  p r a c y  d o m o ­
w e j ,  op i ek a  dz iec iom.  Goniec  K r a k o w ­
ski,  K raków ,  „ N r .  3 8 2 " .
In te l ig e n tn a  p a n n a  ze  w s c h o d u  p o s z u ­
k u je  j a k i e jk o l w i e k  p r a c y  do i n s ty tu c j i  
n i em iec k ie j .  Zgł. Goniec K ra k o w sk i ,  
Kraków ,  „N r .  4 6 2 “ .
R zetelny  s t a r s z y  f achow ie c  g as t ro n o m ,  
obe jm ie  p r a c ę  lub z a s t ę p s tw o .  Zgł. Go­
n iec  K ra k o w sk i ,  K raków ,  „ N r .  5 9 7 “ . 
W ychow aw czyni mło da ,  w y k w a l i f i k o w a ­
n a ,  s a m o d z ie ln a ,  k o c h a j ą c a  dz iec i ,  
p r zy jm ie  p rac ę .  Zg łoszen ia :  Goniec K r a ­
k o w sk i ,  K ra k ó w ,  „Nr .  5 9 9 “ .
Była z i e m ia n k a ,  zu p e łn ie  s a m o t n a ,  u j ­
m u ją c e j  p o w ie rz c h o w n o śc i ,  cennym  c h a ­
r a k t e rz e ,  ba rd zo  p r a c o w i t a ,  z n a j ą c a  
w s z e c h s t r o n n ie  g o s p o d a r s t w o  d o m o w e  
i w ie js k ie ,  k ró j ,  ł ad n e  szycie ,  p o s z u k u ­
je p r a c y  gospodyn i,  w y c h o w a w c z y n i  lub 
p i e l ę g n ia r k i ,  n a j c h ę t n i e j  w ie ś ,  w y m a ­
g a n ia  s k ro m n e .  Oferty :  Goniec K r a k o ­
wsk i ,  K raków ,  „ N r .  7 2 6 “ .
O grodnik 38 la t ,  e g z am inow any ,  dob ry  
f ac h o w ie c ,  z d o b rą  z n a jo m o ś c i ą  ro ln i ­
c tw a  i p sz cz e ln ic tw a ,  z m ien i  p o s a d ę .  
Ł a s k a w e  zg ło sz e n ia :  Goniec  K ra k o w sk i ,  
Kraków,  „ N r .  7 4 8 “ .
Osoba s ta r s z a ,  p r a c o w i t a  s u m ie n n a ,  s a ­
m o d zie ln a ,  g o to w a n ie  s z u k a  p racy .  Zgł.  
G on iec  K rakow sk i ,  Kraków. „N r  7 5 7 “ . 
S e k re ta rk a ,  s t e n o g r a f j a  n i em iec k a ,  raa- 
s z y n o p ism o ,  3  l a t a  na  s a m o d z ie ln e m  s t a ­
n o w is k u ,  s z u k a  od p o w ied n ie g o  z a ję c ia .  
Zg ł. :  Goniec K ra k o w sk i ,  Kraków, „Nr  
8 1 7 “ .
Dypl. o g ro d n ik , w łasne  n a rz ę d z ia  o g r o ­
dn icze .  n a s io n a  i t .  p. ob e jm ie  p o sa d ę  
w większy m  lub ś re d n im  g o sp o d a rs tw ie  
og rodn ic zym .  Oferty:  Goniec Krak.  K ra ­
kó w  , .Nr.  8 9 0 “ .
E w ak u o w an a  z  W a rs z a w y  p o s z u k u je  
p rac y .  Zn a jo m o ść  w sze lk ie j  p r a c y  bi u ­
r o w e j ,  d łu g o le tn ia  sam o d z ie ln a  k o r e s ­
p o n d e n c j a  p o l sk o -n i em iec k a ,  m a s z y n o ­
p i sa n i e .  P r o w a d z e n ie  g o s p o d a r s t w a  d o ­
mowego ,  ew en t .  o p i e k a  n a d  dz iećmi.  —  
Zgłoszen ia  do Gońjca Krak..  Kraków , 
„Nr.  1 9 7 6 “ . 1976
Zdolna e k s p e d ie n tk a  z W ars zawy poszu 
ku je  j ak ie jk o lw ie k  p racy . Wiad Kra 
ków ul Kośc iuszki  15— 1 278 5
P ia n is tk a , ru ty n o w an a  n a u czyc .e lk a .  
W a rs z a w i a n k a ,  k u l tu r a ln a  m łoda  szuka  
pom ie sz cz e n ia  dla s iebi e  có rk i  wza 
m :an za l ek c je  muzyki p o m o c  w n a u ­
ce p ro w a d z e n ie  g o s p o d a rs tw a  lub każ 
dą :nną  p ra c ę  W ;a d o m o ś ć '  Kraków 
W śn owa i  m 9 2346
N au czy c ie lk a  e m e r y to w a n a  k ocha  dz.eci ,  
pom oże  o  ani: domu. W arunk i sAromne.  
Gon}ec Krak . K raków .  , ,Nr.  99.01“  
Gosp ed y n f -k u eh a rk a ,  s t a r s z a ,  z intel .  

r odźm y,  p o s z u k u je  o d p o w :ed n ie j  pracy 
w Krakow-e  łub o k o l ic y .  Zg łoszenia  T a r ­
nów.  Goniec  Krak .,  „ Ń r .  5 1 5 “ .

Kusno nl*rKcho~>o*e)
K upujem y Kamienice,  wille domy, p a r ­
cele .  g o s p o d a r s t w a  rolne ,  fabryki,  c e ­
g ie ln ie .  m łyny  t a r t a k i ,  sk lepy  w każde j  
m ie j sc o w o śc i ?  Zg łoszenia  . . I n f o r m a t o r "  i 
Kraków . P i j a r s k a  19 8 969
K uplr p a r c e l ę  od  300— 80C r ą ż n ; , zaraz 
dobrze  zap ła cę  Kraków Jag re l lnńska  
10 n r es z f t  6 2494
Kuplę p a r c e l ę  b u d o w lan ą  ty lko  w Kra 
kow le  Zgł Goniec Krak. .  Kraków „Nr 
2 9 2 9 “ , 292 9

Zakopane: Domy 2 , 4  pok. z ogrod am i
1 .500 i 8 .0 0 0  m 2 o raz  dużo b a rd zo  ł a d ­
nych  pa rc e l  od 8 0 0 — 8 .0 0 0  m 2. S prze ­
d aż :  K raków ,  Z w ie rzyn iecka  8 '1 .  9 753
K am ien ica  koło m org a  o g ro d u ,  pa rc e l e  
Mogiła,  p r ze sz ło  pól m o rg a ,  Kobierzyń- 
sk a .  B orek  Fa łęćk i ,  Rac ł aw ic k a ,  s p rz e ­
da i p r zy jm u je  do kupna .  Krakó w. Zw ie ­
r zy n ie c k a  11, Biuro „ K r a k u s " .  9930 
P a rc e la  200  są żn i ,  20 m. fronitn, na Wo 
li J u s to w sk ie j ,  t an io  s p rz e d a m .  K r a ­
ków Mały Rynek 1, m. 5a .  237
P a rc e la  200 sążn i ,  20  m. f ro n tu ,  przy 
ul.  Łokiet-ka,  t a n i o  sp rz e d a m .  Kraków 
Mały Rynek l ,  m. 5 a .  241
F ab ry k a  sukna  ; p łó c ien ,  pe łne  u rządzę  
nie,  17 maszyn ; m o to ró w ,  t a m o  sp rzeda  
Kraków Z w ie rzy n ieck a  8. m. 1. 
O k az ja !!  Dom (will ę ) ,  o g ró d  50 0  sążni,  
d rzew a o w o c o w e ,  og ro d zo n e ,  S a lw a to r ,  
sp rz e d a m .  W ia d o m o ść :  Karol Kulczyk 
S ta ra  Olsza, ul. W oln ośc i  54,  lub  B a ­
s z to w a  10. m. 1. 1464
W illę 5-cio p o k o jo w ą ,  um eb lo w a n ą ,  p e ł ­
ny kom fo r t ,  og ród ,  wo lną ,  s p rz edam  
K raków ,  Basz to w a  10, m. 1. 1407
P a rc e lę  b u d o w la n ą ,  w y d z ie lo n ą ,  5 5 0  m 3 
przy  ul .  Wyb ickiego , s p rz e d a m  K ra ­
ków, Basz to w a  10. m. 1. 1468
P a rc e lę  b u d o w la n ą ,  wydzie lo ną ,  270 0  m a 
przy  g łówne j  ulicy w Woli  J u s to w sk ie j  
sp rz e d a m  Kraków B a sz to w a  10. m 1 
K am ienicę  III p , n o w o c z e s n ą ,  24 ub.k.
4 ga ra ż e ,  ś ró d m ieś c i e ,  s p rz e d a m .  Kra 
ków.  Basz towa 10, m. 1. * 1470
Kilka o b jek tó w  o k a z y jn y c h  w różnych 
c e n a c h  sp rz e d a  b iuro „ W ła s n a  S t r z e c h a 1 
Kraków , Ado l f -H it le r -P la tz  10,  I p. of*.c 
Sp rzed am  o k azy jn ie  p a rc e l ę  300  sążn i 
u z b ro jo n ą ,  w ś r ó d m ie ś c iu  K ra k o w a .  Zgł 
Goniec  Krak.  K raków ,  , .Nr 2 9 3 0 “ 
W illa  9 poko i,  c e n t r a ln e  o g rze w a n ie ,  
30 0  są żn i  og rodu  ow o co w eg o  s p rz edam  
Kraków,  Mały Rynek  1,  m. 5 a.  236 
P a r c e l e  3 0 0  sążn i ,  800  sążn i uz b ro jo n e  
p rzy  t r a m w  ip rz eda  „ L o k a t a "  Kraków. 
M ik o ła j s k a  3. 9 3 8 9

K u p n o
Kupuje, o c e n ia  zn a cz k i  po c z to w e  Fila- 
t e l i a , ,  Kraków,  Długa 14 1262
W ielk ie  po l sk i e  p r z e d s i ę b io r s tw o  h a n ­
dlowe s zuka  p i ln ie  j ed n e j ,  lub dwu d o ­
b rze  fu n k c jo n u jąc y c h .  e le k t ry c z n y c h  
m aszyn  do l iczen ia ^rfarfci „Mercedes* '  
lub „ R h e i n m e t a i r *  c e le m  kupna . Z g lo sz . : 
Goniec Krak .,  Kraków,  „ N r .  l lO O k " .  
Kuplę fu tro  z ł ap e k  b r e i t s z w an c o w y c h  
lub p e rs k i c h  Krak ó w -P o d g ó rze ,  s t o l a r ­
n i a ,  Smolki 9, od godz. 14-— 16.
Kuplę p e le r y n k ę  z l i s a  n ieb ie sk ie g o  
albo  s re b rn e g o ,  du żą ,  s u t ą ,  s t a n  p i e r ­
w szorzędny .  Zg łosz .  Goniec  Krak. ,  K ra ­
k ó w  „ N r .  2 7 3 7 “ .
P o szn k u ję  fu t r a  z  ł a p e k  m er sk ic h  K r a ­
ków,  F l o r i a ń s k a  24/4 .  #  2 739
K upuje  za  g o tó w k ę  u ż y w a n ą  ga rd e ro b ę ,  
b i e l i zn ę  i s p rz e d a je  K ra k ó w ,  ul .  P ie rac-  
k i eg o  4, Sklep.  9 435
K upuje ob razy  zn an y ch  a r t y s tó w  p o l ­
sk ich  — p łac i  s o li dn ie .  Wawrzecfci . Kra 
ków, ul  Wiślna  9 8341
P łyty  p a t e f o n o w e  tan e c z n e ,  po lsk ie ,  uży­
w an e  kup ię.  Kraków,  W ie lopole  32.  Ko­
lek tu ra  (godz.  10— 12, 16— 18). 
T o k a rn ię  zegarimiistrzowslką, no w o c z e ­
sn ą .  ku p ię.  Zg łosz. :  Goniec  K r a k v
K raków ,  „ N r .  9 2 1 9 “  z p o d a n ie m  ceny. 
Kuplę śn ie g o w ce ,  wysok ie ,  n a  Nr.  b u ta  
34 ,  o r a z  n a rc i a r s k i e  b u ty  Nr.  36.  K raków ,  
Le l ew e la  12,  m. 7.  952 6
Kupię i n su l in ę  k r a j o w ą ,  lub  z a g ra n icz ­
ną.  K raków ,  Szlak  5 7 ,  tn .  10. 6 9 5
Kom is, Kraków ,  K ra k o w s k a  5,  p r zy jm u je  
dy w an y ,  ki l imy, k ry sz t a ły ,  ga rd e ro b ę ,  
b ie li znę ,  ob u w ie  1 t .  p .  1138
K upuje za g o tó w k ę  u ż y w a n ą  g a rd e ro b ę ,  
b iel i zn ę  i s p rz e d a je  —  Kraków,  ul .  P i e ­
r ac k ie g o  4, Sklep.  2174
M aszynę po ń czo szn iczą ,  c y li n d ro w ą ,  k u ­
p ię  n a ty c h m ia s t .  K raków ,  P ł a sz o w sk a  
15, m. 3. 243 3
K upuję u ż y w a n ą  g a rd e r o b ę  Krakó w, 
Brack a  10, m. 7  Oficyna.  974 3
K uguję m ark o w e  wieczne  p ió ra ,  Pe li ­
kany, t ak ż e  p o p su te  Z iembicki .  Kraków,  
D yw any ; ki l imy,  k u pu je  s t a l e  f irma  
„ A n t y k i "  Kraków.  S t ra-domska 18. 
K rysz ta ły  k u p u je  s ta l e  f ir m a  „ A n t y k i" ,  

Krakó w. S t r a d o m s k a  18. 7 7 5 k
K uplę lub  w y d z ie rż a w ię  w Krak o w ie  
sk lep  kom is o w y  lub sp ożywczy  Zg łosz. ;  
Goniec Krak ,.  Kraków,  „ N r .  2 3 5 “ . 
Sm ythe ,  Obóz VI, W a ss e r m a n ,  Bula Ma- 
t a d i ,  C h m ie low sk i -S w ie rz :  Pr zew odnik
po T a t r a c h  I/IV, kup ię.  Kraków. D ie tl a  
103, m. 4, godz.  12— 14 i 18. 1159
Kuplę b łam  (spód f u t r z a n y )  o raz  coś 
na  kos tj um .  m ogą  być  se ls k in y  s ta r s ze ,  
n a d a j ą c e  s ię  na p rze ró b k ę .  Kraków,  
Grodzka  20, m. 6. 2 5 2 0
W a rsz ta t tkacki ręc z n y  typu „ M ik i"  lub 
po dobny  kupi  u c h o d ź ca  z W ars zawy.  
Z g loszen ;a* Goniee Krak .,  K ra k ó w  ,Nr 
2 5 6 2 “ .
Kuplę buc ik i  s p o r to w e  łub n a rc i a r s k i e  
Łub buc iki  (b u ty )  s z n u ro w a n e  Nr 42 -43  
S przedam  a n ty k - p a ra w a n  „ R o c o c o " .  
Zgł Goniec Krak. ,  Krak ó w  „Nr.  8 8 8 2 “ . 
U bran ia  m a i y n a tk i  sp o d n ie  a łu szcze.  
b ie li znę  o ra?  obuw ie  k u pu je  za g o tó w k ę  
sk lep  .Kupno S p rz ed a ż "  Kraków Sta 
ro w iś ln a  80 8 918
Sklep k n n - a  ' s p rz edaźv  użvwanvch  n- 
:zv Krak ó w  Św Krzyża 7  k u pu je  go 
tó w k o w o  używane  u b ran ia ,  b ie li znę  po- 

r.-pv/ą koce k '  mv • inne -adne 
rzeczy 9173
Łóżeczko dz iec ięce  kupi M ark a  19. róg 
F ło r j a ń s k ie i  Kraków 939 6
M eble u żyw ane  ku pu je  z a raz  gotówko- 
wo Ha!a  Meblowa Kraków,  Grodzka  59 
Dyw any p e rs k ie  i o b raz y  to n a s z a  s p e ­
c ja ln o ś ć .  Kom is.  K raków ,  S t a ro w iś ln a  33.  
Obraz sp rzed asz  n a jk o r z y s tn i e j  Wawrze- 
cki.  Kraków, ul W:ś!na 9. 91 3
P le ca k  duży, e w e n t .  z r u sz to w a n ie m  
kup: 'ę Zgłosz do Gońca  Krak..  Krakó w, 
..Nr 9 4 6 4 " .  9464
K upuję go tó w k o w e  dla k l ie n tów ,  l ek k ie  
m asz y n y  do p i sa n i a ,  r a c h o w a n ia ,  fu t r a ,  
b l a m ^  p ł a s z c z e ,  sw e t ry ,  ob uwie  d a m ­
skie .  mę~k:e.  dz :e c rę ce ,  *c:ep łe  s k a r p e t ­
ki ,  p ończochy ,  b i e l i z n ę  p o śc ie low ą ,  o- 
so b is t ą  i ró żne  u ż y w a n e  rzeczy. K r a ­
ków -P o d g ó rze .  Z a m o jsk i eg o  6 9 ,  m 5. 
Kilimy i dyyrany, kup u ię,  p łac ą c  n a j ­
wyższe  ceny  Kraków , Dług a 23  Sklep 
P r iy j m u j e  do k o m iso w e ;  sp rz edaży  o ra /  
kupuje  ob razy  p e t s k ■ e dvwanv  m ak a ty  
Ś w e c z n  k mns  ę żne  a m v c z n e  meble ttp 
dz ie ła  sztuki* p o r c e l a n ę  o r a ?  całe z b o  
•y Der D eu tsche  K u n s t l a d e n 1 Kra 
kau H a u p t e t f a s s e  ( S ła w k o w sk a  1 0 ) re 
lefon 186 87 4 1 91k

Sprzedał

S p r z e d a *  n i . .

n ie ru c h o m o śc i w s r e lk i e ę o  ro d ia  }u — 
s p rz e d a je  . I n f o r m a to r *  Kraków. P i j a r ­
sk a  19. — Duży w y b ó r l l!  .3 968
Dwie morg i p o l a  pod  K rakow em .  Okazja i  
S p r z ed a  „ l o k a t a " ,  K raków , M ik o ła j ­
sk a  3. B393

W ózek g tęb o k l  i s p o r to w y ,  c h ro m o w a ­
ny s p rz e d a m .  K raków ,  Le l ew e la  14 2 
M aszynę do szyci a ,  k ry tą ,  p i e rw s z o ­
r zę d n ą  tan io  s p rz eda  Kraków. Zwie 
r 7 r n ;ec!;a 9 miesz .  1' 2 7 3 3
Wózek t jłębok p ek nv  fason  sp rz edam  
‘<-aków Lelewela  14 m 2 
M aszynę do szycia ba rdzo tan io  sprze 
dam K rak ó *  Dtuga 4 3  m 4 
W ó z ek -a u tk o  d la  b l iź n i ak ó w  sprzedam. 
K raków ,  t .e Tew e la  14,  m. 2.
Mik roskop  Re icher-ta,  o k a z y jn i e  s p r z e ­
da m. Z ^ ó - z e n i a :  Goniec Krak. .  Kraków , 
..Nj . 1 7 5 5 "
Maszynę dr* szvc ja  f o r t e p ia n  BÓsendot 
fet  n a jn o w s zy  model m e c h a n ik a  nie 
z w ykła  sp rz e d a m .  Krak ó w  Sz lak  31 4a 
W ó z ek-au tk o  n a jn o w s zy  m odel  p i e r w ­
s z orz ędn ie  r e s o r u j ą c y  sp rz e d a m .  K r a ­
ków,  K r a k o w s k a  37 , m. 6,  of icyn a  
2-gie p ięt ro .

S przedam  b u c ik i czó łen k a  g r a n a t o w e  
^ n m a ,  o b c a s  w iedeńsk i .  F i rm a  „ S p o r t "  
M azo w ie cka  4, m. 4.  2738
W arszaw iacy . N a j t a n i e j  k u p isz  ok azy jn e  
zeczy. Komis,  K ra k ó w ,  św . T o m asza  20. 

S in g e ra  m as z y n ę  sz a lk o w ą ,  k au k a sk i  
o rze c h  p i e rw s z o rz ęd n ą  z p rzy b o ra ra i  do 
h a f t u  sp rz e d a m .  K raków ,  Zy bl ik iewicza  
17,  m. 11,  p a r t e r ,  o f ic yna .  273 6
Jes io n k ę  m ę s k ą ,  f i r a n k i ,  n a k ry c i e  s t o ­
łowe a lp a k o w e  na  6 os ób ,  wyżym aczkę ,  
rond le  a lu m in jo w c  s p rz e d a m .  Kraków , 
K a p u c y ń s k a  5, m. 6.  2948
Je sio n k a  g r a n a t o w a ,  r a a t e r j a ł  i s t a n  
P ie rw szo rzęd n y  do s p rz e d a n ia .  Krakó w, 
Kopern ik a  10,  m. 6. od 1— 3.
Czafa, t o a l e t a ,  2 łó żk a ,  szafk i  n ocne ,  
k r ze s ł a  i s tó ł ,  s t a n  ś re d n i  do s p r z e d a ­
n i a  Kraków,  K o n a r sk ie g o  42/1.
P a te fo n  z n a n e j  m a r k i  w r a z  z  p ły tam i 1 
w d o sk o n a ły m  s t a n i e  sp rz e d a m  Kra- | 
aów,  S t a ro w iś l n a  5 4 /1 .  2951
g a p c e  o ry g in a ln e  z a k o p ia ń s k ie  p o d ­
s z ew k o w a n e ,  o k a z y jn i e  sp rz e d a m .  K ra ­
ków, ul. S t ra d o m  25/9.  2949
Trójw a lc ówka  c u k ie r n ic z a  L e h m an a  o- 
•.azyjnie do s p rz e d a n ia .  Kraków,  Sta- 
owiś lna  54M. 295 2
-iękno f u t ro  ł apki  b r e l t s z w a n c o w e  do 
p r z e d a n ia .  Kraków,  św . S e b a s t j a n a  46,  

m. 9. 295 3
*pód f u t r z an y  lekki  ni ed rog i ,  spód  piż- 
. ; iakowy o raz  p e le r y n k ę  ze  s r e b r n e g o  

s a  s p rz e d a m .  K raków ,  S zew sk a  17,
I p. oficyny.  2 9 5 4
iy p ia ln la  j a s n a  z b i e l i i n i a r k ą ,  s z a f a  
.oinbinowaoia i t ró jd z ie ln a  do sp rz eda -  
r . a .  Kraków,  S t ra d o m  15, m. 12.
Kapce z a k o p ia ń s k ie  p i e rw s z o rz ęd n ie  
w y k o n an e  s p rz e d a m .  K raków ,  Pa uliń - 
s k a  2 /15 .  2950
Kozę m ło d ą  n a  ok o c e n iu ,  k tó ra  d a je  
rmleka do 4-ch l i t ró w  dz iennie ,  s p rz e ­
dam.  K raków ,  Ludw in ów ,  Wróbla 7. 
U bran ie  w dobrym  s t a n i e  sp rz e d a m .  
Krakó w, Sz lak  57, m. 10.  1802
Obrazy, dy wany,  kil imy, krysz ta ły ,  a n ­
tyki ,  s p r z e d a j e :  S a lon  „ A n t y k i " ,  Kra­
kó w,  S t r a d o m s k a  18 . 776 k
Kilimy, k rysz ta ły ,  an ty k i ,  d y w any ,  ob ra-  
zy,  s p rz e d a je  S a lon „ A n t y k i " ,  Kraków,  
S t ra d o m s k a  18. 7 7 8 k
Okazyjnie  s p rz e d a m  fu t ro ,  p e r s k i e  ł a p ­
ie., na jn o w szy  fason .  W ia d o m o ść :  Kra­
lów. Bożego Cia ła  22,  m. 11,  II. p„ 

g an ek .  2436
Maszyna d a m s k a  o r a z  pół k r a w ie c k a ,  
pa te fo n  a n g ie l sk i ,  s k rz ypce  k o n c e r to w e ,  
łan io  sp rz e d a m .  W ia d o m o ść :  Kraków,  
ul .  S e b a s t i a n a  30,  ra.  6. 1671 k
S ingera  k r y t a  m as z y n a  do sz yci a ,  p i ę k ­
na ,  sp rz e d a m  z a ra z  Kupno i Sp rzedaż  
uży w an y ch  rzeczy ,  Marc in  Biel, Krakó w, 
S t a ro w iś ln a  52.  8 3 6 2
O brazy —  sprz edaż ,  kupno , f ac h o w a  bez­
p łatna  o c e n a  Kraków,  ul .  Ł obzow ska  6, 
Sa lon o b raz ó w  8448
W orki, s ienn ik i,  t o rh y  p a p ie ro w e ,  s z p a ­
ga ty  i ś c ie rk i  do podłóg  p o lec a  A. 
Ossowski  Kraków,  Długa  6 3  tel .  169-40. 
S p rzed a jem y  t an io  uż y w a n e  u b ran ia ,  
p łaszcze ,  bi e l i znę  p o śc ie lo w ą ,  ko c e ,  f i ­
rank i ,  k il imy,  o raz  inne ł ad n e  rzeczy, 
- 'raków. św. Krzyża 7. Sklep.  9 172  
P ie rśc io n e k  z  b ry ł. ,  z e g a r e k  /męski,  
d am sk i  i w a g ę  ju b i l e r s k ą  sp rz e d a m ,  
K raków -P odgórze ,  Z a m o js k i eg o  69, m. 5 
P ian in o  p e łn o -o a n c e rn e  kr zy żow e z a g r a ­
n iczne  z nanej  m ark i  o k a z y jn i e  tanio 
s p rz e d a m  Kraków,  św. Fi l i pa  3, m. 5. 
F o rte p ia n y , p i an in a  — 6 p rzed aż  kupno, 
zamiana .  — Skład F o r te p i a n ó w  Heleny 
S m ola r sk ie j ,  Kraków S ła w k o w s k a  4 
G rodzka 59  Kom is t an io  sp rz e d a  fi tro 
ł ap k o w e ,  p ł aszcz  ga b a rd y n o w y ,  pły ty,  
l is  s re b rn y ,  k o s tj u m ,  b ł am  n lżm akowy,  
ub ran ia .  Komis,  Grodzka 59. 992 8
P ien lno  „ B e r l i ń s k i e " ,  k r zyżowe, b. o- 
k a z y jn i e  sp rz e d a  Kraków-. S t a ro w iś ln a  
12.  miesz .  22.  o f ic y n a  l ew a. 9 9 5 2  
K urtka p o d b i ta  fu te rk ie m  „ k o t y " ,  k o ł ­
n i e r z  k a ra k u ł  wie rzch c z a r n y  sp rz e d a m  
Kraków, P rz em y sk a  4, m 1 636
Kapce, o ry g in a ln e  zak o p ia ń s k ie ,  s p r z e ­
dam K rak ó w -P o d g ó rze  Dąbrowsk iego  
4, m 4 p i e r w s z y  p r z y s t a n e k  za  m o s t e m  
M aszynę S inge ra ,  do sz yci a ,  t an io  s p rz e ­
dam.  Krak ó w  Kie lecka  30 dz wonek  
d ozorc y ,  p r ze c z n ic a  Mogil sk iej  1140 
F u tro  s e a l s k in o w e  p e r s k i e  i m ęsk ie ,  
pi ękne ,  modne  fasony , o k a z y jn i e  s p rz e ­
dam. Kraków św  Krzyża 16/14, pa r te r .  
F o r te p ia n  „ W i r t h a " ,  k r zyżow y,  p a n c e r ­
ny, do s p rz e d a n ia .  Kraków , Berka  ,To- 
s e le w ic z a  9, m. 5.  1889
Kapce p i e rw s z o rz ęd n ie  wyk o n an e  na 
obuwie  Nr, 3 6 /3 7 ,  o k azy jn ie  do s p rz e ­
d a n ia .  Kraków F ili pa  18,  m. 11,  II-
p ię t ro  godz 10— 17. 207 6
F u tro  podróżn-e:  6zopy do s p rzed an ia .  
Zg łoszen ia  Kraków , Długa 31 t m. 4,
między 3— 4. 2086
P ian ino  lub  fo rt ep ia n ,  s p rz e d a :  Swią 
t ek  Kraków S ta ro w iś ln a  12,  o f ic  lewa 
F u tro  d a m sk ie  c ie lak i  modny kró j
p iękna  mora  o raz  s e a l s k in o w e  szyn 
s zołow e ias ne  sp rz e d a m  Kraków ul
P ^ z e n r n k s  4 m 1 213 3
Okaz la l  p a l to  męsłkie j e s io n k a ,  p łaszcz  
d a m s k i  czarny ,  ko łd ra  z k o p e r t ą ,  mufek  
p e rs k i ,  fut ro  m ęsk ie ,  t an io  do s p r z e d a ­
n i a .  Kraków, K re m e ro w s k a  6 m 10, 
of icyna .  21 85
M ^sryny  do  p i san ia ,  l iczenia,  sprzedaż- 
k upno  E ugen iusz  D resch er  Kraków,  ul 
S ł a w k o w s k a  o 9730
Woiony, s ukn ie  wyprawy Ślubne oraz
inne do datk- K ra k ó w  S ta ro w iś ln a  37 
Gdy s z u k as z  j ak i e jk o l w i e k  r zeczy do 
k u p ien ia ,  w y s t a rc z y  mie zawiadon^ić
k a r t k ą  poc z to w ą :  J an in a  Dud le io w a ,
B ieńc zyce  kolo Krak o w a  Nr, 137- 
B ryczkę i k o n ia  s p rz e d a m .  Kraków,  
Bronow ice  Małe,  ul Górna  11 9804
Kilim ład ny ,  w dobrym  s t a n i e  pó łb u ty  
m ęs k ie  b rąz o w e  43— 44 do sp rz e d a n ia  
Krak ó w  W ie lopole  10.  m. 16,  II ofic. ,
1. p. 9 847
Kapce z a k o p ia ń s k ie  o ry g in a ln e  s p rz e ­
dam.  . .P o ś p i e c h " ,  Kraków,  J.  P i ł s u d ­
s k ie g o  2 0 , Sklep,  od 9— 12 i 3— 7. 
P a to fo n  e le k t ry c z n y  T e lefunken ,  igła
s z a f i ro w a ,  t an io  do sp rz e d a n ia .  Kraków, 
Orz eszkow ej  5 / 1 5 .  98 86
Kapce o ry g in a ln e  za k o p ia ń s k ie  s p r z e ­
dam. K raków -P odgórze ,  L im a n o w sk ie g o  
41, m. 1. 120
S przedam  k a p c e  o ry g in a ln e  z a k o p ia ń ­
skie,  so li d n ie  w v k d n a n e .  K ra k ó w -P o d ­
górze ,  L i m a n o w sk ie g o  41. m. 1. 122
F u tro  ź rebc e  cz arn e ,  fut ro k a ra k u ło w e ,  
sp rz e d a m  W ;ad o m o ś ć :  Kra ków .  ul D*'e- 
t 'a  34.  m 6, I p.. w  godz. popołudn . 
S e lery  c z a r n e  z r o d o w o d a m '  *z e śc :oty- 
g o d r o w e  do s p r z e d a n :a W :adom ość :  
K^ akćw-Oębn/k :.  li!. W rg^ana  4. m. 5. 
A p ara t do p o w ;ek*szeń .O n em u s"  i Opti- 
k o t c c h n a "  a u to m a t  Waga an a li ty c z n a
Dr. Dawe, a p a r a t  do b a d a n :a z a w a r to ś ć ;  
t le n k u  w ę g la  Dr. Dawe. o k azy jn ie  do 
s p r z e d a n i  K raków ,  ul. Sz p i ta lna  26.
m 4. od  14 -te j .  574
H arm onie  p i an o w ą  60 basów sp rz e d a m .  
Kr ak ó w  ul. L u b :cz 40.  m ^  4 583
Pianino  n o w o czesn e ,  p a n c e r n e  k rzy żo ­
we s t a n  p 'e rw szo rz e d n v ,  ładny  ton ' 
wygląd  do sp rz e d a n ia  Kraków, ul Sie- 
m :r a d z k :ego 17 m. 1 588
Ubranie  wizy ł owe . fut ro  m ęsk ie  g /a  ne 
k o ł r e r z  k a r a k t ^ o w i .  spód p :ż m o w ce  do 
r p r z e d a r r a  Zgł * Kraków S t a r o w 'ś m a  i 
35.  m 10 od l l- te.5 do J -s zc j .  j
F u tro  m ęsk ie  s p o r to w e ,  n u t r i e ty .  k o ł ­
n ie rz  l a^ inany ,  na  Średniego , do sprze-  1 
d an ia ,  Kraków, ul .  D ie tla  50.  m. 9. od 
godz. 12— 3 663
P ro te z a  s k ó rz a n a ,  z a s tę p u ją c a  3/4  nogi 
p r a w e j  na  bu t, do sp rz e d a n ia .  Krakó w- 
P od gór ze,  Ł a g iew n ic k a  50C, m. 1.
Buty z c h o le w am i  sp rz e d a m .  Kraków,  ul. 
B asz to w a  3. m. 8. 76 4

J a d a ln ie  n o w o ezesn a ,  o rze c h  k a u k a zk i, 
sypia ln ia  fu tro  da m sk ie ,  ź re b c e  c z a r ­
ne, dwa  dywany,  do s p rzed an ia .  Oglą ­
dać  m ożna  między godz . 14— 16. K r a ­
ków ul. S t a ro w iś ln a  93b. m 4. 8970
H arm onję  w ło s k ą  „ S e t iu o  S o p r a n i " ,  
120  basów ,  s p rz e d a :  Godek  Kraków, 
K ochanow sk iego  22, II. p 8 993
P iękny, ś re d n i  k red e n s  ó r ze c h o w y .  do  
s p rz e d a n ia .  Kraków. R adz iw i łł ow ska  
17, m. 4 9022
Kapa j ed w a b n a ,  na 2 łóżka  i płó tn o  na 
2— 3 p rz e ś c ie r a d ła ,  do s p rz e d a n ia .  K ra ­
ków, Dietla 95,  m. 6. 911 8
B a ra n ic a , n a d a j ą c a  się c a  Tntro.  do 
s p rzed an ia .  Krakó w, Dietl a 95.  m. 6. 
M otor p a te f o n o w y  P a i l l a rd ,  pł y ty  t a ­
n eczne  i m u zy k a  p o w a ż n a  ( sy m fon ic zna )  
igły o k azy in ie  sp rz e d a  E le k t r o te c h n ik a ,  
Kraków, pl D o m in ik ańsk i  2. 9 440
Tapczan  n owoczesny ,  jed n o -  i d wu-oso­
b owy sp rz e d a m  Kraków M eise lska  8/4 
Lam pa s to j ą c a ,  m a jo l ik o w a .  op raw a  
brąz.  do s p rzed an ia .  Kraków Rzeszow­
ska  8. m 4. 893 2
O każja- Pły ty  (muzyka p o w ażn a ,  t a n e ­
czna) ,  s p rz e d a m .  K r a k ó w - S ta ra  Olsza 
Gdyńska  9 8939
Łóżko p o lowe ,  m a t e r a c e ,  łóżeczko dz ie ­
c ięce  s p rz eda  Kraków, M ark a  19, ró g  
F l o r j a ń s k ie j ,  SkCcp. 939 5
M eble: Sy p ia ln ie ,  j ad a ln ie ,  gab in e ty ,  ró ż ­
ne m eb le  po jed y n c z e ,  używane ,  pol eca  
o k a z y jn i e  Ha la  Meblow a,  Kraków u l.  
G rodzka  59 . 941 5
M aszyny do p i sa n i a ,  l ic zen ia ,  kasy  k o n ­
t ro ln e ,  sp rz e d a ż ,  ku pno .  Ju l ju s z  Hec.ker, 
K rak ó w -P o d g ó rze ,  L im a n o w sk ie g o  52. 
P ian ino  znane j  m ark i ,  c z a rn e ,  n o w o ­
czesne ,  w d o sk o n a ły m  s t a n i c ,  t an io  
s p rz e d a m .  K raków ,  B o n e ro w sk a  8, m. 3, 
Od 9— 11 i 14— 16. 945 8
O brazy Axen towicza ,  Hofm anna ,  W o jc i e ­
cha  K o s s a k a ,  M a lc zew sk ie go ,  P a u t sc h a ,  
S tyki,  W y c zó łkow sk iego ,  Wysp iań  s-kie • 
go i inny ch  s-przedam K raków-Podgórze ,  
W ę g ie r sk a  10,  m. 13,  od godz.  1— 8. 
A p a ra t fo to g ra f i c zn y  Retóna,  Voigsian- 
d e r ,  Ze i ss  Iko n i Agfa,  sp rz edam .  K ra ­
ków,  P od gó rze,  Zamojsk-iego 69, m. 5. 
P e lery n y  n ie p r z e m a k a ln e  d am sk ie  i 
dz ie c i ęc e  sp rz e d a m .  Krak ó w -P o d g ó rze ,  
Z a m o js k i eg o  69 , m. 5 .  952S
F u tro  p-iękine k a ra k u ł o w e ,  b łam  n u t r j e -  
t y  i z a r z u l k ę  m ę s k ą  s p rz e d a m .  Kraków- 
P o d g ó rz e ,  Zamiojskńego 69, m . 5.  
S krzypce z fu te r a ł e m  s k órz anym ,  o raz  
c y t r ę  k l aw is z o w ą  sp rz e d a m  K ra k ó w -P o d ­
g ó rze ,  Z a m o js k i eg o  6 9 ,  m. 5.  9531
U m yw alnie zb io rowe ,  b a s e n y  ze s z tu ­
cznego  k a m ie n ia ,  k o lo ru  c zerw o n eg o  
g ra n i t u ,  o s ie m  k u rk ó w  z p rzy n a le żn o ś ­
ci ami,  g o towe  do m o n ta żu ,  d o s t a r c z a  
W a l t e r  M are sch  VDI (10) W . t te rb e rg -  
L u t h e r s t a d l ,  Paul  Ge rh a rd t  —  Str.  2.  
P a te fo n  e le k t ry c z n y ,  s zafkow y,  b łam 
p iżm aki  brzuszk i ,  o k a z y jn i e  sp rz e d a m .  
Kraków,  S t ra d o m  25 , m. 9. 2 2 5 4
F u tro  p e rs k i e ,  luźne ,  z a rę k a w e k  seal -  
s k inow y, fut ro  m ęs k ie  o sp odzie  p iżma-  
kowym  i ko łn ie rzu  wyd ry ,  j e s io n k a ,  l is  
s r e b r n y  i k o łn ie r z  s k a n k o w y ,  do s p rz e ­
d an ia .  K raków ,  u l .  Szlak 20/6 ,  II. p. 
T ap czan , s z a f a ,  łóżka  z wk ła d a m i ,  6of- 
ka,  k r e d e n s  k u ch en n y  t a n io  sp rz e d a m .  
K raków  J a g ie l lo ń s k a  10, m. 6. 243 9
F o rte p ia n  m ark o w y ,  k r ó tk i ,  p ły ta  m e ­
t a lo w a ,  p e lu o p a n c e m y ,  n i ed rog o s p rz e ­
da m.  Kraków.  J a g i e l l o ń s k a  10, m. 6. 
Kase tk i  ż e 1azne  ró żne j  w ie lk o śc i  do 
s p rz e d a n ia .  Szczu ro w sk i,  K ra k ó w -P o d ­
g órze ,  D ą brow sk iego  I .  2 505
S in g e ra  „ S i m a n c o "  m asz y n ę  do szyc ia  
m ę s k ą ,  o r az  d a m s k ą  ga b in e to w ą ,  w 
p i e rw s z o rz ęd n y m  s ta n i e ,  sp rz e d a m  z a ­
raz .  Krak ó w  K ra k o w sk a  39, m 19 1. p. 
U bran ie  w dobrym s t a n i e  sp rz e d a  K r a ­
ków,  Długa 32, m. 8. 2 704
Lisa s r e b r n e g o  o k a z y jn i e  sp rz e d a  K ra ­
ków,  Długa  32 , mieszk , 8. 2 7 0 5
Lis s r e b r n y ,  pięitny ,  duży, o r a z  z a r ę ­
k a w e k  persiki  s p rz e d a m .  Kraków,  Mi­
c h a ło w sk ie g o  2,  m . 7. 273 4
P ły ty  p a te fo n o w e ,  p ięk n e ,  duży  wybór,  
s p rz e d a m .  K raków ,  K a rm e l ic k a  9, of i­
cyna  14. 273 5
F u tro  selsikinowe, p r im a ,  m o d n e ,  p i ęk ­
n a  p e le r y n a  skankii w ydra  k a n a d y j s k a  
s z a lo w a  p e le ry n k a  z  l i s a  k rzy ż a k a ,  fu­
tro  dla m łode j p a n ie n k i ,  - b a ra n e k  p o ­
p i e l a ty ,  t a n io  w s z y s tk o  s p rz e d a m ,  byle 
z a ra z .  K rak ó w -Po d g ó rze ,  R ę k a w k a  2 5 / 4 .  
P iec  p rzenośny ,  p o k o jo w y  1 p i ec y k  że ­
lazny, sp rz e d a :  K ra k ó w ,  P rzem y sk a  4/1.  
Ś n iegow ce  wysok ie .  Nr. 37# s p rz e d a :  
Kraków,  P r z e m y s k a  4, m. 1. 869
P łaszcz  damsk i ,  g r a n a to w y ,  p r z e c h o d z o ­
ny, p ła sz c z  ce lu lo id o w y  i koszulki  n i e ­
m owlęce  do s p rz e d a n ia .  Kraków, ul .  
W ie l icka  10,  m. 14.  1212
S p o d n ie  p i e r w s z o r z ęd n e  na t ęższeg o  
o raz  pólbucitoi  Nr 44,  sp rz e d a m .  K ra ­
ków,  R z e s z o w s k a  8, m. 1. 1273
Rogi r en a .  o ry g in a ln e  ( ro z p ię to ść  pól 
m e t r a )  sp rz e d a m  a m a to ro w i .  Oferty 
w raz  z c e n ą  k i e r o w a ć :  Goniec Krak .,  
Kraków.  „N r .  1 285“ . 1285
S in g e ra  m as z y n ę  k ry tą ,  mało u ż y w a n ą ,  
o k a z y jn i e  sp rz e d a m .  K raków ,  Bronowi­
ce Małe,  Aleja W y sp ia ńsk ie go  17, m. 2. 
S przedam  b u ndę  l e s z c z k o w s k ą ,  ub ran ie  
cz arn e ,  k u r t k ę  m ę s k ą  na n u t r i a ch ,  ra- 
gl an ,  bne tk i  43, o g l ąd a ć  3— 7, Kraków, 
S e b a s t i a n a  7.  m. 10. 1303
S p rzed am  am a to ro w i  k i lk a  se ry ]  z nacz ­
ków poc z to w ych .  Kraków,  N ie lz chrst r .  
( P ra ż m o w s k ie g o )  9, m. 10,  na Osiedlu.  
Buty z cho le w am i  42, w dobrym s ta n i e ,  
sp rz e d a m  lub z a m ie n ię  na 43. Zgłosz.  
Kraków,  R a c ł a w ic k a  22. m. 1 (boczna  
Kazim. W e lk i e g o ) .  1349
W ózek au tk o ,  s t a n  p ie rw szo rzęd n y  —  
do s p rz e d a n ia .  W ia d o m o ś ć :  Kraków,
P od górze,  Łag iew n ic k a  22, m. 4 (koło 
k o ś c io ł a  R e d e m p to ry s tó w ) ,  og lądać  m o ­
żna  od 8— 14 i od  17 — 20. 1351
S reb ro  s to ło w e  na s z eś ć  o só b  w p i ę k ­
ne j k a s ec i e  do s p rz e d a n ia .  Oferty Go­
n iec  Krak.,  Kraków, „Nr .  1 3 5 2 “ . 
T a p c z an  d wuosobow y do s p rz e d a n ia .  — 
K raków  R a d z ’w: l łow6ka  29, m. 2.
F u t ro  p e r s k i e ,  łapki' ,  s t a n  ś re dn i ,  s p rz e ­
d am  o k azy jn ie .  Kraków,  Z w ie rzy n ieck a  
9 m. 4, II p i ę t ro ,  godz.  10 — 4. 1357
S p r z e d l m  tam o  s e rw is  s to ło w y  i do k a ­
wy s re b r o  go be li ny  i k i l imy,  ob rus  to- 
ledo.  lampy pok o jo w e  Krakó w, S e b a ­
s t i a n a  31,  m. 4. 1488
Bieliznę p o śc ie low ą ,  s to ło w ą ,  koszule  
m ęsk  e. dywany żyw cekie .  l am py , p o r ­
c e la n ę  sp rz e d a m  Kraków.  Krakowska  9, 
m 8. 1491
Lclca 2 Model o k a z y jn i e  do sp rz e d a n ia  
W a d o m o ś ć :  Krakó w, ul. S ł a w k o w sk a  l l  
Zakład  f o t o g r a F c m y .  1495
Sp rzed am  piec  D auerb rc m l  z ru ram i  
Prodiż.  W ia dom ość :  Kraków. Sm oleńs k 
23, m. 7, od godz. 11— 15. 1501
Cholewy 43 — płaszcz  z im owy na wy­
so k ie g o  s p rz eda :  K rak6w ,  P op ie ls  10, 
m. 4. 1523
Maszyna S inge ra  do sp rz e d a n ia  tanio 
Krak ó w  Podgórze.  L im anow sk iego  35, 
m 6 1550
Dywan str zyżony  3 X 2 .  k rysz ta ły ,  c z a r ­
ne p a lt o  męskie  W a d o m o ś ć :  Kraków  
Top-0 'owa  18 m 6 1564
P a t ł f e n  e le k t ry czn y  z g łcśn  ki ein  na 
! 2  płyt  w p^ęknei  sz a( :e .  m ark o w v  -  
do sp rz e d a n  a.  Krak ó w  ul KrzenTonk 
22  m. 3. 1751
Pian in o  w d obrym  s t a n i e  k o rzy s tn ie  
r .orzedam. Kra ków-Dębn ik i,  Ba rska  39,  
III P- 1753 ,
To reb k ę  ze skóry  k a m e le o n a  o raz  k o m ­
p le t  n o w o czesn y  na  b iu rk o  sp rz e d a m  j 
Mały Ry nek  3 m. 4, od 6 popoł ud niu  | 
M as iy n ę  Si ngera  k r y t ą  sp rz e d a m  tan io  ' 
za raz .  Kraków,  J a n a  8, m, fl, HI p.
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S in g e ra  m a ło  uzy-waną sp rze ­

dam tan io ,  byle z a ra z .  K ra k ó w ,  Woln ica
11. m. 15,  I. p. 3089
Dwie k o łd ry  w e łn ia n e  w b. dobr ym s t a n i a  
o k a z y jn i e  s p rz e d a m .  Kraków,  T a r lo w sk a  8 
m. 5. 2088
Ubranie  p o p ie l a te ,  p i e rw s z o rz ęd n e  —  
pł aszcz  ( m a te r i a ł  g r a n a t o w y ) ,  z e g a f  
ś c ie n n y  duży,  o k a z y jn i e  s p rz e d a m .  K ra ­
k ów,  Szlak 4, m. 4.  2980
K ur tka  s k ó rz a n a ,  zanzutlka m ęs k a  biel­
sko  w zór  amgiełsikii, fut ro  męsikie* 
Wierach j a s n o  b rąz o w y  na  t a s tn a n a c h ,  
w sz y s tk o  na  ś re d n ie g o .  Łapki  b re i t -  
s c h w a n z o w e  do  p r ze ró b k i  b a rd zo  tanio ,  
buty  c ie p łe  Nr. 3 9 ,  s p rz e d a m .  K raków ,  
Bożego M ił os ie rdz ia  4,  m. 6,  p r ze c z n i ­
ca Sm ole ńsk .  299 5
O ka zja .  R o w e r  m ęsk i ,  w ó z e k  g łębok i  
i s p a c e r ó w k a  ba rd zo  tan io  do s p rz e ­
d a n ia .  Kraków,  K an o n icza  2 4  m. 3.  
Kra ty  do drzw-i, k a rn i s z e  o r a z  k r e d e n s ,  
s tó ł ,  k r ze s ł a  s k ó rą  o b i te  1 p sy c h ę  
sp rz e d a m .  K raków ,  Zi e lo na  10, of.  na  
p r, ,  I p „  P re i s s .  1827
Rower  m ęs k i ,  dy n am o  s p rz e d a m .  Oglą­
dać :  K ra k ó w ,  B o ta n ic z n a  Nr.  10 /2 ,  od
11— 15. 1903
Sy p ia ln ię  Ja sn ą ,  n o w o c z e s n ą  (z ło c i s ty  
j aw o r) ,  d y w a n  p e r s k i  „ T e b r y s "  12 m4 
s p rz edam .  K raków ,  D ie tla  109 /5 ,  o g l ą ­
d ać  12— 15. i l o 8
W ełnę owczą ,  p o d u sz k ę ,  k a p ę  n a  s tó ł ,  
p a n to f l e  b rąz o w e  d a m s k ie  Nr.  37 ,  o k a ­
z y jn ie  do s p rz e d a n ia .  W ia d o m o ś ć :  K ra ­
ków, Kaz. W ie lk iego  89  m. 5. od 
10— 12. 193 9 
Ubranie  m ęs k ie  g r a n a t o w e ,  p o p ie l a te ,
m a t e r i a ł  p ie rw sz o rz ęd n y ,  cz y s t a  w e łn a ,  
n& ś re d n ie g o ,  buty  g u m o w e  sp rz e d a m .  
Kraków,  P ie ra c k ie g o  5  m. 6 .  1951
F ut ro  m ęsk ie  c z a rn e ,  s p ó d  p iżm ak i,  
ko łn ie rz  fo k a ,  p i e r w s z o r z ę d n e  o ra*
ś w i tk a  l isy  na  ś re d n ie g o .  Kołd ra  j e d ­
w a b n a ,  podpinki s p rz e d a m .  K rakńw ,  
P i e ra c k ie g o  5  m. 6. 195 2
Kasę o g n i o t r w a ł ą  w ba rd zo  dob rym  s t a ­
ni e t an io  s p rz e d a m .  K ra k ó w  ul. G e r ­
t rudy  14 '9 .  1 9 6 8
F o r te p i a n  k ró tk i  m a r k i  „ S t i n g ! "  s p rz e ­
dam. Kraków.  K o rd e c k ie g o  7  m. 7.
II. p. 1987
Książki różne ,  p o lsk ie  1 n i em lec k ia
s p rz edam .  Kraków . Szopena  38 /17 ,  —  
godz. 10— 13. 19 94
Um ywa ln ię ,  k rze s ł a  sp rz e d a m .  K r a l ó w ,  ( 
C z a rn o w ie j s k a  61.  1 9 9 5 ’
Ubran ie  m ar y n a rk o w e ,  p ła sz c z  g u m o ­
wy męsk i,  ko łn ie rz  f u t r z aa y  w y d r a  
s p rz e d a m .  Kraków.  Sm o le ń sk  18 m  6. 
Maszyna  do sz y c ia  , .Bobb in“ . k r y ta ,  
h a r m o n i a  d w u rz ę d o w a  „ H e l lg o n k a "  I 
sk rz y p c e  sz k o ln e  s p rz e d a m .  K raków ,  
G rab o w sk ieg o  9 m. 3. 1999
Kapce o r y g in a ln e  za k o p ia ń s k ie  d a m ­
s k ie  i dz ie c i ęc e  Sprzed am .  K ra k ó w ,  
F lo r i a ń s k a  39. 200 3
Ubranie  cz a rn e  na  Sredndego, ro w e r  
męsk i,  pióno wieczn e  ( W a te rm a n a ) .  k o ł ­
n i e r z  d a m s k i  sk a n k i ,  p ies  r a t l e r e k  (su ­
czka) ,  s u k n ia  b o r d o w a  l e t n i a  do s p rz e ­
da n ia .  K raków ,  P ł a sz o w sk a  4 7 ,  m. 2.
Do p isa n ia  m as z y n ę  Und erw o o d  o r a ł  
do l ic zenia  6 a ld o w a c z k ę  „ A s t r a "  s p rz e ­
dam. Kraków.  Sz lak  8, m. 11. 203 0
S in g e ra  s z a f k o w ą  m asz y n ę  do sz y c ia  
o r a z  e n d lo w a n ia  sp rz e d a m .  K raków .  
Szlak 8, m. 11.  2031
P łaszcz  m ęsk i  n a  w a ta l l n ie ,  w  d o s k o ­
n a ły m  s ta n i e ,  n a  szczup łego ,  sp rz e d a m .  
Krakó w, Gnoble 19,  m. 7.  2 033
W zm aczn iacz do p a te fo n o  o k a z y jn i e  
s p rz e d a m .  K ra k ó w .  S t a ro w iś ln a  42,  m. 19.  
P ie rzy n ę , s t a n  p i e rw sz o rz ęd n y ,  2 p o ­
szwy . m asz y n ę  b i u ro w ą  U n d e rw o o d  s p rz e ­
da :  Krakó w, K a s p r o w ic za  16.  m. 5. 
M aszyna do p o d n o s z en ia  oc z ek ,  m a r k i  
0.  K. A., s t a n  b. do brv .  W ia d o n m śó :  
Kraków.  Jó zefa  22.  m. 35 .  2 0 5 8
W ózek a u tk o  ł t iksnsow y na ł o ży s k a c h  
k u lkow ych  o r a z  a u tk o  z w y cza jn e  s p rz e ­
d am  tan io  Kraków.  S i em irad zk ieg o  13, 
d o z o rc a  •  2 1 2 7
P a te fo n  e le k t ry c z n y  w pi ęk ne !  sz af ie  
s p rz e d a m .  K raków ,  A n g u s t ia ń s k a  30, 
m. 7.  2 2 2 7
P iękno k o łd ry  do  sp rz e d a n ia  Kraków,  
O rzeszk ow e!  4. m. 9 2 2 3 3
F u tro  m ęsk  e. duże wie rzch ren y  sp ó d  
ko tv  a m e ry k a ń sk i e ,  ko łn ie rz  r e m n e  
szopy, s p rz e d a m  Krak ó w  Ja b ło n o w ­
sk ich  9 m 5 od 1-sze t  dn 3 'C łe ł 
L uk su so w a w y le e a r k a .  nowa ,  e ł e k t r y e t -  
na .  n a  60 fal w r a z  z a p a r a t e m  . .K w o k a "  
i po żywkam i  dla p i sk l ą t ,  K o m « i f t  n a ­
rzędzi  s to l a r s k i c h  ? s z a f k a  s t a n  h. d ^ b rv ;  
waga an a li ty c z n a  Dr. Dawe:  a p a r a t  do 
f*adan:a t le n k u  węgła  Dr. Dawe;  a n a ; a t  
do po w ię k sze ń  . . O p f k o t e c h n a "  dn ?d ięć 
. .L e l ca "  i a p a r a t  Opemus  do p o w i ę k ­
sz eń  fo tc g raf icz t iv c h  o r a z  se rw '*  na 12 
osób  do kawy. orvg: t ia !nv.  f iit’a n d z k i t 
o k a z v in :e,  t an io  do s p r z e d a n a .  K ^ ó w ,  
u l ic a  Szp- ta ina  26,  m. 4. og lądać  n i  
godz 18— 20. 2125
R a ltk l  p :e rw«7o r tedi łe .  n h ran i e  na wy­
s o k ie g o  pHka noż na ,  pe le ry u k e  z l is a  
p'f>b'r«!|f:ff;n p p e re w k a  n,;e m o w ' e r a  t«- 
' p b k a  b r ą ^ w a  n K a n ' ł n ‘o (U s o rz ed^n-a .  
K-aków.  S f a - o w :ś > a  64. ra. 8. 2442
Pa i to  T*mowe. b rąz o w e  sp rz e d a m  Kra­
ków, p łac  Słn w :a ń ęk ł 2  m 1 2445
U b rrn lp  p.’c g a r c k ' e  na  ś r*dn 'e ffo  nrm*  
p r .  z e g a re k  na r e k ę  T isso t ,  T>oxs da tn- 
jłtf Omega —  sp rz e d a m .  Kraków. n ' e t l a  
45,  m. 1. I. p 2 5 1 2

N o c le g ?
N o rlrg i p r zy fezdny m K raków  św  Se- 
b 3 s t ’ana  34 m 2 1108
N orl?ę? ‘n t e l i g e n e i l ’ K r»bów . R ad z ; wil* 
'o w < !o  14 m 2 11 l l
^ori rfl l* Krak ó w  Sz ewsku  7  re 7

K u frów G r o d n a  59 m 12.
3 m 8

Maclrol* K-pkó\ r S+ar^w'**’" !  52  m l3-
.vpr‘r:{;! K ^ W r .  7. e 'PP3 25 , m 1.

K aw iarnie | C u k ie rn ie^
K aw ia rn ia  „ P a n i" .  Kraków św  Jana  11, 
o t w a r t a  od 8 'm e j  r an o  do 2 1-sze i  w ie­
czorem  — bez p rze rw y  6033K
C u k iern ia  K azim ierz  D anek Syn Spńlk* 
t ogr odp K raków  K arm e lick a  13 ~
T elefon 155-07  3 6401

W ydaw nictw o .G oniec Krakowski", Kraków, W ielopole 1. — Telefon 22061.


